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w Biurze dzienników Plona, ul. Karola Ludwika 9, do nabycia po [0 ct. 

A Prenumeratę przyjmuje się tylko za cały miesiąc. 

F Luty z pieniądzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nad- 

1yłeć franco do Administracyi Nowej Reformy w Krakowie. — Listy reklamacyjne nieopieczę- 

towane nie podlegają opłacie pocztowej, — Listów niefraukowamych nie przyjmuje się. 
Rękopisów nadsyłanych Ręqiakcya nie zwraca. 

Adres Redakcyi i ppn 5 Ulica św. Fana Nr. 13. 


Reforma“ wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych. 
Prenumerata wynosi: 


|$ rocznie: półrocznie: || kwartalnie : jj miesięcznie : 
W... „. AW... |Żlszłów.a |10 zł. w.a.| 5zł. w.a.| 1 zł, 80 et 
neyi, z przesyłką pocztową | 24 „ u Ów AF Zad". 
wię Niemieckiem T ~ 01428 x 14 . 7 | + Gl) 

jo Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, | 
1 Sztajcaryi, Tureyi i innych krajów | 82 „ „ 16 , elo 6 | 3, —, 
*jedynczy numer kosztujd 10 centów, z przesyłką pocztową 12 centów; — we Lwowie 
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REFORMA 


Od Wydawnictwa. 


Celem uregulowania nakładu upraszamy 
wczęsne odnowienie prenumeraty któ- 
„unki podano w nagłówku, obok 
dziennika. Prenumeratę zamiejsco- 
i miejscowg przyjmuje tylko Admi- 
istr: 6ya Nowej Reformy w Krakowie, i 
genceye wymienione w nagłówku dziennika. 


Nowi prenumeratorzy „N. Reformy* otrzymają 
rszpłatnie początek drukującej się obecnie 
"wieści Rawity p. t. „Uharcyzy”. 


Od Redakcjyi. 


Po ukończeniu drukującej się obecnie 
wieści Fr. Rawity „Charcyzy*, która 
le wiemy, wzbudziła zainteresowanie 
gtelników, zamieścimy w f-jletonie nie- 
ykle zajmujący „Pamiętnik więżnia 
lysselburskiego", pióra Bronisława 
zZzwarca, skazanego przez rząd rosyj- 
ci w 1802 r. na karę Śmierci. zamie- 
ioną następnie na dożywotnie ciężkie 
ięzienie. > 

Ñastępnie drukować będziemy powieść 
jznakomitszej z powieściopisarek na- 
ych Elizy Orzeszkowej p. t. „Dwa 
guny“. - 
Otrzymaliśmy wyłączne na Galicyę pra- 
o przekładu na język polski sensacyjnej 
pwieści jednego z pierwszorzędunych pi- 
zy francuskich Jules Lemaitrea p. t. 
Króiowis" (Les ` Rois). Zarówno treść 
bsnuta na tle prądów nowoczesnych, wci- 
ających się nawet) w sfery dynastyczne, 
śmiały pomysł jautora, przenoszącego 
„fantazya "aroki 1900. nadaig powie- 
Xej ùülezwyełe i' ciekawe piętno. 

W fejletonie drugim, jak dotąd, zamie- 
sczać będziemy prace obeych wybitniej- 
szych autorów, sprawozdania z ruchu 
aaukowego, literackiego i artystycznego. 
Początek powieści „Charcyzy* nowi 
prenumeratorowie otrzymują w osobnej 
odbitee bezpłatnie. 


Od Administracyi. 


Premium powieściowe dla prenumeratorów 
„Nowej Reformy“. Każdy z naszych szanownych 
prenumeratorów rocznych, półrocznych i kwartal- 
nych, zarówno dawniejszych jak i nowych, otrzy- 


ma za nadesłaniem: miejscowi 30 centów, zamiej- 
scowi 50 centów 


Pożary i Zgliszcza, 


powieść 2 tomową, osnułą na tle powstania sty- 
czniowego, w handlu księgarskim wyczerpaną, 
znakomitej a znanej autorki, piszącej pod psen- 
donimem Żmogas. 

Premium to rozesłane zostanie w drugiej po- 
łowie miesiąca stycznia. 

Chcąc, aby każdy z naszych prenumeratorów 
cenne to premium otrzymał, postanowiliśmy ró- 
wnież prenumeratorom stałym miesięcznym przy 
końcu pierwszego kwartału takowe wysłać pod 
warunkami powyższemi. 

Na podstawie zawartej umowy z księgarnią Al- 
tenberga we Lwowie, mogą prenumeratorowie 
nasi otrzymać następujące dzieła po cenach zni- 
żonych : 

„Grażyna“, z 5 illustracyami J. Kossaka, w 
ozdobnej oprawie za 2 złr. 60 et. (jnź z prze- 
syłką). 

„Konrad Wallenrod“, z 7 illustracyami J. Kos- 
Saka, w ozdobnej oprawie za 3 złr. 20 et. (iuż 
z przesyłką). 

„Antologia obca“, wybór najcelniejszych utwo- 
rów poetów światowych z 20 portretami, w ozdo- 
bnej oprawie, za 4 złr. 75 ct. (z przesyłką), 

Zamówienia wraz z należytością przesyłać na 
leży wprost do Administracyi N. Reformy. 

Prenumeratorowie N. Reformy abonować mo- 
gą po cenie jedynie dla nich zniżonej: 

„SŚmigus*, illustrowane czasopismo humory- 
styczue, wychodzące we Lwowie od lat ośmiu, 
dwa razy miesięcznie (li 15-go) odznaczające 
Się prawdziwym humorem i wybornemi ilustra- 
cyami, wykonanemi przez najznakomistszych ar- 
tystów polskich i zagranicznych. Przedpłata zni- 
żona wynosi kwartalnie 90 ct. (zam. 1-20), pół- 
rocznie 180 (zam. 240), rocznie 860 (zam. 
4:80). 

„Nowe Mody“, dwutygodnik illustrowany dla 
kobiet, zawierający raz na miesiąc tablicę kroju, 
za ] złr. 20 ct. kwartalnie. 


Na N owy Rok. 
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Kraków, 31 grudnia 1892. 

Nie bez pewnej trwogi oglądamy się wstecz, 
po za siebie, gdy upływa ostatni dzień „starego 
roku“ — a niebawem zajaśuiec ma nowy. 

Zycie porozbiorowe narodu naszego, rzueonego 
między narodowości obce a często wrogie, jest 
w gruncie rzeczy raz cichszą, choć nieiuniej wy- 
tężującą, to znowu gorętszą i głośniejszą walką o 
przynależne nam prawa, o zdobycie istotnych 
waruuków naszego duchowego i ekonomicznego 
rozwoju. To. co innym narodom niezależnym nie- 
jako w naturalnem rzeczy następstwie dostaje się 
w udziele, o to upominać się 1 walczyć musimy 
my, których samorząd w ciasne ujęto ramy, a 
życiu politycznemu nieprzeparte postawiono za- 
pory. Tem bardziej więc wyczerpującą, pomysłu- 
wą, świadomą kierunku i celu musi b,ć praca 
społeczeństwa polskiego w ogóle, a zwłaszcza 
tych jego odłamów, które dogodniejsze mają i 
więcej sprzyjające do swej prucy warunki. 
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Kraków, Niedziela 1 Stycznia 1898. Rocznik XT. 
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UN sA Prenumeratę przyjmują: 
zamiejscowĄą: Administracya Nowej Reformy i wszystkie urzędy pocztowe; miejsco- 
wą: Administracya Nowej Reformy — Magazyn nowości F. A. Grigara i Główna tratika 
w Rynku. — Biuro (Ig. Herz) Plac Maryacki, 9. — Handle E. Śmidowicza i S. W. Niemojew- 

skiego w Sukiennicach. J. Bajera przy ulicy Grodzkiej. 
Zamiejscową prenumeratę i ogłoszenia przyjmują Biura dzienników: We Lwo= 
wie Ludwik Plohn, ul. Karola Ludwika 11. — W 
ślu Heszeles. — W Jarosławiu Krzyżanowski. — W Wiedniu pp. Haasenstein & Vo- 
gler (także w Hamburgu, Frankfurcia nad Menem, Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu). — 
A. Opelik, R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze). — Hermann 
Goldschmiedt, M. Dukes, H. Schalok, 
blicitć A. Lorette, directeur Rue Caumartin, 61. 
Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya za opłatą od miejsca wiersza drobnem pi- 
smem (petit), za pierwszy raz 10 et. 
30 centów od wiersza za każdy raz. — Załączniki do Nowej Reformy (prospekta, cyr- 
kularze, ogłoszenia i t. p) przyjmuje się za cenę 1 złr. od 100 egzemplarzy dla zamiejscowych, 
a 50 ct. od 100 egzem. dla miejscowych prenumeratorów. — Należytość uprasza się naprzód 


Tarnowie Józef Pisz. — W Przemye 


J. Danneberg. — W Paryżu Societe Mutuelle de Pu- 


, Za każdy następny raz po 5 cent. — Nadesłane po 


nadesłać przekazem pocztowym. 


Polska pod zaborem rosyjskim, obdarta z praw 
traktatami jej poręczonych, pozbawiona możności 
rozwinięcia jakiejkolwięk samodzielnicjszej akeyi 
narodowej. skupiać się musi w sokie, «chronić u 
domowego ogniska te wszystkie wspomnienia, u- 
czucia i myśli, których nie, zdolna wydrzeć ręka 
napastników. a które każdej chwili mogą stać 
się czynu zadatkiem i zaświadczyć „i żywotności 
fizyczną przemocą nękanego narodu: 

W korzystniejszych, aczkolwiek bardzo ciężkich 
warunkach znajduje się żywioł polski pod zabo- 
rem pruskim. Pozornie obdarzony ią sama kon- 
stytucyą, co naród panujący, spotyka się zawsze 
z odmiennem, a dla siebie niefortunnem tej kon- 
stytucyi zastósowaniem, gdy z niej chce korzy- 
stać, — z ustawami wyjątkowemi i nielndzkiemi, 
gdy konstytucyi obejść nie podobna. Odbywa się 
tam ten sam pościg za narodowością polską, co 
w Rosyi, tylko ujęty w ustawodawcze normy, 
pozorowany „legalnoścrą*. Liczebnie słabsze 
pozbawione środków obrony, podejmtje przecież 
spoleczeństwo polskie pod zaborem pruskim nie- 
równą walkę z przemożnym przeciwnikiem. o- 
Żywia się nią, staje w szeregach narodowych 
i niejedno odnosi zwycięstwo. Parę milionów lu 
dności polskiej wytrzymuje tam parcie czterdzie- 
stu milionów Niemców, — z coraz większą Za- 
ciętością broni swej odrębności narodowe, coraz 
więcej skupia się i we własnych siłaca szuka do 
dalszej walki zasobów. Ta walka nie do pu- 
ści odrętwienia, lecz wydoskonalać musi 
poczucie samodzielności narodowej, — i to daje 
gwarancyę., że społeczeństwo polskie- pod zabo- 
rem pruskim nie zatraci swej żywo.ności i z mę- 
ską energią, zahartowane w ciężkich zapasach. 
stanie pod jeduym z resztą swej brar sztanda- 
rem, gdy tego zujdzię potrzeba. 

Pozornie w stosunkowo najpomyślniejszych wa- 
runkach znaleźliśmy się w Galicyi, pod zaborem 
austryackim, — ale też równocześnie najcięższe 
przyjmować musimy wobee siebie samych i Pol- 
ski całej zobowiązania. [I tutaj, podobnie jak w 
Prusiecb, przypuszczono nas do udziału w pra- 
wach konstytucyą zastrzeżonych ; wydzielono nam 
je atoli ręką niechętną i niedowierzającą; w za- 
stosowaniu do nas prawa te inne xrzyhierają 
kształty, niż gdy idzie o żywio! nierfjfski. Ob 
dyrzono nas tang Wany „sz mor.śge m". 
a w zarad. pust hing w isin ys i A NY W a, 
konawczej, oddano nam kraj własny, poprzednio 
przez złe rządy materyalnie i duchowo Zrujnowa- 
ny. Narzucono nam w taki sposób, za cenę roz- 
wijania samodzielnej poniekąd akcyi, obowiązek 
naprawienia tego, co zauiedbały absolutne rządy: 
pozbawieni pomocy państwowej, której uprzywi- 
lejowane tylko doznają kraje, ratować się musuny 
z położenia bardzo ciężkiego wśród najniepomyśl- 
uiejszych warunków. Jeżeli zaś nie jestesmy tu- 
taj wyzywani do tak zaciętej walki w obronie 
praw narodowych, jak bracia uasi ped zaborem 
rosyjskim lub pruskim, — to nie mniej praw 
tych zawsze bacznem i czujnem okiem strzedz i 
tem wydatniejszą rozwijać musimy działalność 
na polu oświaty i dobrobytu. 

Pracy tej Imają się coraz szersze warstwy spo- 
łeczeństwa naszego, — do pracy tej zgłosił tak- 
że przed laty z górą dziesięciu dzieunik nasz 
i szczery w niej zawsze brał udział. Pragnęliśmy 
stale, aby pracę tę ożywiał duch niekłamanego 
patryotyzniu, tego poświęcenia się dla sprawy pu- 


blicznej, które pozwala zapominać o korzyściach|jące powetować to, co wieki 


4 


zanie- 


osób i stanów, gdy idzie o dobro narodu i kraju;|dbał y. 


aby pracę tę ożywiał duch demokracyi polskiej 
z epoki konstytucyi 3 maja i walk Kościuszkow- 
skich, który nie rozróżnia stanów ni klas spo- 
łecznych. lecz wszystkich synów Ojczyzny w je- 
dnym stawia narodowym szeregu. Jeżeli wśród 
działalności tak pojętej, przyszło nam uam nieje- 
dnokrotnie wystąpić przeciw słabostkom stronni- 
ctwa rządzicego, przeciw prywacie lub niskim 
popędom, nie czyniliśmy tego nigdy celem wno- 
szenia waśni stronniczej lub naigrawania się ze 
słabości ludzkich. lecz celem skupienia wszystkich 
warstw społecznych około idei zdrowej i żywo- 
tnej, celem wytworzenia tej harmonii społecznej. 
która wszystkim stanom równy zapewnia w spra- 
wach publicznych udział i równe na nie nakłada 
ciężary. Potępiani przez upornych i niep' praw- 
nych, wytrwaliśmy w pracy raz podjętej a że 
ona nie wyszła na szkodę narodu i kraju, że 
wytwarzała siłę skupiającą. i skierewała ją ku 
podniesieniu dobrobytu, oświaty i poczucia naro- 
dowego wśród szerszych warstw społeczeństwa 
naszego. tego nie zaprzeczą nam chyba zwolen 
nicy naszego pisma, których zaufanie i poparcie 
było zawsze dla nas bodźcem i zachętą do wytr- 
wania w naszej działalności. 


Bez pretensyi do przodowania, zadowalnialiś- 
my się zawsze rolą pracownika dla dobra ogółu. 
popierałiśmy każdą pracę uczciwą, bez względu 
na to, kto się do niej zgłaszał i kto ją wykony- 
wał. Jeżeli zatem dzisiaj stwierdzić musimy, że 
i dogorywający rok 1892 nie minął bez wyraż- 
nego postepu na polu ekomicznem i narodowej 
oświaty, to wystarczy nam przeświadczenie, że 
do postępu lego przyczynił się także i dziennik 
nasz, ktorego inicyatywa doznała w wielu spra- 
wach uzuania i urzeczywistnienia. 


Rok stary zamykamy zatem nie bez uprawnio- 
nej na przyszłość otuchy. 

Co nam przyniesie rok nowy, przypominający 
swą datą stulecie diugiego podziału Ojczyzny? 
Nie lękamy się pracy, obawiać się możemy tego, 
coby nas zaskoczyć mogło niespodziewanie. wbrew 
przewidywaniom i intencyom. Jesteśmy pewi, że 
społeczeństwo polskie w roku tym, przypomina- 


z zk bolesne z dziejów naszycę wypadki, okaże 
R: 


vówiwwagę umyslu i dojrzałość polityczną, ja- 
ką wynieść powinno po stu latach z twardej 
szkoły porozbiorowego życia. Rozpamiętywanie 
nad powodami upadku Ojczyzny, ubolewanie nad 
niemi, nie powinno nas nastrajać na nutę choro- 
bliwej melancholii, ani przycblekać w szaty pą- 
tuików, któreby pokrywać miały lub usprawie- 
dliwiać brak chęci do czynu, lecz pobudzać nas 
do zdwojonej działności dla wyrównania tych błę- 
dów i wad które podkopały riezależność rzeczy- 
pospolitej polskiej. Zdrożaem byłoby z lekkiem 
sercem przechodzić do porządku dziennego nad 
faktem srogiego gwaltu, zadanego Ujczyźnie, i nie 
odczuwać wspomnień, jakie obudzać musi data 
dziejowa 1798 roku. Uczuć tych krępować się 
nie godzi tak samo, jak zbytecznem byłoby je 
narzucać Objawią się one niechybnie nawet wśród 
zebrań towarzyskich i zabaw, wśród których 
znaleść się zawsze powinna chwila 
sposobna do złożenia grosza ofiar- 
nego na instytucye i Towarzystwa, 
działające w duchu narodowym, ma- 


A po chwilach wypoczynku staniemy znowu 
do żmudnej codziennej pracy, ponetnej mimo te- 
go dla wszystkich, co się jej szczerze i z prze- 
świadczeniem obowiązków narodowych imają. 
O tych obowiązkach w pierwszym rzędzie pa- 
miętać musimy my, Polacy pod zaborem austrya- 
cekim, bo nam je wypełniać wolno, i dla 
tego zwrócone są na nas oczy całej Polski, wy- 
czekującej po nas największej energii, poświęce- 
nia i dojrzatości politycznej. Nadziei w nas po- 
łożonych zawodzić nam się nie godzi, jeźli nie 
mamy dla reszty braci naszej gorszącym być 
przykładem. 


Warunki umowy programowej. 


Sądząc z głosów różnych dzienników lewicy, - 
na:eży wprawdzie przypuszczać, że lewica ni 
ko nie usunie się bynajmniej od układów. ale ła — 
przystąpi do nich nie bez pewnej miary zaufanig 
do rządu, jednakowoż nie bez podyktowawa ot 
siebie pewnych warunków. Jednym z nich jest 
własnie kontynuowanie ugody czesko-niemieckiej. 
O innych rozwodził się obszeruie dr. Luggin, 
przewodnik Niemców w Karyntyi, w polityczoem 
stowarzyszeniu w Celoweu. O nich nie zawadzi 
wspomnieć obszerniej. 

W dłuższej mowie swojej o obecnej sytuacji 
rzekł dr. Lnggin między innemi: 

Cóż teraz należy uczynić? Oto należy przede- 
wszystkiem zaniechać tego wszystkiego, coby o- 
graniczone narodowe stanowisko Niemców w Au- 
stryi jeszcze więcej. mogło ścieśnić, a dziczki, któ- 
re od czasu nastania ery pojednania bujnie wy- 
strzeliły, należy koniecznie wykorzenić. Nie mo- 
żna dalej dopnścić dalszych napaści na skromne 
zresztą prawa wolności; szkoły niydy i pod 
żadnym warunkiem nie można odda- 
wać w ręce klerykalne. Berwarunkowo nie 
można dopuścić zmiany konstytucyj w duchu, 
któryby dążył do rozluźnienia węzłów państwo- 
wych, — a potrójne przymierze musi być uwa- 
żane 2a" nietykalne Choćby na takich podstawach 
możliwem było utworzyć po vażną większoać par- 
lamentarną, to i tak Niemcy musieliby wyrzec 
się wielu korzyści, ale przez to uuiknie się sto- 
sunków, które Niemcom jeszcze większe szkody 
mogłyby wyrządzić. Niemcy bowiem powinni wziąć 
sobie do Serca nauczkę, że łatwo jest stra- 
cić, ale bardzo trudno stratę znowu 
odzyskać. Jeżeli przeto taka akcya ma mieć 
wideki powodzenia, to należy zbliżyć się do rzą- 
du z niejakiem zaufaniem. 

Atoli doświadczenia zrobione z hr. Taaffem 
prawie nienrożebnem czynią wszelkie 
do niego zaufanie.. Dlatego układy przy- 
szle należy prowadzić bez jakiegokolwiek spu- 
szezania się na obietnice przyrzeczenia i puste 
słowa zapewniań, — uatomiast należy żądać fa- 
ktycznych rękojmi, których niedopelnienie nie 
jest łatwem — a równałoby się prawie zamacho . 
wi stanu. 

Przeto albo przyjdzie do umowy, w których 
lewica otrzyma szerokie rękojmie, albo też nie 
otrzyma żadnych rękojmi, a wtedy lepiej będzie 


CHARCYŻZŻY. 


Powieść historyczna z drugiej połowy XVIII wieku. 
Napisal 


Pr, EŁa wita. 


— 


i dalszy.) 
Owa hramota, ktjóra mu ułatwiała drogę do 
Polski, pozwalała tam gospodarować jak u siebie 
w domu i zaszczycalia go tytułem pułkownika — 
chociaż obwieszczorńego mu zaszczytu przeczytać 
nie umiał, — zagrzakła go chęcią puszczenia wo- 
dzy swojej dzikiej? naturze. Nie potrafiłby on 
gtormuływać „awojchł pragnień i zachceń, nie wie- 
dział jak użyje nadanej mu władzy, czuł tyl- 
ko dziką siłę w sobie, jakby mu naraz wszystkie 
łańcuch7, krępujące ręce popękały. Krew mu biła 
w skroniuch, muszkuły drgały same przez się. 
Hi. nota trafiała w jego chęci, w jego żądze... 
'u ystarczało. O resztę nie pytał. 
+ 'ę zupełnie zadowolonym. 
v  ołcze — zwrócił się do Melchizedeka — 
am za praciu... Kłaniajcie się carowej i 
ie, że jej służyć będę wiernie. Niechaj 
» carskie jenorały pomagają, 
dy carowa pomoże, pomogą i jenorały, 
Bóg... — rzekł z powagą ihumen. 
ka tego samego dnia jeszcze wydał roz- 
sobiemia się do wymarszu. 
iy się ihumen znalazł już w celi, przezna- 
tej dla niego, odsapnął szeroko, jak miech 
salski i do Mołdowana się zwrócił : 
— Któż przypuszczał, że on tam Szełesta po- 
azie | 
Ojciec Mołdowan pocieszył go przebiegle: 
— Aleśmy się wykręcii... 
Ihumen miltzącym uśmiechem zgodził się na 
tę uwagę. Oni sbydwa pośredniczyli w wydosta- 
niu bramoty cd carowej, oni też wiedzieli najle- 
piej jaką drogą hramota owa przywędrowała do 
monasteru 
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— Nagotujemy Lachom takiego kuliszu, że|i ogonami kiwają każdemu i skomlą póki są na 


niech tylko zdrowi zjedzą i wydychają ! 

— My palimy w piecu.. oby tylko ktoś inny 
chleba tam nie piek? — zauważył miedowierzająco 
Moldowan. 

— Nie bój się — pocieszał go ihumen -— Mo- 
skwa pilnuje swego, a ja... swego. Repnin nie 
daremnie króluje w Warszawie i trzęsie głowami 
szlacheiców, aż im czupryny potnieją. Nasza wia- 
ra potrzebna Moskwie do tego, ażeby Lachów za 
łeb trzymać ; gdyby do tego potrzebna była wia- 
ra nietylko mahometańska, ale djabelska, to ou: 
broniliby djabelskiej wiary. Ale nam co do tego! 
Niech się oni tuzają.. my korzystajmy. Trzeba 
w ich dudkę grać. Uni mają siłę, trzeba się ich 
trzymać. 

Teorye polityczne szczwanego lisa podzielał 
Mołdowan, jego miody przyjaciel, dzieło rąk ihu- 
mena. Za jego ihumeństwa przywędrował do mo- 
nasteru ubogim chłopcem, Melchizedek go przy- 
jął, uczył, wyuczył i na powiernika swego wy- 
kierował. 

— Repninowi — ciągnął dalej Melchizedek -— 
potrzebuy w Senacie człowiek pewny, naszej wia- 
ry, któryby robił i mówił to, co najjaśniejsza ca- 
rowa uzna za potrzebne. On wie, że w całej 
Ukrainie nikogo lepszego na to miejsce nie znaj- 
dzie odemnie... 

Rzucił okiem na Mołdowana. 

— A wtedy idla ciebie coś się wynajdzie...— 
dodał. 

Mołdowan westchnął. 

— Leoncyusz Perejasławski niedługo już po- 
ciągnie... Utoż na jego miejsce ciebie posadzę... 

-- Niech Bóg nagrodzi Waszej Przewielebno- 
ści... 

Nastało milczenie. Ihumen zamyślony i zasę- 
piony siedział i tylko od czasu do czasu pomru- 
kiwał : 

— Ty myślisz, że ja raz o tem mówiłem i 
z Repuinem, i z Weismanem, i z Kreczetniko- 
wem, i z Rumiancowym?.. Znam ja tych wszy- 
stkich carskich opryczuików ! To są psy gończe 


smyczy, a spuśc ich tylko z obrezy.. oko-ho ho! 
Wtenczas dopiero pokażą co umieją! Oni radziby 
się także obłowić i ciągle tylko -pudszczuwają 
Niedawno jeszcze widziałem się z Kreczetuiko- 
wem.  „Zaczynajcie", powiada, „kiedy cicho 
siedzieie, to znaczy, że wam dobrze, a kiedy do- 
brze, to i pomoc carowej niepotrzebna. Najjaśniej- 
sza carowa pomaga tym tylko, komu źle się dzie- 
je.“ Ot zobaczysz, nieehno się tylko zaczuie za- 
bawka hajdamacka, oni dopiero rozpuszczą pazu- 
ry i ciągiąć do siebie będą co się da. Kreczetni- 
kow teraz sam hajdumaczy wśród szłachiy i cią- 
gle wozy naładowane złotem ı srebrem wyseła 
do Moskwy... a cóż dopiero będzie jak i mużyki 
do roboty się zabiorę! Niech oni sobie swoją pie- 
czeń pieką, my... Swoją. 

— Ojcze ihumenie, Moskale, prawda, przewro- 
tne sobaki; oni teraz uas i zachęcają I podma- 
wiają, a jak przyjdzie eo do czego... to Się Zaprą 
wszystkiego. A wtedy... co? < 

— Jużci wszystkiego po nich spodziewać się 
można! Ale widzisz, jeżeli nie można inaczej, 
trzeba robić tak jak kct... pochylać się w tę stro- 
nę w jaką glaszczą. Jeżeli oui wygrają, to my 
wysumemy się na wierzch; wtedy będziemy so- 
bie jeszcze więcej potrzebni; jeżeli przegrają .. 
schowamy się za ich plecami. Oni nie przyzuają 
się do tego, że nas do złego uan:awiali, ale i nas 
nie pozwolą zdusić, bo im będziemy mogli przy- 
dać się jeszcze na co. 

Mołdowan z rezygnacyą zauważył: 

Ha, kiedy się już zaczęło... niech idzie. 
Gdyby tylko Szelest me nakręcił czego. 
Zapóźuo już... Maksym przekonać się uie da. 
Może.. U niego ochota wielka, ale rozum 


mały, 

Uspokojeni obydwaj spać poszli. — 

Maksym, ukolysany słowami i nadziejami Mel- 
chizedeka, zasnął spokojnie. Chłopskiej jego du- 
mie stawało się zadość: carowa przysłała mu 
hramotę, mianowała pułkownikiem, pozwoliła ri- 
sat żydów i Lachów... czegóż więcej mógł pra 


gnąć? Dziki rabunek, hulaszeze bez jutra życie, 
zalewanie gardła gorzałką... oto były jego pra- 
gmienia. Tradycye historyczne kozaczyzny hmiel- 
niekiego, bez jej politycznych aspiracyj, odpowia- 
dały „w zupełności jego morulnemu i umysłowe- 
mu poziomowi. Wierzył w to czego pragnął, a 
yragnął tylko tego co pociągało jego dziką natu- 
rę, co jego chęciom zadość czynić mogło. Był to 
zbroduiarz bez samowiedzy zbrodni, morderca 
a jednak bez winy Gdyby miał w pobliżu Tur- 
ków lub Tatarów, a co ważniejsza, gdyby był 
pewnym, że pod ich namiotami znajdzie takie 
same skarby, jakie kryły się po dworach szla- 
checkich, byłby tak samo napadał, rabował i 
rżnął Turków lub Tatarów jak Lachów i żydów. 
była to natura zupełnie pierwotna, która ani ko- 
chać ani nienawidzić nie umie, ceny życia nie 
zna, więc z jednakową obojętnością morduje ka- 
żdego... tylko z nadzieja pożytku. Tacy ludzie, ta- 
kie społeczeństwa moż bne są jedynie na tych 
pograniczach cywilizacyjnych, gdzie państwo nie- 
zdołało jeszcze wcisnąć człowieka w prawidłowy 
bieg życia, wcielić go niejako do swego organi- 
zmu. 

Tacy też ludzie i takie społeczeństwo marnuje 
się zwykle, stając się narzędziem w ręku opry- 
szków politycznych. 

I Maksym. był jednym z takich bohaterów nie- 
świadomości i dzikości. Zużywał cały swój zapas 
energii, siły, zapału... dla inuych, wierząc naiwnie, 
że zużywa dla siebie. Zdawało mu się, że jest 
pułkownikiem kozackim i obrońcą wiary, a był 
tylko szablą w rę:u sprytnych ludzi. 

Wydawszy rozkazy do przygotowań, spał spo- 
kójnie... 

Przed świtem ktoś do celi jego zapukał. 

Przetarł szybko oczy i mimewolnie ręką po 
szablę, wiszącą na kołku nad łożem, sięgnął. 

— Otwórz, bat'ku.. — odezwał się głos za 
drzwiami. 

Watazka nie przyszedł jeszcze do siebie. 

— Kto to? 

tai Ja... Szelest... 


Skoczył na równe nogi i drzwi otworzył. 

Szełest, piękny chłop, o ściągłej, smagłej, wyra- 
zistej twarzy, o wąsach spadających w dół, o 
brwiach długich krzaczystych, o sępiem siwem 
oku, był już mężczyzną szóstego krzyżyka dobie- 
gającym. 

Oczy jego patrzyły rozumnie, przenikliwie, ka- 
dawczo. 

Ledwie się przywitali, odezwał się do atamana: 

— Kazałeś zbierać się chłopcom ? 

— Kazalłem... 

— I dobrze... nie ma na co czekać. 

Akcent, z jakim te ostatnie wyrazy wypowie- 
dział Szełest, zdradzały pewną tajemnieę, i z te- 
go powodu zastanowiły Maksyma. 

— Cóż tan na Zaporożu? — zapytał. 

— A cóż, Kalniszewski nie chce... 

— Ulm.. nie chce.. Cóż mówi? 

— Powiada, że starci nie pozwalają; mówią, 
że do tej całej sprawy Moskwa nosa tka... 

— Tka... to prawda... ale Kalniszewski i ludzi 
poszle i sam pójdzie. 

Uwaga ta zdziwiła Szełesta; począł przypatry- 
wać się Maksymowi tak jak się spokojnemu wa- 
ryatowi przypatrują. 

— (o ty oto bajdurzysz! Ty wiesz przecie, że 
koszowy bez starciw nie nie robi. Pocóżby bre- 
chał ? 

— On nie bresze, ale... gadać nie może... 

Szełest znowu na watażkę Spojrzał jakby sobie 
usiłował zdać sprawę ze Sposobu Jego zachowa- 
nia się; zdziwiony był, ale zdziwienia swego nie 
wyjawiał. 

— A toż dlaczego ? 

Maksym z tyłu głowy poskrobał się. 

— Boi się. ażeby się przed czasem nie wy- 
kryło.. a przecież on sam na hramocie podpisał 
się i zgodził się nam pomagać... 

Szelest ciągle zdziwionem okiem na niego pa- 


trzył. 
(O. d. n.) 
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przewodnictwem cesarza. Z tego faktu w 
ją niektóre dzienniki domysł, że prze 
narady był prsgram ułożony przez min 
dla projektowanej większości w Izbie p 
a Wn. Tugblatt zapewnia wprost. że ten 
otrzymał zezwolenie cesarza. 

Do tej wiadomości dołącza wspomniat 
nik kilka ciekawych uwag, które wypa 


kraj nietylko stawia żądania, ale też sam ofiar-| niby kometa ogon, długą smugę niespodzianek, 
niejszą i energiczniejszą rozwija działalność ku|zawodów i niespełnionych nadziei 

ekonomicznemu podźwignięciu się — zasiłki na| Nowy rok zastaje nas w przesileniu polityczno- 
ten cel ze skarbu państwa płyną obficiej. Kwoty | parlamentarnem, w okresie przejścia do nowej 
na te cele przez Sejm uchwalane mają zatem |złotej waluty bez widoku na razie, kiedy 
wartość. podwójną: przeznaczona przez Sejm na|słowo, ustawodawczo już poręczone, stanie się 
podniesienie hódowii bydła suma 30.000 złr. ro-|czynem: wreszcie w przesileniu społeczno-gospo 
cznie, znaczy dla tej gałęzi gospodarstwa zasilek | darczem, które n. p. w Wiedniu groźnie zaczyna 


zmienionym sposobie budżetowania kolei skar- 
bowych, wskutek którego możemy z budżetu 
wiedzieć, ile kosztują galicyjskie koleje skarbowe, 
ale nie możemy wiedzieć, jaki one przynoszą 
dochód, najważniejsza bowiem rubryka dochodów, 
to jest dochód z wszelkich frachtów. podaną jest 
w jednej cyfrze dla wszystkich kolei skarbowych 
razem. Mówiąc zatem dziś o galicyjskich evfrach 


dla lewicy, jeżeli uratuje swoje przekonania poli- 
taczne od skazy i zaufanie u narodu, niżby mia- 
ła na podstawie skisłej umowy biedować. 
Zapatrywania dra Luggina, któreśmy powyżej 
w streszczeniu podali, nie są bynajmniej jego 
osobistemi tylko zapatrywaniami, bo podobne, a 
po części takie same znajdujemy od kilku dni w 
różnych dziennikach stronnictwa zjednoczonej le- 


wiey, z tym dodatkiem, że pod owemi rękojmia- | budżetu ministerstwa handlu. nie wiele|60.000 złr. ~ ta bowiem ofiara Sejmu sprawiła, |się odzywać. Rok nowy ma przynieść na to|wtórzyć, bo čne — jak się zdaje — pod 
mi rozumie się ministrów z obozu lewi-| mamy uwag do zrobienia. z powodu iż główną|że ze skarbu państwa laką samą uzyskano | wszystko środki zaradcze. I tak spodziewa się|sfer rządowych 
cy, bo tylko tacy mogą skutecznie stać na stra- | część tego budżetu musimy zostawić na nboczu. | kwotę -— -> naprzód hr. Taaffe, iż na podstawie wypracowa- „Przedewszystkiem tedy rozehodzić się będ 


Budżet 


ży warunków umowy. Dzienniki półurzędowe zaś 
odpowiadając na tak pojęte i sformułowane rę- 
kojmie oświadczają wręcz, że hr. Taaffe na żadne 


osobiste zmiany w ministerstwie absolutnie zgo- 


dzić się nie może. 

Podobnych zmian osobistych w ministerstwie, 
chociaż w duchu wręcz przeciwnym, domaga się 
dziennik Słowieńców styryjskich, wydawany po 
niemiecku, Stdsteierische Post. doradzając hr. 
Taaffemu utworzenie ministerstwa konser- 
watywnego. Dziennik ten pisze w tej mierze 
między innemi: 

„System hr. Taaffego utrzymywania się ponad 
stronnictwami stał się niemożliwym. Nikt nie 
może służyć dwom panom. I hr. Taaffemu nie 
uda się zaspokoić liberałów i konserwatystów. Za- 
mianowanie hr. Franciszka Thuna ministrem by- 
łoby najtrafuiejszem załatwieuiem wewnętrznego 
zamętu. Ten powinienby przedewszystkiem ener- 
giczną i szeroką akcyą sprawiedliwości, dogodzić 
żądaniom konserwatywnych Słowian i stronnictwu 


chrześcijańsko-socyalnemu, a gdyby w ten sposób 


zdobył sobie ich zaufanie, wówczas powinien roz- 


wiązać lzbę i rozpisać nowe wybory. Wystarczył- 


by mały nacisk na urzędników i wielką posia- 
dłość, a wybory dałyby większość konserwatywną. 
A gdy większość będzie konserwatywną. wów- 
czas ustanie balansowanie, a rządy będą popro- 
stu konserwatywne.“ 

Gdyby się powyższe żądanie zechciało uważać 
za objaw warunku. stawianego przez klub Hohen- 
warta, od którego zależy udanie się umowy pro- 
gramowej, wówczas musielibyśmy prawie na pe- 
wne przypuszczać, że umowa zupełnie się nie 
uda, atoli nie sądzimy, iż klub Hohenwarta z 
takiemi warunkami przystąpi do umowy. 

A z jakiemiż żądaniami wystąpi Koło polskie ? 
Bo godzi się przypuszczać, że i Koło polskie 
sformułuje swoje warunki, jeżeli inne stronnietwa 
nie myślą oddawać się hr. Taaffemu do dyspozy- 
eyi bez zastrzeżeń i warunków. O jednym wa- 
runku wiadomo z mowy p. Jaworskiego. a jest 
nim uznanie zupełnej równorzędności trzech stron- 
nictw bez względu na różnicę ich siły liczebnej. 
Ale to nie dosyć! My z naszej strony domaga- 
liśmy się przyznania Galicyi odpowie- 
dniej liczby posłów w Radzie państwa — 
bo tylko w taki sposób ta równorzędność może 
być mie tylko teoretycznie uznawaną, ale stale i 
praktycznie wykonywaną czy to przez wpływ na 
sprawy w parlamencie traktowane i przez mini- 
sterstwo wykonywane, czy to przez wpływ na 
sprawy wspólne całej monarahii, traktowane w 
delegacyach. 

Słuszność zapatrywań naszych uznał Dziennik 
Połski, bo teraz domaga się również tego samego, 
a nadto żąda. sby prawa języka polskiego 
w Galicyi zostały osobną ustawą Za- 
bezpieczone, na co się już w roku 1886 
zanosiło. 

Co się nie udało wówczas, to może się stać te- 
raz, bo teraźniejsza sytuacya jsst inną i dla Koła 
polskiego i jego słusznych wymagań o wiele ko- 
rzystniejszą. Należy zatem korzystać z dogodnych 
okoliczności, póki czas. 


Galicya w budżecie państwa na 
rok 1893. 


VIII. 
Już w pierwszym artukule wspomnieliśmy o 


ZAPISKI LITERACKIE. 


Męczennice XIX wieku. 

„Niechaj mi wolno będzie przypisać książkę 
niniejszą, — mówi p. Włodzimierz Zagór- 
ski, w świeżo wydanej powieści p. t. „O wła- 
snych skrzydłach” !) — tym dzielnym. ubogim 
dziewczętom, które zmuszone były o własnych 
skrzydłach, dobijaać się chleba i samodzielności. 
One to wiedzą najlepiej. na jax ciężkie próby na- 
rażoną jest młoda i piękna kobieta, szukająca pra- 
cy, wśród gardłujących o emancypacyi krzyka- 
czów, wśród skorych do podejrzenia i obmowy 
filistrów, wśród hulaszczych !ekkoduchów, w po- 
śród społeczeństwa, nie mającego poszanowania 
dla pracy, niedojrzałego do postępu, a pełnego 
jeszcze brutalnych instynktów, mniej lub więcej 
utajonych, pod powłoką zewnętrznej ogłady. One 
też poświadczą, czy książka jest tylko zmyśleniem 
zacofanego czarnowidza, czyli raczej wiernym 0- 
brazem owej ciernistej a zarazem śliskiej drogi, 
na którą wstąpić musi kobieta dobijająca się w 
w naszem społeczeństwie chleba, bez pomocy i 
opieki... Szczęśliwa ta, którą głębokie poczucie ho- 
noru ochroni od upadku !“ 

Książka p. Zagórskiego, „na faktach. na ludz- 
kich dokumentaci“ oparia — jak twierdzi dalszy 
ciąg przedmowy — spoczęła na mem biurku, w 
bratuim uścisku z ostatnią powieścią francuską, 
temuż przedmiotowi, tejże idei poświęconą. (Le 
roman d'un bas-bleu, par Georges de Peyrebru- 
ne.) °) Nie myślę tu porównywać autorów, meto- 
dy ich pisarskiej, lub wrażenia, jakie wywierają 
na czytelniku. Tego bowiem rcdzaju mierzenie 
łokciem dwóch odrębnych, w sprzecznych wa- 
runkach wyrosłych talentów, do niczego nie pro- 
wadzi. Trudno mi jednak oprzeć się pokusie 
skonstatowania faktu, iż oba społeczeństwa, tak 
różne pochodzdniem rasowe, tradycyą, przeszło- 
ścią polityczuą i losem obecnym, rzucają równo- 
cześnie piofest przeciw dwulicowości i ciasnocie 
pojęć mieszerańskich, przeciw niekonsekwencyi, 
z jaką nawołując kobietę do pracy, odpychamy 
ją gdy po pracę tę wyciągnie rękę. Swiadomi, 
że lepsze tylko istoty garną się do czynu. świa- 


') Warszawa. Nakład S. Lewentala. Bez daty. 
1) Paris. Paul Oliendorfj, editeur 1892. 


Wydatek ua urzędy cymentnicze preliminowano 
dla Galicyi w kwocie 55.258 złr. — przy czem 
znowu dochód nie jest rozdzielony na prowincje, 
a wynosi on dla całego państwa 329210  złr. 
Na pocztę i telegrat preliminowano dla 
Galieyi dochody w kwocie 2,992.7%57 złr. (o złr. 
154.726 więcej, niż na rok 1892) wydatki złr. 
2.870 960 (o 123370 złr.) zwyżka zatem wynosi 
121.797 złr. (o 31.356 złr. więcej). W stosunku 
do dochodów i wydatków poczt i telegrafów w 
całem państwie, wynoszą dochody z Galieyi 
88%, wydatki zaś 94%. Przed kilku jeszcze 
laty poczta i telegraf były w Galicyi bierne — 
wydatki przewyższały dochody. Dopiero, gdy się 
przekonano, że chcące tę bierność usunąć, trzeba 
poczynić wkłady, trzeba instytucyć poeztowe bar- 
dziej dla publiczności dogodnemi i przystępnemi 
uczynić, okazały się zwyżki, które z każdym ro- 
kiem wzrastają — a będą oczywiście wzrastać 
coraz bardziej, w miarę zwiększenia w kraju ru- 
chu ekonomicznego i handlowego. 

Wydatki ministerstwa rolnietwa na 
Galicyę preliminowano na 1,771626 złr. *) — 


sów, wyniosą właściwe wydatki tegoż minister- 
stwa w Galicyi 296.156 złr. — o 15.799 złr. 
więcej, niż w roku 1894. Na wydatek ten skła- 
dają się następujące pozycye: Organa kultury 
krajowej 22.306 złr. — władze górnicze 38.550 
złr. (z czego część pokrywa dochód z oplat gór- 
niczych w kwocie 16.200 złr.) — zakład ogie- 
rów w Drobowyżu 197.300 złr. (dochód zakładu 
tego wynosi 36.590), wreszcie snhwencye na 
szkoły roluicze 38000 złr. Wydatek ten jednak 
jest w rzeczywistości wyższy — a to z powodu, 
że w budżecie ministerstwa rolnictwa zachodzi 
stosunek odwrotny, jak w budżecie kolei skarbo- 
wych, tu bowiem wydatki nie są ściśle na pro- 
wincye rozdzielone. W rubryce wydatków na 
snbwencye celem podniesienia kultury krajowej, 
jest ministerstwu pozostawione dość obszerne 
pole do samodzielnego wydatkowania. są bowiem 
wstawione w budżet cyfry subwencyjne dla ca- 
lego państwa, z których ministerstwo według po- 
trzeby w miarę stawianych realnych żądań wy- 
znacza specyalne kwoty dla poszczególnych kra- 
jów. 

Kwoty te nie są jednak w budżecie poszcze- 
gólnione. I tak np. już ua rok 1893 — jak się 
dowiadujemy — wyznaczył rząd na podniesienie 
hodowli bydła w Galieyi 30.000 złr. -— zgodnie 
z życzeniem Sejmu i odpowiednio do sumy, 
przez Sejm na ten cel wyznaczonej. W ogóle 
zaznaczyć trzeba, że od kilku lat ministerstwo 
rolnietwa chętniej i szezodrzej wydziela dla kra- 
ju naszego kwoty subwencyjne na cele rolnicze. 
Zawdzięczać to należy usilnym staraniom naszych 


posłów w Wieduiu, zwłaszcza zaś kilknletniegof 


referenta tego budżetu posła Rutowskiego i obe-' 
enego radcy ministeryalnego posła Strnszkiewi- 
cza — a 2 drugiej strony rozwiniętej w kraju 
samym energiczniejszej w tym kierunku akcyi. 
Tak samo jak w sprawie szkół przemysłowych 
tak też i tutaj uczyniono doświadczenie, z które- 
go na przyszłość korzystać należy: w miarę jak 


*) W ogólnem zestawieniu wydatków na Galicyę 
(w artykule I.) zaszła tu omyłka — podaliśmy bo- 
wiem wydatki ministerstwa rolnictwa na 1,475.47 
złr. Skutkiem tego ogólna suma wydatków na Ga- 
licyę wyniesie 36.399.585 złr. — a zwyżka złr. 
27,049.964 (o 296.156 złr. mniej). 


domi słabości ich w walee konkurencyjnej, oraz 
faktu, iż pierwiastek szlachetnego idealizmu nie 
pozwoli nigdy kobiecie utrzymać się na trzęsa- 
wisku współzawodnictwa, panowie świata tonącej 
usuwają grunt z pod nóg, lub wskaznją ratunek, 
stromą pochyłość, z której... nie wraca się na 
szezyty. 

Takim jest wniosek, z obu powieści wycią- 
gnięty. , Nie jednakowemi rozporządzając środkami, 
różue także wywołują wrażenie. Le roman d'un 
bas-błeu bezwzględnie szezery, może jednostronny, 
lecz krwią nieledwie pisany, wstrząsa i na długo 
pozostaje w pamięci. Autor francuski obrał za bo- 
haterkę, za prototyp męczeunicy XIX w. kobietę 
wykształconą, utalentowaną, pracującą na niwie 
literackiej. P. Zagórski opisuje dziewczę skromne, 
które ucząc się na razie rzemiosła, próbuje później 
różnych zajęć i o literaturę zaczepia także Obaj 
zgadzają się przytem, iż los taki. dla kobiety 
chcącej uczciwie na chleb zarabiać, jest męczeń- 
stwem za życia, krwawą drogą na Golgotę, śmier- 
cią moralną, wobec której śmierć fizyczna wyba- 
wieniem jest. Zarówno też polska pracownica, jak 
francuska bojowniczka idei, dwie istoty różne 
z gruntu, lecz nieskazitelnie uczciwe, pełne dumy 
szlachetnej, a żądające od społeczeństwa chleba 
tyłko, znajdują ukojenie w samobójstwie dopiero. 

O, ironio! Wszak wynik ten, to policzek, wy- 
mierzony stnlecin. które Anglicy proponnją „stu- 
leciem kobiet* nazwać. 

Metoda, jaką przyjął Peyrebrune, nadaje z góry 
pracy jego charakter szezerszy, głębiej na wyobra- 
źnię czytelnika działający. Nie autor bowiem prze- 
mawia do nas, lecz notatki. bezładne napozór 
i nieuporządkowane, a pozostawione mu w chwili 
zgonu, : przez kobietę, która niosąc literaturze 
umysł subtelny, pracę wytrwała, talent nieziprze- 
czony, oraz niezachwiane porzucie uczciwości 
i honoru, spotyka w zamian na oweni „trzęsawi: 
sku współzawodnictwa“ tyle podstępu, ignorancyi 
i podłości, iż śmierć głodowa i trucizna stają się 
dła niej wybawieniem od korony cierniowej, od 
krzyża, na którym przybijano ją żywcem. Umie- 
rająe jednak, chce ona spoliczkować świat ten 
piękny, leez nieludzki, chce rzucić przestrogę tym 
entuzyastkom. które zbrojne w skarby uczucia 
i zapału, pragnęłyby dlatego, „że mają styl ladny, 
bujną wyobraźnię i lat mało co więcej nad dwa- 
dzieścia lub dwadzieścia kilka, poświęcić życie 
swe piśmiennietwu., Niech wiedzą woła p. Peyre- 


o 595.079 złr. więcej, niż na rok 1893 — je- 
żeli zaś wyłączymy wydatki zarządu dóbr i la- 


jednej p 


galicyjskich dóbr i lasów skarbo- 
wych — wzrasta w tym roku bardzo znacznie, 
skutkiem zakupienia wielkiego obszaru dóbr Nad. 
wórny, za kapitał uzyskany za zniesienie prawa 
propinacyi. Dochody z dóbr i lasów prelimino 
wano na 1.846.880 złr. (o 662.400 złr. więcej, 
niż na r. 1892) -— wydmki na 1,475.470 złr. 
(o 581,280 złr. więcej) — zwyżka zatem wynie- 
sie 371.630 złr. (o 81.120 złr. więcej). Minister- 
stwo w swoich wyjaśnieniach do budżetn liczy 
zwyżkę większą — mianowicie 463 120 złr. — 
nie liczy bowiem wydatku na galicvjską dyrekcyę 
domen i lasów wynoszącego 91.760 złr. — co 
jest niesłusznie, wydatek ten bowiem nie jest 
niezem iniem, jak tylko wydatkiem na admini- 
stracyę, W ten sposób też i rachunek gospodar- 
czy wypaść musi odniiennie. Ministerstwo liczy 
z powierzęhąi ogółńej 298.598 hektarów, czysty 
dochód 46%A20 złr. --- eo dałoby 1 złr. 55 et. 
z hektara — podczas gdy rzeczywisty czysty 
dochód wynosi tylko 371.860 złr., czyli 1 złr. 
24 et. z hektara. 

Wreszcia pozostaje nam jeszcze najsłabsza stro- 
na budżetu -— o ile o cyfrach galicyjskich mowa — 
t. j. budżet ministerstwa sprawiedli- 
wości. Jeżeli w innych działach zarządu pań- 
stwa, jak w ministerstwie oświaty, rolnictwa i in- 
nych z przyjemnością zaznaczyliśmy większą go- 
towość rządu do czynienia w kraju naszym pro- 
dukcyjnych wkładów — to przeciwnie w budże- 
cie sprawiedliwości widzimy zastój kompletny. 
W roku, w którym n. p. na pomnożenie liczby 
urzędów podatkowych i powiększenie personalu 
skarbowego preliminowano dla Galicyi przeszła 
o 300.000 złr. więcej niż na rok poprzedai — 
daremnie szukamy w budżecie sprawiedliwości 
choćby w przybhżeniu takiej kwoty na pomno- 
żenie sądów i zwiększenie personalu sędziowskiego. 
A przecież powszechna na to jest zgoda i rząd 
sam temu nie przeczy — że głównym powodem 
niedomagania sądownictwa w Galicyi jest prze- 
ciążenie personalu sędziowskiego pracą, za mała 
liczba sądów. niedostateczne ich obsadzenie Od 
wieln lat już sprawa ta stoi na porządku dzien- 
nym — słyszymy co roku prawie przyrzeczenia — 
zrobiono już nawet początek — ale dalszego 
ciągu doczekać się nie można. Wydatki minister- 
stwa sprawiedliwości w Galicyi preliminowane 
są na r. 1893 w kwocie 4,618.810 (o 33.655 zir 
mniej mż na rok 1892) — z tego wypada na 
sądownictwo 4,087.958 złr. (o 18.555 złr. mniej). 
Zniżenie wydatków odnosi się do wydatków nad- 
zwyrzajnych -— w zwyczajnych jest skromue pyd- 
wyższenie o 19.000 złr. motywowane w wyjaśnie- 
niach utworzeniem nowego sądu powiatowego 
w Pruchyiku — i utworzeniem nowych posad 
dy prowadzącego księgi gruntowe - 
5 kaucijjłąw sadów powiatowych i 8 wożnych... 
w Slog 
Zwracaidg ma M uwage naszykh posłów i ovs 
kujemy, iż przypomną rządowi dawne przyrze- 
czenia, doląd w drobnej tylko cząstee spełniot » 
Sądownictwo aie powinno stać na szarym końcu 
pieczołowitości rządu — a tem mniej na szarym 
końcu usilowań reprezentantów kraju. 


Korespondencja „Nowej Reformy”. 


, Wiedeń, 30 grudnia. 
($) Niknący w wieczności rok ciągnie za sobą, 


brune — iż śmiałość taką przypłaca się hańbą, 
śmiercią lub męczeństwem. W prasie franeuskiej 
nie ma dziś miejsca dla uezeiwej kobiety. Niech 
więc każda, która nią pozostać pragnie. ucieka 
od owego potwornego Molocha jak od miejsca 
zatracenia, jak od dżumy. Czas. aby ktoś zdarł na- 
reszcie ze stosunków tych zasłonę obłudy. A że 
nie uczyni tego nigdy kobieta, która droga długo 
letnich zabiegów, pracy i upokorzeń wywalczyła 
sobie jakiekolwiek stanowisko, bo zemsta za od- 
słonienie tajemnie zawodu w przepaśćby ją strą- 
cila. że nie uczyni mężczyzna, bo przeciw wła- 
snemn działałby interesowi, więc zrobić to może 
jedynie istota, mająca umrzeć za chwile 

I, zrozpaczona, rzuca w twarz swym wrogom 
garść dokumentów, w których odzwierciedla się 
cała prasa francuzka. Widzimy tu, pod przeźro- 
czystemi pseudonymami, redakcye Revue des 
deux mondes, Revue Bleue, panią Adam, prze- 
wodniczkę Revue nouvelle, generała Boulanger'a. 
itd. itd. Jeżeli prawdą jest aforyzm, iż każdy na- 
ród posiada taką literaturę, na jaką zasługuje, to 
biedną jest Francya współczesna. Chora na roz- 
luźnienie wszelkich względów moralnych i etycz- 
nych, chora na erotomauią, na upodlenie, budzi 
wstręt i politowanie na przemian. Antor jest 
jednostronnym. to prawda; a jednak w losach 
tej kobiety, młodej. pieknej. nezeiwej i utałento- 
wanej, walczącej pracą tylko z widmem ubóstwa 
i nędzy, w jaką popycha ją duch koteryjności 
i kliki, zawiść człowieka, którego dwuznaczne 
grzeczności odtrąciła dumnie, lub ograniczoność 
tych, którzy rękopisinów jej nie czytają nawet 
a pracy ocenić nie są w stanie, losy kobiety tej 
głębokie wywierają wrażenie. 

Zamykając też książkę, oddychamy swobodniej. 
Tak; to o Francyi mowa. U nas — na szczę: 
ście — nie panują jeszcze równie opłakane sto 
sunki... Umiemy dotąd w kobiecie cenić godność 
człowieka, a na „tirzęsawisku współzawodn'- 
ctwa* nikt nie popycha słabszej w błoto 
grzązkie. by ua opróżnionem przez nią miej 
scu własną postawić stopę. Nie, nie... Te 
sceny  drastyezne, to  ukorzenie się prasy 
przed nią wtedy dopiero, gdy błysnęła przewod- 
nikom narodu cezelnemi pozorami bezwstydu. 
to rzeczy niezrozumiałe po zamurami „Miasta 
słońca*. Niezrozumiałem też jest żądanie, aby 
szczegóły z życia jej malowano na ścianach 
pensyonatów żeńskich, ku przestrodze tych, któ- 
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nego przez ministra Gautscha projektu programu 
uda mu się nareszcie utworzyć stałą większość 
parlamentarną. a ministrowie Steinbachi We- 
kerle konferują właśnie z przedstawicielami 
„grupy Rotschilda* w celu wykonania na- 
reszcie „operacyj walutowych“. W końcu 
i bieda społeczno-gospodarcza ma być ubitą, przy- 
najmniej dla Wiednia, rozpoczęciem budowy wie- 
d-ńskiej kolei miejskiej, Są to atoli wszystko tylko 
nadzieje i zapowiedzi. których spełnienia oczekuje 
opinia publiczna z wielką niecierpliwościa. 

Na czele spraw piekących stoi atoli zażegnanie 
przesilenia parlamentarnego. W kołach pólurzę- 
dowych panuje otucha i ufność. Dzienniki pół- 
urzędowe są prawie pewne, iż hr. Tuaffemu uda 
się bez trudności utworzyć większość parlamen- 
tarną, na podstawie więcej ujemnej, aniżeli do- 
datniej tj. na podstawie programu. który zawie- 
rać będzie więcej tymczasowych zrzeczeń się po- 
szczególnych życzeń partyjnych, aniżeli zadań, ja- 
kie sprzymierzone stronnietwa, tworzące większość 
w Izbie poselskiej, będa miały do spełnienia. 
Ugoda niemiecko-czeska sprawia na razie tru- 
dności, ponieważ lewica obstaje przy niej, a zno- 
wu czeska szlachta dziejowa żąda również sta- 
nowczego jej odroczenia. Sprawa atoli stanęła 
tak. iż jezliby się ostatecznie udało hr. Taaffemu 
odwieść lewicę od tego żądania, wówczas mu- 
siuby prezydent gabinetu uczynić temu stronni- 
etwu inne ustępstwo w kierunku niemiecko-cen- 
tralistycznym. Jakiego rodzaju może być to ustęp- 
stwo? Na niemczenie Słowieńców zgodzić się hr. 
Taaffe nie może również ze względu na klub hr. 
Hohenwarta. Zatem mogłyby tylko być ustęp- 
stwa na rzecz niemieckiego języka co do jego 
„państwowości“. 

Jednak hr. Taaffe oświadczył niedawno w Izbie 
poselskiej, iż jest to sprawa, której on nie może 
załatwić; jednakowoż dodał pod adresem lewicy, 
żeby ona sobie tem zaprzątnęła głowę, może 
ona wynajdzie środek na załatwienie tej spra- 
wy. P. Plener uraził się tem tak, jak gdyby 
Sehaarschmidt i Wurmbrand nie byli wnieśli od- 
nośnych wniosków. żadających określenia nie- 
mieckiego języka jako państwowego. Otóż mogło 
by przyjść do tego, że rząd w myśl oświadcze- 
nia hr. Taaffego zgodzi się na to, żeby lewica 
wystąpiła ponownie z podobnym wnioskiem. Pod 
tym względem mam nawet z bardzo dobrego źró- 
dła pewne wskazówki. Jednak ostatecznie nie 
może rząd 0 tem rozstrzygać. Będzie to rzeczą 
stronnictw parlamentarnych Wobec tego można 
już dziś stanowczo oświadczyć, iż na „upań- 
stwowienie* języka niemieckiego ani Koło 
polskie,. ani też klub Hohenwarta pod żadnym 
warunkiem się nie zgodzą. Austrya nie jest pań- 
stwem niemieckim, skoro posiada przeważającą 
itwńjnasób ludność słowiańską, dlatego żąda- 

rodyfikacyi charakteru niemieckiego monar 

jest wręcz bózczelnom warehoółstwciu. - 
»vż drugiego stycznia mają się rozpocząć ro- 
kowania z przewódcami stronnictw. 

Mowiaduję się, iż prezydent austryackich ko- 
lei państwowych p. Biliński ma wkrótce zo- 
stać ministrem komunikacyi. 


Przegląd polityczny. 


Kraków, 31 grudnia. 
Dnia 29 bm. odbyła się rada ministrów pod 


reby kiedykolwiek do pióra uczuły pociąg. Nie- 
pojętą jest prośba do matek, by córki swe, za- 
miast literatury, prząść lepiej uczyły. bo prze- 
cież każda z nich będzie zawsze dosyć umiała, 
by zostać poniewieraną choć godną szacunku nę- 
dzarką, lub okłaskiwaną i podziwianą damą ka- 
meliową, a literatura prócz cierni i upokorzeń 
nie po nad te dwie pozycye dać im nie po- 
trafi. 

Odurzeni też tym aktem oskarżenia, obcym 
nam w szczegółach, a obejmującym tom gruby, 
chwytamy z radością za książkę polską, by ezyst- 
szą nareszcie odetchnąć atmosferą. Chochlik jed- 
nak. jak Nemezis, karząca za pychę narodową, 
podsuwa nam w tej chwili powieść swą „O wła- 
snyeh skrzydłach”. 

Tam obrazy wstrętnego upadku, tu, śmiesznej 
niezaradności. Tam ginie kobieta, potrzebująca 
pracować na chleb, dla tego, że jest lepszą i 
zdolniejszą od wielu mężczyzn, że wskntek pię- 
kności zbyt się nią zajmują, tu dla tego, Że 
nikt się nią nie zajmuje. Autor francuzki prze- 
sadził w bezwzględnej szczerości i barwach czar- 
nych; autor polski bodaj.. nie  dopowiedzial 
wszystkiego, a węgiel, dla złagodzenia kontrastów. 
lekką warstwą kredy pokrył. Pierwszy położył za 
silny nacisk na erotyzm, drugi ni: chcąc może 
razić nikogo, stronę tę peminął zupełnie Czy 
miał racyę -— nie wiem. Niechaj odpowiedzą tu 
„dokumenty ludzkie“, z walki podobnej poczer- 
pnięte. Wszak piszący na nie się przedewszystkim 
powołuje. 

Nie wyidealizował p. Zagórski swej bohaterki. 
Skromne to, przeciętne dziewczę, wzięto z pod 
bardzo skromnej również strzechy wiejskiej. Wy 
chowana na pensyi, w mieście, przejęta zasadami. 
poeżerpniętemi z pism postępowych wraca Stef- 
ʻa Jarzymowska pod dach ojczysty, który się dl, 
iej stał nieomal obcym. Ciasno jej tu, wśród 
nieświetnych warunków i licznego rodzeństwa 
pragnie więc wyrwać się na Świat szerszy. 

Chęci te nie zostałyby może w czyn wprowa- 
dzone, gdyby losy nie przysłały konkurenta, który 
się Stefei niemiłym zdawał. Že jednak ów pan 
Maryan był zamożnym administratorem sąsird- 
niego majątku, więc rodzice Stefci zaczęli prze- 
ciw odmowie jej powstawać. W miarę nalegań 
ich, rósł opór dziewczyny. która postanowiła 
wreszcie dom rodzicielski opuścić i sama na 
chleb pracować, 


jaką nieświadomość warunków życia daje  niektó- 


o to, aby uzyskać zgodę stronnictw na tet | 
jekt progrunu: w tej mierze idzie przedewszyś 
kiem o klub FHohenwarta i lewicę. Ale mei 
powiedzieć, że są wszelkie widoki, iż nietylką 
dro klubu Hohenwarta. ałe i większa część. je 
dnęczonej lewicy przystąpi do tego programu 
vead w skład nowej większości. 4 

„+ edlug otrzymanych przez nas informtac 
program zawiera na miejscu najwyższem %EŚ 
czyste uznanie systemu dualistycz 
go. Inne punkta odpowiadają swoją treścią m 
wie tronowej, jaką cesarz teraźniejszą Radę pa 
stwa powitał, a której zasady przyjęły i uzna 
wszystkie umiarkowane stronnictwa. 

„W programie mieszczą się następujące już 
mowie tronowej nadmienione zadania: Pegg 
wadzenie reform socyalno-politycznyeh, 
nie rozwoju życia ekonomicznego, utoro 
gi do wyrównania socyalnycye różaie. sůCz gó 
opieka nad drobnym przemysłem, poprawa są 
wnietwa. wykonanie reform bezpośredniego opý 
datkowania i połączenie wszystkich stronnietw 
gruncie pracy realnej. Specyalne żądania strog 
uietw muszą ustąpić. Lewica zaniecha natare 
wości swej w sprawie ugody czeskiej, konserw 
tyści przestaną upominać sie o szkołę wyzuaną 
wą. a w sprawach językowych ma Dastać Z: 
szenie broni w tym duchu, aby żadna na 
wość nie doznała żadnej zmiany w swem 
źniejszem posiadaniu, ale też aby żadna nie 
gła dalej się rozpierać. 

„Rozumie sie, że przeprowadzenie tego pý 
gramu i utworzenie nowej większości z czas 
doprowadzi do załatwienia pewnych o 
bistych kwestyj, atoli sprawa ta nie 
jeszcze o tyle dojrzałą, by się naudaw:da dod 
szania Przeciwnie — w decydujących sfeq 
politycznych domiuuje teraz życzenie, aby ws 
kie sprawy osobiste, leżały na razie w spok 
a upominanie się o „rękojmię* w tej chwili 
mniej niż kiedykolwiek widoków powodzeną 
Lecz po dłuższym czasie niektóre zmiany 0s6 
ste mogą okazać się potrzebnemi. a pewne og 
by, które obeenie w naszem życiu parlamentgj 
nem odprywały przeważną rolę, znikną zaszg 
tnie z widowni, a inne pojawią się i wstąpi 
wysokie godności.“ 

Z powyższch uwag wynika, że utworzenie 
wej większości nie obejdzie się bez rekonsti 
klaba Hohenwarta i zjednoczonej lewicy, t. j. 
usunięcia się z nich żywiołów skrajnych. * 
rekonstrukcyę przewidywano już dawniej; czył 
tego przyjdzie, dowiemy się wkrótce. 


Ze spływ „zusksch. 
Mamy dzisiaj bliższe szezegźły 0 zgromadeń 
mężów zaufania Tow. Fuysskiej Rady, o którem j 
saliśmy onegdaj. Zebrało się tam moskałofiló 
wedlug re'acyi Halickiep Rusi okolo 250. P 
wodniezył „poseł Aqloniejwiczą Obradowano 
sprawą foneijki. spri wg Emizttey owu dx 
i w hezności z nią pozostającym reskrypcie 
miestuika. Uchwałono jednogłośnie i podpis 
memoryał do cesarza przeciw fonetyce, w 
słano w tej samej sprawie do metropolity dep 
tacyę, która równocześnie prosiła arcybiskupa, aby 
stanął .w obronie ruskiego duchowieństwa. 
Według Hal. Rusi metropolita przyjął depu 
tacyę życzliwie i oświadczył, że biskupi ruscy 
postanowili wysłać protest do ministerstwa 
przeciw zaprowadzeniu fonetyki. Go do reskrypiu; 
namiestnika, to miał powiedzieć metropolita. ż 
o nim nie nie wie i że go tem samem nie roz 


Zaopatrzona w bardzo marny fundusz, wyjeż- 
dża do Warszawy, by się tu introligatorstwa 
uczyć. Te małe aspiracye, połączona z przecięt- 
nym charakterem uczciwej kobiety, niezbyt pięk- 
nej, niezbyt wykształconej. o umvśle niezbyt lot- 
nym i nie sięgającym daleko. zamykają Opowia- 
danie w ciasnem i szarem kółku. Przechodzi 
żałować nieledwie, że autor tak szczupłe zakre- 
ślił sobie ramy, Ani bowiem prosta i niezłozonu 
dziedzina uezuć i myśli Stetei nie daje -pola do 
głębszej lub subtelniejszej analizy psychologicznej, 
ani przygody jej nie pozwalają rozwinąć lotu 
fantazyi, ani otoczenie nie przedstawia tematu do 
stadyów charakterystycznych. - 

Wyuczywszy się po paru, miesiącach upragnio- 
nego rzemiosła. zakłada Stefcia, do spółki z nie- 
dołężną a ślamazarną koleżyjnką warsztat intro- 
ligatorski. Ubożuchna prucojwnia taż mieści się 
w zaułku bocznej uliey, jaa drugiem piętrze 
w oficynie. Pozbawiona patejntu. a więc i szyldu, 
opiera ona przyszłość swą nju nadziei zamówień 
do sklepów, na dobrej wcią. siądentów, którzy 
mając przecież wiecznie z kdiążkami do czynienia, 
powinni popierać kobiety. wajrnąca się do pracy 
do samoistności, do rownoup *ńienfa..- + 

I popierają. Przychodzą bowiem na gawądy, 
a zapełniwszy dymem possik, upajają Sieicię górz 
uolotnemi rozprawami i postępowemi. frazesami 
Odurzona tą powodzią słów, z podwójną energi 
garnie się do pracy, której, niestety. dostać 
moze. 

Zaczyna się więe dla niej straszna wędrówka 
za chlebem. Pełna wiary i tej pewności siebie; 


rym kobietom, kroczy śmiało naprzód. (tdz'akol- 
wiek jednak przyjdzie zaofiarować swoje pud. 35 
spotyka ją stanowcza odmowa, lub gorsze j5 
niej szyderstwo. Nędza zagląda tymczasem %5 
pracowni. Stefcia, pojąwszy nareszcie, że bez si” 
sowiych funduszów nie nie wywalezy, zinuszon 
przez towarzyszkę do sprzedania warsztatu zostaje 
na bruku, bez środków do życia. 

Duma zmusza ją do odrzucenia pomocy pic- 
niężnej, ofiarowauej przez dawnego konkurenta ; 
hurt młodości podtrzymuje wytrwałość i każe in- 
nych dróg zarobku próbować. 


Dok. nast. 
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syłał. Wreszcie oświadczył ks. Sembratowicz, że 
me pozwoli zrobić krzywdy ani cerkwi ani ru- 
skiemu duchowieństwu. 

To oświadczenie arcybiskupa jeszcze więcej 
gmatwa sprawę reskryptu przeciw ruskiemu du- 
chowieństwu. My znamy liczbę i datę reskrypin 
namiesinictwa, ks. metropolita znowu oświadcza, 
że nie o nim nie wie, czy wiedzieć nie chce. 
Faktem jedaak jest, Że reskrypt został wydany 
i rozesłany. 

Zgromadzenie Russkiej Rady oświadczyło także, 
że solidaryzuje się z memoryałem 40 księży, wrę- 
czonym biskupowi przemyskiemu. a nadto uchwa- 
liło podziękować Czechom za podpisanie interpe- 
iacyi Podlaszeckiego do rządu, potępiono natomiast 

| tych posłów ruskich, którzy interpelacyi nie pod- 
pisali. 


Í Reforma monetarua. 

W austryackiem ‘ministerstwie skarbu odbyła 
się przedwczoraj konferencya, w której oprócz 
ministrów dra Steinbacha i dra Wekerle- 
go brali udział szef sekcyi Niebauer, baron 
Albert Rotschild, dyrektor zakładu kredytowe- 
go Mauchqer, generalny dyrektor węgierskie- 
go banku kredytowego margr. Palavicini gu- 
bernutor ziemskiego zakladu kredytowego bar. 
Bezecny i dyr. Tausig. Obradowano w kwe- 
styi operacyj finansowych, jakie oba rządy muszą 
podjąc z powodu reformy monetarnej. Do uchwał 
nie przyszło żadnych i ograniczono się na wy- 
mianie zdań. Neue fr. Presse dowiaduje się, że 
przedstawiciele Świata finansowego wypowiedzieli 
zapatrywanie, iż stosunki targów austryackich są 
‘bardzo korzystne. natomiast mniej korzystne są 

stosunki targów zagranicznych. Wobec tego za- 

~ mierzone Konwersye nie natrafią na żadne tru- 
dności, natomiast trudniejszem byłoby wypnszcze- 
nie renty złotej celem zakupiia złota, lecz i pod 
tym wzgiędem wyrażono nadzieję, że stosunki 
zmienią sę na lepsze. Według Neue fr. Presse 

! finansiści wypowiedzieli zapatrywanie, że tak kon- 
wersyę, jak i emisyę nowej pożyczki należy prze- 
prowadzić 1ównocześnie. Po zamknięciu obrad 
barr Rotschild konferował jeszcze z obu mi- 

nistrami, po czem ministrowie sami konferowali 
ze sobą. Reprezentanci grupy Rotschildowskiej 
mają 4 stycznia p. r. udać się do Pesztu ce- 
lem konferowania z ministerstwem  węgierskiem 
Spruwa reformy monetarnej wstępuje zatem w 

"nowe stadyuni. 


Z Paryża. 
„Pośród mnóstwa sensacyjnych rewelacyj, co 
chwila pojawiających się o sprawie panamskiej, 
wybuch w prefekturze polieyi prze- 
szedł prawie bez wrażenia, zwłaszcza że nikt od 
wybuchu nie doznal uszkodzenia. W prefekturze 
policyi panuje przekonanie, że był to akt zem- 
sty ze strony jednego z wydaionych agentów 
policyjnych. Nie jest jednakże wyklićzonem 
prżypuszczenie, że był to zamach anarchi- 
styczny, Można przypuścić, że celem wybuchu 
było zdemoralizowanie policyi w chwili 
= 4ak wóżnej i urudyej kiedy*żywioły rewolncyjne 
aș przygurowują rozruchy i demonstracye. Rzeczo- 
znawca chemik Girard wyraził opinię, że wy- 
sgh nastąpił skutkiem podłożenia niewielkiej 
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afi; mechanizisou zegarowyni. 

Agitacya socyalno-rewolucyjoa w Paryżu i na 

pfówineyi coraz bardziej się ożywia. Juliusz 

_Guesde mniema, że „prowincya przygotowaną 
jest do rewolucyi, należy tylko zrewolucyonizo- 
wać Paryż, aby obalić system kapitalistyczny, 
który doprowkdził do tego, że dzisiaj wszystko: 
praca rozum, inieligencya, płeć — stała się to- 
warem“. 

Policyë każdej nocy zdziera mnóstwo odezw 
rewolucyjnych. rozlepanych w Paryżu. Odezwy 
te wymierzone są przeciwko parlamentaryzmowi 
| wzywają obywateli, aby nadal wybierano do 
parlamentu tylko takich ludzi, którzy dotychczas 
nigdy nie mieli mandatu do parlamentu. Odezwy 
kończą się obrzykaini: „Precz z Izbą! Uderziny 
na pałac Burboński !* 

Organizacya rewolucyjna w Paryżu 
będzie w ten sposób utworzona, iż cały Paryż 
podzielony został na 80 okręgów i w każdym z 
nich będzie sekcya komitetu bezpieczeństwa; ka- 
żda sekcja wybiera jednego delegata, który bez- 
pośrednio znosić się będzie z centralnym komi 
tetem. 

Z drugiej strony żywioły republikańskie przy- 
gotowuję się do obrony republiki. Juliusz 
Perry, którego przeciwn.cy polityczni nie zdo- 
łali skompromitować zarzutami, jakoby i on miał 
udział V nadużyciach panamskich, ogłasza przez 
jednego Z reporterów program polityczny, wzy 
wający Wszystkie uczciwe i szczerze 

. republikańskie Żywioły do wspólnej ak- 
cyi celem obrony republiki przeciwko 
dyktaturze, restauracyi i anarchii. 
I ięktóx pouki przy wiaty niemałe znaczenie 
do wyśiąpienia Ferryego i przypuszczają. że 
CHÓR Doema będzie dla tego dpi dzo Lib: 
nawidzonego męża stanu chwilą zmariwychwsta- 

« uia połjtyeznego: Uważano go już bowiem za 
` pogrzeyanego. 
Dr. Ręouardcl Oświadczył w rozmowie z 
reporterein Figara, że pogłoski dotyczące au- 
topsfi zwłok bar. Reinaclia są fałszywe i że on 
nigdy nie twiedydzą. jakoby bar, Reinach umarl 
naturalną s”mierciy, ekspertyza wykazała 
tylko, że wnętrzuości nie zawierały żadnej z 
mineralnych trucizn ale nie wyklucza to 
możliwości otrucia 2a pomocą trncizny orga- 
nicznej. Brouarde| zażądał ponownej ekspertj- 
zy dla sprawdzenia wyników dotychczasowego 
badania, cO często jest używanem.  Przypuszcze- 
nie, jakoby bar. Reinach został przez 
- kogoś otruty, Brouardel uważa za bezpod 
< stawne. 


Z powodu samachu dynamitowego w Dublinie. 


Poiicya dublińska rozwija działalność, celem 
wyśledzenia sprawcy wybuchu bomby dynamito- 
wej przed gmachem policy. Z% tego powodu od- 
było się kilka rewizyj domowych; policya bowiem 
chce wykryc, gdzie bomba, czy też machina 
piekielna została zrobiona. 

Kto mógł być sprawcą zamachu? zapytują 
d.ienniki angielskie i niedwuznacznie podejrze- 
wają Parnellitów i najbliżej nich stojące 
sfery. Parnallici natomiast zastrzegają się, Że w 
zbrodniczej sprawie nie brali inicyatywy i wszel- 


pilor ralaznych. Była tó prawdopodobnie bomoa fs: 


ką winę z siebie zwalają. Przywódca Parnellitów, 
John Redmond. wyraził w jednym z dzien- 
ników dublińskich zadowolenie, że policya zbro- 
dni tej nie przypisuje motywów politycznych. 
Wyraża on nadzieję, że tajemnica się wykryje 
i pokaże się, że zamach był dziełem zwykłego 
zbrodniarza. W przeciwnym razie trudno byłoby 
sprawę wyjaśnić; wtedy tylko nieprzyjacie- 
le Morleya mogliby się dopuścić zbrodniczego 
czynu. Morley nie ma nieprzyjaciół wśród naro- 
dowców, do jakiejkolwiekby oni należeli frakcyi. 
Gdyby się rzecz nie wyjaśniła, to Morley zaszko- 
dziłby sobie i osłabiłby rząd. 


Dalej wyraził Redmond zdanie, że zbrodnia ta 


utrudni znacznie dzieło amnesty, gdyż obudzi 
przesądy szerszych sfer 
skiego; dopuścić się jej mogli chyba ludzie, któ- 
rzy zniweczyć chcą widoki powodzenia bilu ho- 
me-rule, John Morley nie powinien ulegać wra- 
żeniom i okazać ten sam zmysł niezależności i tę 
samą odwagę, jakich dał dowody przy wyborze 
swoim w Newcastle. Wybuch mógłby przeszko- 
dzić amnestyi Kgana, Na wszelki sposób jednak 


społeczeństwa angiel- 


Parnellici nie przestaną popierać sprawy amne- 


styi wewnątrz i zewnątrz parlamentu. 


W Irlandyi odbyło się kilka wieców. -- mię- 
dzy temi jaden z liczniejszych w Cork, — gdzie 
uchwalono wyrazić oburzenie z powodu zamachu 
dublińskiego, a Morley otrzymuje ze wszystkich 
stron adresy gratulacyjne z powodu swego Oca- 
lenia. 


Z Rosyt. 

Głód, o którym już kilka razy mówiliśmy, sta- 
nowczo panuje w całej wschodniej części i w 
niektórych południowych  guberniach caratu. 
Ustały zupełnie skąpe o tym głodzie wiadomo- 
ści w gazetach, a tylko Warszawski Dniewnik 
starał się niedawno wątpliwem sprawozdaniem 
dowieść, że Rosya ma setki milionów korcy żyta 
i pszenicy do zbycia — ale nikt temu, rozumie 
się, nie uwierzył. Jedyną faktyczną podstawą, na 
której mogą się opierać domysły o nieszczęśli- 
wem położeniu rosyjskiego chłopa, są wydane 
przez rząd zapomogi, n. p. dla Podola (patrz 
Nr. 800 Nowej Reformy), a. zresztą wszeikie 
wiadomości o umierających są w Rosyi najsuro- 
wiej zabronione. Straszny będzie przednowek, i 
wówczas dopiera dowiemy się może o całej do- 
niosłości klęski. 

Znajdujemy w niemieckich gazetach sensacyj- 
ną wiadomość o tem, że rząd radykalny 
serbski, przez cały czas swego istnienia, nie 
zapłacił ani grosza procentów od za- 
ciągniętej przez Serbię gwarantowanej przez Ro- 
sye pożyczki. Za wiarogodność tej wiadomości 
ręczyć nie można, ale charakteryzuje ona wy- 
bornie sposób postępowania rosyjskiego rządu ze 
swoimi sprzymierzeńcami. Dla teraźniejszego bel- 
gradzkiego gabinetu rząd petersburski nie będzie 
miał tyle względów. 

Ostatni z wpływowych Adlerbergów u- 
marł w Petersburgu. Mikołaj Adlerberg, syn 
ministra dworu i powiernika cara Mikolaja, był 
namipstnikiem w Finlandyi od 1866 roku, i pra- 
wdopodobnie ostatnim  wielkorządcą Wielkiego 
Księstwa, jako autonomicznej prowineyi. Tak po- 
mału wygasają przedstawiciele wszechwładnego 
niegdyś przy..petersburskim dworze niemieckiego. 
tronmictwa 
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Kraków, 31 grudnia. 


Przyjaciołom naszym , korespondentom, czytel- 
niczkom i czytelnikom, na nadchodzący Nowy Rok 
przesyłamy serdeczne życzenia pomyślności. 

Żywe obrazy z historyi polskiej będą przedsta- 
wione na docnód głodnych dzieci we Środę dnia 4 
stycznia w sali hotelu Saskiego. Treść następująca: 
1) Piast i Aniołowie (Postrzyżyny Mieszka), 2) Ka- 
zimierz Wielki (Aldona i branki), 3) Jadwiga (Li- 
tość królowej, Zdarzenie z nad brzegów Wists). — 
Ii II obraz objaśnią deklamacye ze „Spiewów hi- 
storycznych* Niemcewicza, a III obraz dekiamacya 
p.t. „Kontusik Jadwigi. Prolog wygłosi panna „*, 
W przedstawieniu weźmie współudział chór dzie- 
ci pod kierunkiem p. dyr, Buczka, oraz orkiestra 
13 pułku z kapelmistrzem p. Hockiem, Początek o 
godz. 6 wieczorem, Ceny miejsc: Krzesła pierwszo- 
rzędne (w 3 pierwszych szeregach) po 5 złr., w na- 
stępnych po 3 złr. Krzesła drugorzędne i na gale- 
ryi po 2 złr. Wstęp na salę lub galeryę 1 złr. 
biletów nabyć można w księgarni S. A. Krzyżanow- 
skiego (Rynek, linia A-B), a w dzień przedstawie- 
nia przy wejściu na salę. 

Sympatyczne hasło „dla głodnych dzieci“, oraz 
sama treść przedstawienia wróżą najlepsze powodze- 
nie, zwłaszcza że komitet nie szczędził pracy i tru- 
dów, żeby wieczór wypadł jaknajlepiej. Obficie pły- 
nace zamówienia na bilety każą się spodziewać, że 
sala będzie zapełniona, 

Popis „Harmonii* w teatrze nie zgromadził tak 
licznej publiczności, jakby tego ze względn na sym- 
patyę, jaką się cieszy nasza orkiestra, spodziewać 
można. Udatne ze wszech miar produkcye „Harmo- 
nii”, których największą część stanowiły najnowsze 
tańce karnawałowe, zyskały powszechne uznanie 
Jeżeli popis wczorajszy miał być egzaminem, na za- 
sadzie którego „Harmonia“ pragnie polecić się pn- 
bliczności na czas karnawałowy, to egzamiu ten wy- 
padł bardzo pochlebnie. 

Ciągnienie losów krakowskich, jak już donosi- 
liśmy, odbędzie się 2-go stycznia w sali radnej ma- 
gistratu o godz. 9 rano, 

Wystawa prac Piotra Stachiewicza w Sukien- 
nicach w tych dniach już zostanie zamkniętą. Oso- 
bno wystawiony cykl obrazów olejnych z Wieliczki, 
pociąga za sobą znaczny koszt na sztuczne (naito- 
we) ich oświetlenie, Urządzenie wystawy tych obra- 
zów jest dowodem, jak efektowną i wielce interesu- 
jącą mogiaby być panorama, odpowiedniemi szkłami 
potęgująca widoki wspaniałych salin, dodająca im 
więcej perspektywiczuego zagłybienia. W społeczeń- 
stwach bogatszych takie podziemne piękności, jak 
nasza Wieliczka, niezawodnie dawno już zostałyby 
w ten sposób wyzyskane i świat miałby sposobność 
poznać je z pomocą sztuki i techniki optycznej, jak 
np. zamki bawarskie Widoki Wieliczki w panora- 
mie mogłyby być bardzo ciekawemi na krajowej 
wystawie lwowskiej, trudno przecież przypuszczać, 
czy znajdzie się u nas przedsiębiorstwo, któreby pod- 


jęło się takiego zadania, podobno znacznych wyma-| 


gającego kosztów, W Sukiennicach wystawioną zo- 


NOWA REFORMA. 


stała zaledwie cząstka prac Stachiewicza. Owocami 
kilku miesięcy przebywania artysty w kopalniach są 
zdjęcia przeszło 70 widoków i szkiców najefekto- 
wniejszych. a te zamienione już zostały na 30 prze- 
szło gotowych dziel, obejmujących nietylko widoki, 
lecz obrazy i kompozycye z życia górników, a prze- 
dewszystkiem arcypiękne ich iegendy, związane z 
wiarą i odwiecznemi obyczajami. Jak pojmuje arty- 
sta i jak odtwarzać umie legendy, dał już poznać 
w tylu swoich pracach, Cykl podań ludowych o 
Matce Boskiej wywołuje powszechne dla talentu je- 
go i techniki malarskiej uznanie, nietylko wśród 
publiczności, lecz i kolegów zawodn. 

W obrazach z kopalń Wieliczki cały wielki ka- 
pitał trudu, talentu i kosztów materyalnych spoczy- 
wa w pracowni artysty i chyba słabą jest nadzieja, 
aby szybko przestał być osobistą jego własnością. 
lob nie dostał się w obce, zagraniczne ręce. — Je- 
steśmy ubogiem społeczeństwem i tem wszystko się 
tłómaczy, — lecz bez głębszych refleksyj zaznaczyć 
można, iż należymy także do najmniej ruchliwych i 
przedsiębiorczych, bo we własnych większych do- 
tyczących sztuki przedsięwzięciach i wydawnietwach 
niezawodnie z korzyścią dla siebie wyręczają nas 
zawsze dotąd — obcy. 

Na wystawie obrazów przy elektrycznem oświe- 
tleniu jutro w niedzielę wieczorem odegra orkiestra 
13 pułku między innemi utworami Noskowskiego 
„Polonez“ i „Kujawiak“, Leoncavalla „Intermezzo“ 
op. J. Pagliacci, Schreinera „Ludowe melodye wło- 
skie“. 

Premium artystyczne. Zjednoczone Towarzystwo 
sztuk pięknych przygotowało w tym rokn dla człon 
ków swoich dwa do wyboru premia. Okazowe egzem- 
plarze jednego preminm, reprodukcyi w kolorach ze 
wspaniałego obrazu Juliana Fałata, przedstawiające- 
go „Epizod z polowania w litewskiej pnszczy* już 
nadeszły Drugie zaś premium, akwaforia z obrazu 
Jaua Matejki „Konstytucya 3 go maja“ niebawem 
nadejdzie z Paryża z pracowni najbieglejszego dzi- 
siaj polskiego akwaforcisty Feliksa Jasińskiego. 

Przy sposobności zawiadamiamy, że nowe bilety 
roczne (akcye) Zjednoczonego Towarzystwa sztuk 
pięknych nabywać można na rok przyszły w kance 
laryi Towarzystwa, albo u zastępców po cenie 5 
złr. 10 ct. Rozlosowanie dzieł sztuki pomiędzy człon- 
ków Towarzystwa, oraz rozsyłka premiów odbędzie 
się w styczniu. 

Jubileuszowe przedstawienie w starym gmachu 
teatru kratewskiezo odbędzie się jut o. P. Karol 
Estreicher ogłesił następujący skie historyi gma- 
chu, w którym w roku uadrh dzącym niezawodnie» 
zakończone zostaną wid wisk». 

„Teatr nowy zbudowany w r. 1842 przez Karol+ 
Krem ra miał wyglad wewnątrz wytw roy, a sce 
neryą urąd oną wybornie Dzis ani śladu tego. Dnia 
l styczuia 1843 r otwarto go sztukami: „Barbara 
Zapolska”. kom wierszem w 3 aktach vrzez Dmu 
szewsk egu 1 operetka .Jasińskieg : „Nowy Rok.“ 
W „Barbar e* grali: Chomrński starszy (Zygmunt 
Augus) Ka szneki (Książę Ostrogski), Rychter 
(Stef. Zap lsk'). Palczew-ka (Barbara), Mon kow=k 
(Jannsz), Królikowski (kon uszy P. łk ), Javkowski 
(Bali./ar seatny), Radzyńska (Marina powiernica), 
Fi zkowski (Hajduk) B ły to siły pierwszorzędne 
o jak'e dzisiaj »ni podobna się pokusić, W  „No- 
wym Roku* gra'i: Moni*owski (Dobromir), Króli 
kowski (Jan, syn jego), Ch-mński (pan Ignacy), 
Chełchowsk« (Teresa) Radu" R. (Magdusa) Mo 
nikoa ska (Michałowa), Chomin ki młod-zy (ogrodnik), 
Ła nuwski (bakałarz), Karsznicki (organista), Jau- 
kowski (parobczak), Jntrzenko (strzelec) Dekora ye 
malowali Aumajer i Lisowski; maszynerye urządzał 
Hock. Loża [ pętra kosztowała 4 złr., II piętra 3 
złe. Blety osobue d.: loży I piętra i parkietu 1 złr 
B let do loży II piętra 75 et, Bilet na amfitsatr 
50 et, tyleż na parter. Na galeryę 25 et Sruden 
skch biletów nin było. Na p:rt'r schodzili się zuaw 
cy i Gi rozstrzygali o powodzeniu sztnki. 

„Wybudowanie teatru nowego nastąpiło z krzyw 
dą entrepryzy, bowiem senat wypła ał dotąd ce 
rocz sie przedsiębiorcy Supplement (tj. subwrucyę) 
w kwocie 13000 złpolsk Ten supl-ment skapitsli 
zowano na budowę gmachu, a wypłacania dalszego 
zasiłków oimówioro, wskutek czego eutreprener 
Pleifer zrzekł sie entrepryzy, a podjął się jej Tom. 
Chełchowski, który przeniósł się z kompanią z uj. 
mo *an'go gmachu Bochenka przy ul św. Jana 
Zyskiwał na tem o tyle, że nie potrzebował opla 
"ać czynszu. Subwencyą w kwocie 20000 złp dr- 
piero przywrócon» za entrepryzy Meciszewskiego 
Ch-łchow-ki nie zgoła miastu za gmach nie płacił 
i żadnych obowiązków względem miasta nie miał 
nałożonych pomimo że budowa po hłonęła blisko 
pół milona złutych. Miasto zatem nietylko nie miału 
nie zgoła z nowego gmachu, ale jeszcze od r. 1845 
topłacało entreprenerowi subwencyą 

Z otwareiem noweg tea'ru w r. 1848 ustano 
wio o dyrekcyę teatrulną(a od r. 1845 komitet), 
czuwającą nad repertuarem i wystawą Władza, 
udzielona dyrekcyi teatralnj, a od r, 1845 komi 
terowi, była dość rozległą. Udzielono czło kom lożę 
w pobliżu sceny, dlatego, aby mogli po tezas przed- 
stawień wymieniać wzajemne spostrzeżenia, odbywać 
narady i pospieszać za kulisy, celm dawania dy 
spozycyi. Komitet nawet rewidował od czasu d- 
casu cały gmach, badał pomieszczenie dekoracji, 
czyn ł uwagi nad ławkami w sali redutowej, nad 
wrij.nmi do ścian przystawkami i rozstrzygał spo 
ry aktorów z pizedsiębioreą, Pierwotnie mieli tylko 
twaj członkowie Dyrekcyi lołę senatorską, czterej 
moi otrzymali bilety menumerowane part-rowe. co 
gdy ok»zało się całkiem nieprakty:znem, oddano do 
użytku dyrekcyi lożę parterową Członkami dyrekcyi 
pierwotnie byli: senator Kopff, jako prezydujący, dy- 
rektor policyi Wchlfart, Franciszek Wężyk. poeta 
Ko stanty Benoe, obywatel Aleksander Wąsowicz. 
miłośnik teatru i prof. Uniwersyt tu Fryd. Hechel, 
sekretarzem komitetu teatralueg był Uszewski. Czu 
wanie nad dopełnieniem kont astu po uczono tej dy- 
rekcyi, Członkowie odbywali kolejno dyżury i co 
miesiąc zdawali szczegółowe relacye z przedstaw eń 
igry aktorów. Karano entreprenera nawet zabiera- 
niem mn na rzecz ubogich dochodu z widowiska 
Od 6 stycznia 1843 do 7 lutego 1846 roku od 
bvto 55 posi dzeń i protokóły, zawartk w 28 ar 
kuszach, zachowany w aktach teatraln ch Magi 
stratu.“ . 

Na widowisko jutrzejsze dyrekcya teatro p zygo- 
towała ozdobue afisze obejmujące w p'dob'żnie ow 
czesnego drnku, spis artystów przed 50 laty wy- 
tępujących na scenie krakowskiej, w sztukach, któ- 
re i jutro zostaną odegrane, ti w „Barbarze Zapol 
skiej" Dmuszewskiego i „Nowym R ku“ Jasń 
skiego. 

Do Wieliczki wyjeżdżała dziś Sara Bernhardt, 
celem zwiedzenia wspaniałych naszych salin, Arty- 


stka francuska odniosła się telegraficznie do zuajo- 
mego swojego Zygmunta hr. Cieszkowskiego z proś- 
bą o ułatwienie jej zwiedzenia kopalń, o których 
już słyszała. Wczoraj wieczorem, jak wiadomo, gra- 
ła artystka we Lwowie, dziś gra u nas, jutro zaś 
grać będzie w Preszburgu. Po drodze korzysta z 
chwili czasn, aby zwiedzić co się da. To rzeczywi- 
ście tryb życia parowo-elektryczny istotnie w stylu 
fin de siècle. 

Dla głodnych dzieci zamiast powinszowań no- 
worocznych złożył na ręce naszej redakcyi p. Wła- 
dysław Grabowski, budowniczy, 10 złr. 

Konfiskata. Ostatni numer pisma Napraód, or- 
gann partyi socyalno demokratycznej, z datą 1 sty- 
cznia, został przez prokuratoryę państwa skonfisko- 
wanym za artykuł, omawiający rocznicę nadania kon- 
stytucyi w Ausiryi. 

Zmarli. Antonina Mazalówna, właścicielka 
realności w Nowej Wsi Narodowej, zmarła wczoraj 
po dwóch tygodniach choroby. 

Ks. Fran iszek Pobudkiewicz, poddziekani 
kościoła katedralnego na Wawelu, zmarł w Krako- 
wie w 66 roku życia. 

Enfrozyna Eminowiczówna, córka naczelni 
nika straży ogniowej w Krakowie, zmarła dziś w 
20 rokn Życia. Pogrzeb zmarłej odbędzie się w po- 
niedziałek d. 2 stycznia o godz. 2 po południu. 

Dla Tow. „Szkoły ludowej“ na ręce posła dra 
Asnyka złożył p. K. M. jako członek założyciel 
kwotę 100 złr. a p Stanisław Biechoński je- 
dnorazowo 50 złr. 

Parowa fabryka wód gazowych i wyrobów 
chemicznych pp. K. Rzący i Chmurskiego w Kra 
kowie nadesłała na rzecz Tow. „Szkoły ludowej“ 
3 złr. zamiast rozsyłania uoworocznych biletów po- 
cztą. 

Ruch budowlany w Krakowie zapowiada się 
na rok 1893 bardzo dobrze. Według zasiągniętych 
informacvj jnż teraz zapowiedziane są nowe budowle 
prawie całego placu Biskupiego, gdzie do rozpoczę- 
tych już dwóch domów. których doprowadzenia pod 
dach zima przeszkodziła. przybywają 4 nowe. Także 
w ulicy Starowiślnej obok dwóch domów budującvch 
się mają stanąć dwa nowe, W ulicy  Dietlowskiej 
w kierunku kościoła na Skałee mają rozpocząć bn- 
dowę trzech kamienie; w ulicy Dlugiej ma się roz- 
począć budowa pięciu kamienie, w uliey Szlak dwóch, 
w ulicy Helzłów dwóch, w ulicy Siemiradzkiego 
trzech, w nowej ulicy, łączącej ulicę Kilińskiego 
z nlicą Siemiradzkiego dwa domy większe W ulicy 
Karmelickiej dwie kamienice, w ulicy księcia Radzi- 
wiła 4, w ulicy Topolowej 2, w ulicy księcia Lu- 
bomirskiego 2, w nlicy Zielonej 2, w ulicy Krzywej 2, 
w Krupniczej 1. w ulicy św. Jana, w ulicy Lubicz 
jeden gmach większy. w ulicy DLoretańskiej trzy, 
w nlicy Smoleńskiej 1 dom. Parcele budowlane są 
bardzo poszukiwane po cenach wyższych zuacznie, 
niż w roku ubiegłym — a cegielnie, wyrabiające lep- 
szą cegłę w piecach t. zw. pierścieniowych mają cały 
zapas sprzedany i bardzo liczne zamówienia na nową 
cegłę. 

Jubileusz Tow. lekarzy galic. Sale Towarzy- 
stwa lekarskiego we Lwowie zapełniły się onegdaj 
o godz. 5 wieczorem niezwykle szczelnie członkami 
Towarzystwa, bo też niezwykły powód sprowadził 
ich do tych sal razem: 25-letnia uroczystość jubi- 
leuszowa tak poważnej i pożytecznej instytucyi, jaką 
jest Towarzystwo lekarskie. Obchód rozpocząi piękną 
przemową obecny prezes Towarzystwa dr. Czyże- 
wicz Mowca podniósł, że Towarzystwo, zacząwszy 
od bardzo skromnego zawiązkn, dzięki pracy i za- 
pebiegliwości członków, rozwinęło się silnie i doszło 
do poważnych rezultatów, stało się iustytueva po- 
Łyteczną, jedną z pierwszych w krajn. Celem Towa- 
rzystwa było — mówił dr. Czyżewicz -— kształcić 
się wspólnie, zebrać fundusz dla podania pomoenej 
ręki podupadłym kolegom, ich wdowom i sierotom 
i wyrobić solidarność w zawodzie lekarskim, w obro- 
nie wspólnych interesów i godnośri stanu, oraz ko- 
leżeństwa między lekarzami. Mowca wykazywał do 
jak cennych rezultatów doszło Towarzystwo w pra- 
wie wszystkich powyższych kierunkach. Najsłabszą 
stroną działalności Towarzystwa było wyrobienie 
solidarności zawodowej i pod tyur względem pozostaje 
wielkie jeszcze pole do działania dla następców obe- 
cnych człouków. Dr. Czyżewicz zakończył przemowę 
swoją, którą przyjęto oklaskami, życzeniem powodze- 
nia i dalszego rozwoju Towarzystwa. Również okla- 
skami przyjęto list z życzeniami, nadesłauy z Kra- 
kowa od JE. dra Majera, b prezesa Akademii u- 
miejętności. 

Sekretarza generalnego dra Mukowicza uwolniono 
od czytania sprawozdania, które każdy z członków 
otrzymał w treściwej i zajmująco opisunej broszurce 
p. t. „Pogląd na 25-letnią działalność Towarzystwa 
lekarzy galicyjskich od 1867 —1892 r.“ 

Nastąpiły odczyty: dra Krokiewicza „O tegoro- 
cznej epidemii cholery* i dra Ziembiekiego „Z dzie- 
dziny chirurgii praktycznej“. Dr. Krokiewicz roze- 
brał krytycznie dwie teorye rozpowszechniania się 
cholery, mianowicie dra Kocha i dra Petenkoffera : 
dr. Ziembicki zaś mówił o przepuklinach mózgowych, 
przedstawiając zarazem biekawy i rzadki okaz takiej 
przepukliny u pewnego dziewesęcia kilkunastoletnie- 
go, z kliniki szpitala powszechnego. Oha odczyty 
przyjęli zgromadzeni rzęsistemi oklaskami. Uroczy- 
stość zakończyła wspólna biesiada w lokalnościach 
Towarzystwa lekarskiego, podczas której wnoszono 
liczne toasty i odezytano listy i depesze, nadesłane 
z rozmaitych stron kraju. 

Z wystawy krajowej Iwowskiej. Wydział bu- 
dowlany, dział najważniejszy, na ktorym najtrudniej- 
sze ciężą obowiązki, zorganizował się onegdaj. Pre- 
zesem został wybrany przez aklamacyę prof. Julian 
Zacharjewicz, wiceprezesami dyr. bndownictwa Ju- 
linsz Hochberger i p. Józef K. Janowski, referentem 
hr. Józef Łubieński, sekretarzem p. Wincenty Raw- 
ski. W skład wydziału budowlanego wełtodzą pp. 
Bisanz Józef, Braunseis Józef, Gołąb Andrzej, Go- 
recki Wincenty, Gorgolewski Zygmunt, Hawryszkie- 
wicz Sylwester, Kamienobrodzki Alfred, Kędzierski 
Lewiński Jan, Michalski Michał, Radwański Ludwik, 
Ramułt Ludwik, Rochring Arnold, Schayer Karol, 
Schulz Jan, Stryjeński Tadeusz, Talowski Teodor, 
Zawiejski Jan. 

Ze Lwowa. Sekcya zwłok Ś p. Celewicza po- 
twierdziła podejrzenie, iż śmierć nastąpiła wskutek 
zatrncia arszenikiem. Stanowczy rezultat obdukcyi 
wiadomy będzie później, gdyż zawartość żołądka od- 
dano do zbadania chemikowi sądowemu. 

Rozwiązanie zgromadzenia Walne zgromadze- 
nie Czytelni Towarzystwa przyjaciół oświaty we 
Lwowie, zwołane w celu naradzenia się, jakie sta- 
nówisko ma Czytelnia zająć wobec projektowanej 
żałoby narodowej w roku przyszłym, zostało roz- 
wiązane przez policyę. p 

Samobójstwo. W Wiedniu odebrał sobie życie 
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wystrzałem z rewolwern Robert Kostyński. Przyczy- 
na samobójstwa nieznana. 

W sprawie cerkiewnych obrazów, o których 
donieśliśmy wezoraj. piszą : 

„Temi dniami przyjechała do Butyn komisya 
śledcza, złożona z pp: sędziego Jasińskiego, komi- 
sarza Lidla, auskultanta i jeduego fotografa; zbada- 
ła piekło wymalowane w cerkwi i przesłnchiwała 
Radę gminną, wójta i pisarza przy zamkniętych 
drzwiach cerkwi, poczem nastąpiło przesłuchante ks. 
proboszcza Szeremetki i artysty-malarza p. Tomasie- 
wicza. W piekle między innymi widać samego Lu- 
cypera z głową, która ma być bardzo podobną do 
p. starosty Lanikiewicza; obok niego smażą się w 
kotle wójt Mikołaj Muzyka, pisarz Michał Salik i 
nauczyciel Dołżański. — Pod Lucyperem na ra- 
mie podpisano po rusku „Duszytel*, pod wójtem 
„Mord“, pod pisarzem „Oszustwo“, a pod nauczy- 
cielem „Kradeż*. Szlachty i urzędników wymalowa- 
nych nie ma. Z Lueypera i podanych tu osób miała 
gmina wielką uciechę.* 

Z Paryża donoszą: Pięknej uroczystości doczekał 
się znakomity matematyk Karol Hermitte, profesor 
algebry wyższej w Sorbonie. Z okazyi 70 rocznicy 
urodzin, zebrało się w nowej sali Rady akademickiej, 
w gmachu Nowej Sorbony, grono jego wielbicieli, 
które doręczyło uczonemu złoty medal pamiątkowy, 
dzieło Chaplaina, owoc składki międzyuarodowej, no- 
szący z jednej strouy portret, z drugiej odpowiedni 
napis. Hermitte otrzymał też oznaki godności wiel- 
kiego oficera legii honorowej. 

Drugie zdarzenie w krouiee naukowej, to poże- 
gnauie słynnego chirurga, dra Póana, który, doszedł- 
szy do lat 62 Życia, wysłużył emeryturę Pożegna- 
nie miało formę wykładn w amfiteatrze szpitala św. 
Ludwika, wykładn, który ogłosi Bulletin médical. 
Péan jest wynalazcą narzędzia, będącego jedną z 
podstaw uowoczesnej chirurgii, obok znieczulania 
przez chloroform i użycia środków autyseptycznych: 
narzędziem tem są szczypce „hemostatyczne*, tak 
potężnie przyczyniające się do zapobieżenia upływo- 
wi krwi przy operacyi. 

Z Petersburga donoszą do Kuryera Codsien- 
nego, iż stan zdrowia p. Włodzimierza Spasowicza 
budzi poważne obawy. : 

Legia honorowa. W chwili, gdy każdy się dzi- 
wi, pisze paryski Figaro „że człowiek taki, jak 
Korneliusz Herz. mógł zostać wiełkim oficerem legii 
honvrowej, na czasie będzie podać nieco bliższych 
szczegółów o tej instytucyi Ordery legii honorowej, 
proste narodowe tylko odznaczenie, mogą w pewnych 
wypadkach być także udzielane obcym. W większej 
części w wypadkach takich decydują powody dy- 
plomatyczne, niekiedy odznaczenie to udzielane jest 
także za wybitne zasługi na poln pracy. Co się 
tyczy Herza. został on wielkim oficerem leg:i ho- 
norowej za zasługi na polu elektrotechniki (Edison 
jest tylko komandorem). Dziwić to musi tembar- 
dziej, że Herz, Niemiec, otrzymał dekoracyę w cha- 
rakterze obywatela wmerykańskiego. Jeden. jedyny 
obywatel Stanów Zjednoczonych mógłby wykazać 
ten sam stopień legii honorowej co Herz: jennrał 
Franklin. Gdyby bomba skandalu panamskiego nie 
pękła. byłby może Herz doprowadził do wielkiego 
krzyża legii honvrowejj a w takim razie stanałby 
na jednym stopniu z cesarzem austryackim, królami: 
włoskim, bełgijskim. portugalskim, szwedzkim, duń- 
skim, serbskimi rumuńskim. miałby tę samią raugę, 
co książę-regeni bawarski, Luitpold, książę Walii, bej 
Tunisu, cesarz japoński, król syamski i szach per- g 
ski! Z tego zestawienia widać, że niektórzy. monar- 
chowie nie posiadają orderu legii homorowej i tak 
cesarz niemiecki i sultan; z prezydentów rzeczy 
pospolitych jeden tylko, Porfiria" Diaz obdarzony 
był wielkim krzyżem. Z mężów stanu. posiadających 
wielki krzyż, przedewszystkiem wymienić należy: ks. 
Bismarck'a, ks. H henlohe. ks. Metternicha, Giersa, 
jenerałów Waunowskiego, Woroncowa.Daszkowa, am- 
basadora Mohrenheim,a, ministrów" Sagastę i Cano- 
vasa del Castillo, dalej Beernaerta i' Frère Orbau'a, 
Delyannis'a i Triknpis'a, Barros Gomeza ii db Ca- 
stro, oraz kardyuała Ramnollę. Obecny kanclerz rze- 
szy niemieckiej, jenorał Caprivi, jest tyłka koman- 
dorem legii honorowej, godność, którą dzieli z ban- 
kierem berlińskim Bleichroeder'em. W całej Szwajca- 
ryi istnieje tylko jeden oficer legii honorowej, gdy 
w republikach San Marino, Niearagua, Guatemala, 
Nowa Zelandya. Haiti, Przylądek Dobréj“ Nadziei 
i Bolivia znajdnję się komandorzy legii honorowej. 

Damy i tygrysy. Ekscentryczne misses angiel- 
skie, wyczerpawszy wszelkie na spleen środki, le- 
karstwa przeciw nudom postanowiły szukać w po- 
lowauiach na tygrysy. Jak. donosi. Kriźreo; "organ 
kolonii włoskiej Eritrei, w porcie Adenn wyczekują 
przybycia całej kompanii bogatych Anglików pod 
przewodem baroneta Jerzego Polista. Towarzystwo 
całe wyruszy następnie do ładyj ze specyałnym ce- 
lem łowów na słonie, tygrysy i bawoły. Strenę ory- 
ginalną wycieczki stanowi udział w: niej jednej lady 
i dwóch misses, które uczestniczyć mają wa wszyst- 
kich polowaniach Po raz to chyba pierwszy w ró- 
wnie niebezpiecznych łowach wezmą udział kobiety, 
kto wie zresztą, z jakim skutkiem; to zdaje się jo- 
dnak nie ulegać wątpliwości, że wrażeń im mie za- 
braknie. W samej jaż wymienionej kalonii' włoskiej, 
dodajemy nawiasem, weałe dziką spotkać można zwie- 
rzynę, w przeciągu bowiem kilku dni pomiędzy miej- 
senwościami Ghindą a Asmarą lumparty rozszarpały 
troja ludzi. 

Fundacye Hirsza. Dzienniki niemieckie donoszą, 
iż Hirsz wybiera się z nadcbodzącą:wiosną do Ame- 
ryki, ażeby z przyjaciołmi swoimi w Filadelfii i Bo- 
stonie osobiście omówić przeprowadzenie i wykona- 
nie projektów filantropiinych. Podobno Hirsz prze- 
znacza znowu kilka milionów marek na polepszenie 
losu współwyznawców swuich w Ameryce. Prezesem 
ceutralnego komitetu fundacyi Hirsza dła żydów ga- 
licyjskich, w miejsce deput. p. Gniewosza, który zrzekł 
się tych obowiązków, mianowano bankiera wiedeń- 
skiego p Dawida Guttmana. Bar. Hirsz ofiarował 
w tych dniach 3 miliony franków na fundacyę za- 
pomóg dla ubogich na Węgrzech bez różnicy wy- 
zoania. 

Utrzymanie prezydenta. Presydent Stanów Zje- 
dnoczonych pobiera rocznej pensyi 10.000 funt. szt, 
Oprócz tego przeznacza mu państwo rocznie 1000 
funtów na utrzymanie sekretarza prywatnego i 500 
na pomocnika sekretarza. Otoczenie prezydeńia sta- 
nowią: sześciu pisarzy, rachmistrz, mistrz ceremonii, 
zarządzający dworem, pięcin odźwiernych, iażynier i 
jedna osoba straży. Urzędnicy ci otrzymują rocznie 
od 80—400 f. st. Na wydatki natzwyczajne roz- 
porządza prezydent sumą 1800 funtów rocznie, Ra- 
zem tedy na okres 4 -letni prezydeutury łsżą oby- 
watele Sianów Zjednoczonych 75.360 ś, st Soma 
ta nietylko pokrywa wszelkie wydatki przedstawiciela 
i głowy G5-milionowej ludności, pokaćnie kraj awój 
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żne czynić oszczęduości. 


Sara Bernhardt deputowanym. Paryska liga 
wyzwolenia kobiet uchwaliła, jak donosi Journal 
des Dóbats, postawić kandydaturę Sary Bernhardt 


przy najbliższych wyborach do parlamentu. 

Dwadzieścia milionów złr. leży obecnie bez ja- 
kiejkolwiek fruktyfikacyi w rozmaitych kasach au- 
stryackich, jako niepodniesione do tej pory wygrane 
rozmaitych iosów państwowych i prywatnych. Rzecz 
prosta, że szczęśliwymi współwłaścicielami tej poka- 
żnej kwoty są niemal bez wyjątku ludzie, którzy 
nie mają mnogich kapitałów w swem ręku, tamci 
bowiem umieją pilnować każdego ciągnienia i uwa- 
żnie lustrować cyfry wygranych. 

Grób Garibaldiego. Rząd włoski, jak wiadomo, 
odknpił od potomków Garibaldiego wyspę Caprerę i 
zamierza ją silnie ufortyfikować. Na wyspie tej spo- 
czywają wszakże zwłoki wielkiego bohatera, które 
dla każdego Włocha są jakby narodową świętością. 
W razie wojny wyspę mógłby zająć, lub uszkodzić 
nieprzyjaciel, i „wiełki* grób mógłby uledz zniszcze- 
niu. Otóż włoskie stowarzyszenia weteranów żądają 
obecnie przewiezienia zwłok Garibaldiego do Rzymu 
i złożenia ich w Panteonie. W dniu 8 stycznia od- 
będzie się w Medyolanie zjazd delegatów wszystkich 
stowarzyszeń , celem omówienia i przygotowania ca- 
łej akoyi 


Vii wykaz składek na ciepłe obiady dla głodnych dzieci 
15 złr.: Mussil L. M., 10 złr. Pawlikowska Tadenszowa, 
Rylska Józefa; 5 złr. 5 ct: Wartalska Izabela. 5 ałrz Po- 
rębski i Zimler, Schoor Adolf; dr. Kluczycki Witoll z Me- 
drzychowa, Zieleniewska Leonowa, Dutkiewicz Iunacy, 4 
złr.. Swolkienowa Adela. 3 złr.: Grigar F. A; Markns Ka- 
roi. Karaś Michał, Słoniński Wład.. Niesiołowski Kazi- 
mierz, dr. Zoll Józef: 2 złr.: Dullat $. B., Erker Jan, Ko- 
siba F., Rzewnski Lesław, Plesner Ignacy, Tengler Jakób, 
F. Z., 1 złr.. Bienem Zweig, Jurkowicz Gustawa Fryde- 
ryka, Mikulska Marya, Ekier Jan, Fusieeki Kazimierz. 
Kraiński K. Siedliska Franciszka. Przybylski Jan. 


Składki. Zamiast powinszowań noworocznych złożyli 
w Administracyi naszego pisma pp. Rząca i Chmurski dla 
Tow. „Szkoły ludowej* 3 złr. 

Dobrzański dla weteranów z 1831 r. 5 złr. 


Repertoar teatru krakowskiego. 


W niedzielę 1 stycznia: Ku uczczeniu 50 ro- 
cznicy pierwszego widowiska w obecnym teatrze ten 
sam program, jaki był przed 50 laty: „Barbara 
Zapolska“. komedya w 3 aktach przez L. A. Dmu- 
szewskiego i „Nowy Rok“, krotochwila w 1 akcie 
ze śpiewkami przez J. Jasińskiego. 

Wa wtorek 3 stycznia: Po raz drugi „Barba- 
ra Zapolska“, komedya w 3 aktach [L. A. Dmu- 
szewskiego i „Nowy Rok*, krotochwiła w 1 akcie 
ze śpiewami przez J. Jasińskiego. 

We czwartek 5 stycznia: Po raz 9 „Dom 
waryatów, krotochwila w 3 aktach Laufsa, , tłóma- 
ozył M. Sachorowski i po raz 8 „Pierwiosnki*, 
obrazek sceniczny w 1 akcie Kordyana Ujejskiego. 

W piątek 6 stycznia: „Otello“, tragedya w 5 
aktach Szekspira. 

W sobotę 7 stycznia: Po raz pierwszy „Sfinks“, 
fantazya dramatyczna w 1 akcie K. Tetmajera. „Nie 
dojechali*, komedya w 1 akcie St. Graybnera. „Osta- 
tni fant“, obraz dramatyczny Adama  Staszczyka. 
„Monogram“, komedya w 1 akcie Antoniego Sie- 
maszki 


Wiadomości naukowe, literackie | artystyczne. 


— Alberta Zippera poezye. Nakład G. Kórnera 
w Lipsku, druk W. Zukerhandla w Złoczowie, 1893. 
Z nazwiskiem autora spotykaliśmy się już nieraz w 


naszem i niemieckiem piśmiennictwie. Pochlebną, a | SUJĄ 


nieraa zasłnżoną ocenę zjednały sobie przekłady Zip- 
pers, przyswajające literaturze niemieckiej arcydzieła 
polskiej poezyi, jak „Marya“ Malczewskiego, „Peters- 
barg“ Mickiewiczu, „Przenajświętsza rodzina“ Zale- 
skiego mnóstwo innych. Tym razem w książeczce 
znajdujemy najpierw oryginalne utwory niemieckie, 
z których szczere tętni uczncie i uśmiechająca prze- 
bija się swoboda, W niewysznkanych słowach i 
zwrotach oddaje poeta wdzięki natury, urok podań 
ludowych, wyznaje swą miłość dla sztuki, przyrody 
i oałej ludzkości. W drugiej części książeczki zwra- 
cają uwagę nowe przekłady polskich, francuskich i 
angielskich poetów. Najciekawsze dla nas są pierw- 
sze oczywiście i szczerą radość sprawiają nam wy- 
bornie tłomaczone drobne liryczne poezye Miekiewi- 
cza. Ujejskiego („Chorał*, „Super flumina Babylo- 
nis“, „Hajer na puszczy“, -„Maraton*), Lenartowi- 
cza „Lenarone*, w końcu na całej polskiej ziemi 
znana piosenka o „Qrwiazdeczce*. Nowy ten doro- 
bek literacki ntrwala zasłużoną sławę autora i tło- 
maosa. 

— Nowe książki, W szeregu wydawnictw dia 
dzieci ukazały się dwie książki nakładem Papro- 
ckiego: wyborne „Bajki i opowiadania dla 
dzieci* Edwarda Laboulayea w przekładzie p. 
Praźmowskiej i „Dobre dzieci“ p. Anny Załę- 
skiej z iluetracyami Pankiewicza. 

Na półkach księgarskich ukazała się najświeższa 
powieść T. J. Choińskiego „W pętach*. 

— „Swiat“. Niezwykle obfitym numerem za- 
kończył Świat piąty rok swego istnienia. Numer 
ten, jako gwiazdkowy, wydany w przeddzień wigi- 
"lii, wyszedł w podwójnej objętości, ozdobiony mnó- 
stwem ilustracyj, których część przeważna łączy 
się z uroczystą chwilą. 

Winieta wstępna wprowadza nas w nastrój ówią- 
teczny widokieur Betlejemu. Tę samą karty zdobi 
wiersz Platona Kosteckiego „Szara godzina*, po- 
czem następuje J. Starkla wysoce poetyczna, acz 
w formie prozy podana, wiązanka myśli głębokich 
i szczerym przesiąkniętych patryotyzmem. Na nie- 
zwykle urozmaiconą i piękna całość składają sie 
iłnstracye Fabiańskiego, Tetmajera, Rybkowskiego, 
Wesely'egu, Młodniekiej, Dyrdonia,  Kotowskiego, 
Unierzyskiego,  Kotowicza, Dietricha, Br. Tepy. 
W dziale poezyi oprócz Pl. Kosteckiego, spotykamy 
utwory Anrełego Urbańskiego, Fr. Konarskiego, Ja- 
na Kasprowicza, Szczęsnej; nowelistykę reprezentu- 
ją: St. Graybner „Słabym argumentem“, Izydor 
Kuncewicz opowieścią „San Mareo“ i K. Rojan 
„Zdrętwieniem*. Uzupełniają całość dokończenia i 
dalsze ciągi dłuższych prac, których wartość nieje- 
dnokrotnie mieliśmy już sposobność zaznaczyć. 

— „Szkoła Numizmatyczna' przez Antoniego 
Ryszarda, znanego naszego nnmizmatyka i bada- 
cza historyl numizmatyki polskiej. Autor w małej 
broszurce na podstawie większej w tym kierunku 
pracy wykazuje znaczenie numizmatyki, jej pomocni- 


Dom bankowy i kantor wymiany JAKÓBA HOCHSTIMA 


reprezentującej, ale nadto pozwala jej weale powa- 


ezą użyteczność dla nauki historyi tak powszechnej 
jak i polskiej 


wykładaną. Dowiadujemy się z tej broszury, Że nu- 
mizmatyką zajmowano się na uniwersytetach: w Kra- 
kowie, Wilnie, Lwowie. Warszawie, Wrocławiu, Char. 
kowie i Kijowie; w gimnazyach: w. Gdańsku, To- 
runiu, Poznaniu, Krzemieńcu (liceumj, Kielcach, 
Humaniu i Łucku, w kolegium Jezuickiem w Chy- 
rowie i :. d. Nie mniej ciekawy jest wykaz użyte- 
czności numizmatyki, jako nauki pomocniczej do hi- 
storyi i do nauki archeologii, jak niezbędną jest dla 
ekonomisty, dla badaczy sztuki i t. p. Autor zazna 
cza słusznie, że numizmatyka powinna znaleść dwo- 
jakie zastosowanie w szkołach. W szkołach średnich 
należałoby uczyć historyi przy pomocy okazów w mo- 
netach i medalach, a na uniwersytetach, numizma- 
tyka powinna być traktowaną jako osobny przedmiot 
z zakresem nauk w związku z numizmatyką zosta- 
jacych Autor podaje równocześnie program tych 
nauk. Dowiadujemy się tu, że w krakowskich zbio- 
rach numizmatycznych szkolnych i instytucyjnych 
leży przeszło 20.000 sztuk numizmatów, z których 
można wielką kolekeyę szkolną, niezbędną do wy- 
kładów. ułożyć i że biblioteki nasze posiadaja całe 
działy pism numizmatycznych A ponieważ na uni- 
wersytecie Jagiellońskim istnieją katedry nauk w 
związku z numizmatyka będących. jak katedru hi- 
storyi, historyi sztuki, archeologii, dyplomatyki, za- 
tem  najstosowuiejszym i jedynym dziś jest uniwer- 
sytet krakowski, na którymby mogła i powinna być 
otwarta katedra numizmatyki. (d.) 


Dział ekonomiczny. 


Zamknięcie rachunków gminy miasta 
Krakowa za r. 1891 


(Dokońezenie). 


W roku 1891 wydatki zwyczajne wynosiły 
800.983 złr. 40%, ct, wydatki nadzwyczajne złr. 
9.299, razem 810.282 złr. 404. Nadto wydatki 
przechodowe wynosiły 165.509 złr. 40 ct. Wśród 
wydatków zwyczajnych pierwsze miejsce zajmują 
wydatki na płace i zasługi, które wraz z dodat- 
kami wynoszą 129.009 złr. 437/,. Do tej samej 
kategoryi należą deputaty 2.837 złr. 12 ct, adyu- 
ta 4.870 złr, płace dzienne 13.976 złr. 80 ct. 
koszta podróży 3.524 złr. 72 et, wynagrodzenia 
2.797 złr., koszta kancelaryjne 9.859 złe. 52/4 
ct. i emerytury 22.182 złr. 24 ct. Tutaj wymie- 
nić należy dodatek drożyźniany dla urzędników 
magistratu 10.945 złr., oraz dla nauczycieli i nau- 
czycielek 5.400 złr. i wynagrodzenie dla pierw- 
szego wiceprezydenta w kwocie 38.000 złr. Utrzy- 
manie budynków miejskich kosztowało 10.809 złr. 
48 et. Wydatki na straż pożarna wynosiły złr. 
20.427 et. 6, a wydatki na utrzymanie pociągów 
miejskich 12.181 złr. 8 ct. Na czyszczenie mia- 
sta wydano 28.796 złr. 33 ct., na czyszczenie 
i utrzymanie kanałów oraz czyszczenie dołów 
kloacznych sumę 26.739 zle. 14 ct., na budowę 
i na ntrzymanie dróg, mostów. bruków i chodni- 
ków 57.570 złr. 83 et., na oświetlenie gazem 
25.342 złr. 31'/ę ct, naftą 3.670 zr. 57 et. i na 


„utrzymanie plantacyj i ogrodów 14.425 złr. 99 et. 


Na cele oświaty gmina wydała w ro- 
ku 1891 143.409 złr. 60 ct., a na dobroczyn- 
ność 27.841 złr. 28'/, ct. Wydatki na opłatę 
procentów i amortyzacyę długów wynosiły złr. 
114.661 ct. 34. Wreszcie na wymienienie zasłu- 
ją wydatki na kwaterunek wojska, które wyno- 
siły 382.176 złr. 27/4 et. i dodatek na utrzymanie 
straży policyjnej 15.108 złr. 56%, ct. Wydatki 
nadzwyczajne były następujące: stowarzyszeniu 
Asyfus Skenim na budowę domu 500 złr; na 
odnowienie kościoła N. P. Maryi 1500 złr., za- 
kupno przyborów dla szkół pospolitych żeńskich 
350 złr., ostatnia rata na budowę drogi po pra- 
wym brzegn Rudawy 1949 złr. i na odnowienie 
kościoła katedralnego na Wawelu 5.000 zir. 

W preliminarzu budżetu na rok 1591 przezna- 
czono na wydatki zwyczaine 748.597 złr., na wy 
datki nadzwyczajne 37.419 zły. W ciągu roku 
uchwalono zaś kredyta dodatkowe w wysokości 
45.723 złr. Uchwalone kredyty wynosiły zatem 
razem 831.739 złr., a że wydano tylko 810.282 
złr. 4014 ct., przeto wydano mniej o 21.456 złr. 
5914 Et. 

Porównując wydatki r. 1891 z wydatkami po- 
przedniego roku przekonywujemy się, że wyda- 
tki zwyczajne były o 34.288 złr. 57 ct. a wyda- 
tki nadzwyczajne o 20.150 złr. większe niż w ro- 


ku 1890. Ogółem były zatem wydatki większe | ż 


o 54.383 złr. 57 et. Z wydatków zwyczajnych, 
któreśmy powyżej przytoczyli, dodatków z powo- 
du drożyzny i wynagrodzenia pierwszego wice- 
prezydenta nie spotykamy wcale w r. 1890. Wy- 
datki te są zresztą w gruncie rzeczy wydatkami 
nadzwyczajnemi, i zdaniem naszem niewłaściwie 
zamieszczono je między wydatkami zwyczajnemi. 
Z innych wymienionych wydatków największy 
wzrost wykazują wydatki na cele oświaty. bo są 
o 17.828 złr. 90 ct. wyższe, niż w roku poprze 
dnim. Na opłatę procentów i amortyzacyę wyda- 
no w r. 1891 o 7.888 złr. 50 et. więcej. Jednak 
zauważyć należy, że w r. 1890, jako osobną po- 
zycyę wstawiono 18.294 złr. 05 et. na amortyza- 
pożyczki na zakupno gazowni. Pozycyi tej nie 
znajdujemy w zamknięciu za rok 1891, gdyż 
przeniesiono ją na rachunek gazowni miejskiej 


Płace i zaslugi wzrosły o 4.169 złr. 25 ct., wy-|! 


datki na czyszczenie miasta o 6.67] zir. T ct, 
wydatki na plantacye i ogrody o 2.836 złr. 10 
et., wydatki ua dobroczynność o 1.686 złr. 80 ct., 
a dodatek na utrzymanie straży policyjnej o 1.427 
złr. 20 ct. Wydatek na oświetlenie gazem wzrósł 
o 1.960 zir. lecz równocześnie koszt oświetlenia 
naftą zmniejszył się o 1.374 złr. 47 et  Niepro- 
porcyonalnie wzrosły wydatki na podróże. bo 
z 8.101 zir. na 3.524 złr. 76 ct. a więc o 1.428 
złr. 76 ct. Na drogi, mosty, bruki i chodniki wy- 
dano o 14.509 złr. 81 ct., na koszta kancelaryj- 
ne o 1.541 złr. 3 ct, a na utrzymanie budyn- 
ków o 1.780 złr. 38 ct. mniej, niż w roku 1890. 


W końcu wynagrodzenia zmniejszyły się o 1.170 |4 


złr. 60 ct, a wydatki na kwaterunek wojska o 
1.023 zir. 50 et. Różnice w innych rubrykach 
wydatków, które przytoczyliśmy poprzednio są 
zbyt drobne, aby je przytaczać. 


Kraków, Rynek główny, linia A-B. 


wykazuje potrzebę uwzględniania tej 
nauki w szkołach, podaje nader ciekawe do historyi 
szkolnictwa w Polsce. wiadomości, o ile i w których 
szkołach w Polsce numizmatyka była uwzeledniauą, 
o ile dążono i przygotowywano się do wprowadzenia 
wykładów numizmatycznych, i o ile faktycznie była 


NOWA REFORMA. 


786.305 et. 10 z wydatkami 810.282 złr. 40'/, 
ct, wykazuje niedobór 25.979 złr. 30! 


które w roku bieżącym zwrócono funduszowi 
obrotowemu z pożyczki 1%/, miliona zaciągniętej 
w pragskiej kasie oszczędności, przeto po strą- 
ceniu tych kwot niedobór zmniejsza się do złr. 
34.459 et 341. Natomiast doliczyć do niego 
należy pożyczkę 7.000 złr. wstawioną w rubrykę 
nadzwyczajnych dochodów, atak rzeczywisty nie- 
dobór przedstawia się w wysokości 41.459  złr. 
341/ ct. 

Wyniki zamknięca rachunków gminy miasta 
Krakowa za rok 189! nie mogą weale wywołać 
zadowolenia. Dochód, jaki rzeczywiście osiągnięto 


wano. Różnica ogólna wynosi wprawdzie tylko 
28% złr. 10 ct.. a więc kwotę nader drobną, ale 
w dochodach zwyczajnych wynosi ona 10.648 
złr. ua niekorzyść roku 1891 i wyrównuje się 
nadwyżką dochodów nadzwyczajnych. W docho- 
dach zasiłkowych w roku 1891 mamy po raz 
pierwszy 6% dodatek na potrzeby szkolne, a 
mimo- tego poawyższenia podatków spotykamy 
się ze zmiejszeniem dochodów zasilkowych, jakie 
rzeczywiście pobrano w roku 1591 o 6000 złr. 
121/4, ct. Świeżo uchwalony 6% dodatek nie 
przyniósł tej kwoty, jaką się po nim spodziewa- 
no, a dodatki gminne, jakie już poprzednio po- 
bierano, zmiejszają się w roku 1891 o 28696 złt. 
23 ct. Podwyższenie dodatków gminnych w ro- 
ku 1891 nie uchyliło weałe niedoboru i dla 
tego już w roku 1892 musiano znowu uchwalić 
dalszy dodatek 6% na potrzeby szkolne. W ro- 
ku 1891 zużyto wreszcie kwotę 25.000 złr. za- 
czerpaną z funduszu pożyczkowego, to jest resztę 
dawnej pożyczki półtora milionowej. Natomiast 
wydatki rzeczywiście poniesione wzrastają 0 zir. 
14.188 ct. 57, a nadto z uchwalonych kredytów 
nie wydano 21.456 złr. 59'/, ct. jedynie z bra- 
ku fanduszów. Kredyty dodatkowe i w roku 
1891 wynoszą bardzo poważno kwotę 45.128 złr. 
Rok 1891 zamknięto niedoborem, który wynosi 
41:459 złr., a o ile wiemy rok 1892 mimo no- 
wego podwyższenia dodatków gminnych, skończy 
się nowym niedoborem. Z świeżej pożyczki 1'/ę 
miliona nie pokryto wszystkich wydatków, jakie 
zamierzano nią pokryć, a budżet na rok 1898 
zdołano zaledwie z biedą zestawić bez niedoboru. 
Natomiast szereg niezaspokojonych potrzeb nie 
zmniejsza się wcale, ale rośnie nieustannie i na- 
wet największa oszczędność nie zdoła uchronić od 
nowych nieoborów. W tym składzie rzeczy pod- 
wyższenie podatków może stać się w najbliższej 
przyszłości nieuniknioną koniecznością. 


Taryfy kolejowe. Dnia I stycznia 1898 uka- 
że się czwarte wydanie generaluej taryfy e. k. 
austryaekich kolei państwowych. 

Wydanie to zawiera wszystkie do końca gru- 
dnia 1592 zaprowadzone dodatki również i z 
duiem | stycznia 1898 w Życie wchodzące no- 
we taryfy. 

Wypłata 4 i pół prc. obligów kolei Karola 
Ludwika emisji z r 186: wyiogowańych w dalu 
1 lipca br., będących dotychezas w obiegu, a przy- 
jętych przez państwo na mocy ustawy z dnia 25 
listopada 1891 r. Dz. u. p. nr. 164 nastąpi od dnia 
1 stycznia 1893 w pełnej wartości nominalnej, przy- 
czem posiadaczom tychże obligów za czas od 1 lipea 
br. do 1 stycznia 1893 procent 4'/, wypłaconym 
zostanie. Wypłatę będą uskuteczniać: I. w srebrze: 
W Wiednin bank Union, we Lwowie filia uprz. 
austr. zakładu dla handlu i przemysłu. II. W walu- 
cie dotyczącego państwa obliczonej podług kursu 
srebra: W Berlinie Mendelssohn i Spł, w Frank- 
turcic n/M. niemiecki bank effektów i weksli, w 
Hamburgu bank północno niemiecki, w Lipsku ogól- 
ny niemiecki bank kredytowy, w Wrocławiu związ- 
kowy bank śląski, w Monachium pp Merk, Fink 
i Spł, w Sztutgardzie związkowy bank wirtem- 
bergski. 

Obligacye de wypłaty przedkładane muszą być 
zaopatrzone w Eupon z dniem 1 stycznia zapaść 
mający, jakoteż w dalsze wydane kupony, gdyż w 
przeciwnym razie pełna wartość takowych musiała- 
by być strąconą od’ kwoty do wypłaty przypada- 
Jącej. 


Z targów zbożowych. 
Kraków, 30 grudnia. 


Płacono za 100 kilogr. netto : od do 
Pszenica . . . . . dE: 1:85 825 
yto . 660 6:90 


Wszelkie papiery war- 
tościowe, banknoty za- 
graniczne i monety, ku- 
puje i sprzedaje pod najkorzy- 
stniejszemi warunkami 


płacą | żądają | 
Kraków, dnia 31/12. 
(Bez bieżącego kuponu). 


Zestawienie dochodów roku 1891 w kwocie złr. 


ct. 
W rubrykach przechodowych zestawienie wyka- 
zuje równiez niedobór 36.474 złr. 34 ct. Ogólny 
niedobór roku 1891 wynosi zatem 60.458 złr. 
641, ct. Ponieważ jednak w wydatkach znajdu- 
jemy kwotę 22.138 złr. 36 ct, na budowę mo- 
stu Zwierzynieckiego i kwotę 3.811 złr. 68 et, 


nie wyrównał wcale dochodom, jakie prelimino- |. 


Jęczmień Ado aa O AO 
Owies 575 025 
Groch |. 100— 12— 
Tatarka . T50 93— 
Proso 6—  — 
Fasola . 8:— 12— 
Jagły 11:— I6— 
Siano —— 50 
Słoma Pk: —— W 
Koniczyna na paszę |. —— 2:90 
Ziemniaki za hektolitr 180 2- 
Jaja za kopę . 230 240 
Masła za garniec o „a ADNE 425 475 
Spirytus na 95° Tralesu za hektolitr . —— m 
Okowita na 80° Tralesa za hektolitr . —— = 
Koniczyna nasienna czerwona za 100 kilogr. 60— 72:— 
Koniczyna nasienna biała za 100 kilogr. . 60— 89— 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
(podług obserwatoryum krakowskiego), 
Kraków, dnia 31 grudnia 


| wczoraj | dziś dziś 
~ |g. 10 wig. 6 ranoje. 2 pop. 
W abit 7360 mm|734 4 mm733-9 mm 
= Temperatura WY". WEJ FON 
_w stopniach Celsiusza AB 0|+— 0 Oo EZŹEŁ 5 
Kierunek i moc wiatru p i 
(0 == cisza, 10 burza) wl W1 |WSW2 
Wilgotność względna 0 uli 
(w odsetkach) 82% | 94% 88% 
= KŻ zu eo = 
Stan nieba 
0 pog., 10 zup pochm. 10 10 10 


Telegramy „Nowej Reformy: 


(Telegramy Biura Korespondencyjnego). 


Wiedeń, 31 grudnia. Urzędowy program zaślu- 
bin arcyksiężnej Małgorzaty Zofii z księciem Al- 
brechtem Wirtemherskim, jest następujący: Oblu- 
bienica 21 stycznia zrzeknie się praw swych dzie- 
dzicznych w Austryi, 22 stycznia przybędzie wir- 
temberska para królewska, ślub zaś odbędzie się 
24 stycznia. | 

Budapeszt, 31 grudnia. W okręgu Nagylackim 
wybrany został Muellek, kandydat partyi nie- 
zawisłych, przeciwko n inistrowi Hieronymi'emu. 

Paryż, 31 grudnia. Dziennik urzędowy ogłasza 
dzisiaj dekret, zarządzający wprowadzenie gene- 
ralnej taryfy ze Szwajcaryą. 

Cocarde podaje wiadomość, że Towarzystwo 
w Carmaux otrzymało od anarchistów pónowne 
listy z pogróżkami. 

Dublin, 31 grudnia W bliskości największego 
domu w mieście znaleziono paczkę, zawierającą 
dwa funty materyi wybuchowej. 

Petersburg, 31 grudnia. Następca tronu po- 
wrócił z Kaukazu do Gatczyny. 

Sofia, 31 grudnia. Agence Balcanique oświad- 
cza, że doniesienia niektórych dzienników, jakoby 
niektóre mocarstwa reprezentantom swoim w So- 
fii poleciły czynić przedstawienia co do zmiany 
konstytucyi, są bezpodstawne. Tylko przedstawi- 
ciele Anglii i Włoch w imieniu rządów swoich 
dali ustnie ministrowi spraw zewnętrznych przy- 
iacielskąy radę, by nie przeprowadzał rewizyi. chcąc 
uniknąć zewnętrznych zawikłań. Wyjaśnienia, ja- 
kie-dat=rząd bulgarski,  zdaje-się* zupełnie zaże= 
gnały tę obawę. 

Buenos-Ayres, 31 grudnia Słychać, że odkry- 
to spisek, którego celem miało być spalenie mia- 
sta. Uwięziono wielu policyantów i strażaków po- 
żarnych. 


Odpowiedzialny Redaktor: 
Dr. Adam Asnyk. 


Wydawca: Dr. Lesław Boroński. 


Groby królewskie, grób Mickiewicza i skarbieo w kate- 
drze na Wawelu zwiedzać można w dui powszednio 
o godzinie 10, w niedziele i święta o godzinie 11*/,. 

Grób zasłużonych (w krypcie na Skałce), Grób Skargi 
(w kościele św. Piotra), oraz Skarbiec kościoła N. P. Maryi 
oglądać można w chwilach wolnych od nabożeństwa za 
zgłoszeniem się do zakrystyi. 

Wystawa nieustająca Zjednoczonego Towarzystwa Przy- 
jaciół sztuk pięknych w SŚukiennicach otwarta codziennie 
od godziny Il-tej do 4-tej prócz poniedziałków. Wstęp 
w niedziele 15 centów, w dnie powszednie 30 et. 

Muzeum Narodowe (w Sukiennicach) etwarte jest codzien - 
nie od godziny 1ł-tej do 3-ciej po południn z wyjątkiem 
poniedziałków, za opłatą wejścia 20 ventów w dzień zwy- 
kły. w niedziele i święta po 10 et. od osoby. 

Muzeum XX, Czartoryskich otwarte dla zwiedzających 
we wtorki i piątki od godziny 9-tej do l-szej po połu- 
dniu, o ile w te dnie nie przypadają święta. 


| Kantor wymiany 


(Iii c.k AYAI Banku hiyo KCZNĘJO 


płacą | żądają 
Warszawa, dnia 30/12. |. << 
(Bez bieżącego kuponu). 


5|Kursa telegraficzne na giełdzie wiedeńskie 


j | Zjednoczony dług w papierach . 


Kraków, 1 Stycznia 1893. 


dnia 31 grudnia 1892 r. 


Zjednoczony dług w srebrze 
Austryacka renta zlota r 
5% austryacka renta (marcowa) 
Akcye banku austro-węgierskiego . 
Akcye kredytowe w. 


Londyne 2 7. 4 
Srebro . so. 4. ulu WOJ ZJOOWNE 
20-to frankówki za sztukę . . . . (9 59) 
Dukaty austryackie . 704 


-. „JR. a 
Banknoty banku niemiec. za 100 m | 59| 153 
Wiedeń, 31 grudnia. Ruble 11925. Cena naf 
1675—1975. Spirytus 13:75. Żyto 6:61. Pszę 
nica 7:55. Owies 590. 


Rubryka „Nadesłane“ nie pochodzi od Redak 
cyi, która też żadnej odpowiedzialności za nig 
nie przyjmuje. 


NADESŁANE. 


organów oddechowych, w kaszlu. chrypce i 
ka eierpieniach gardła, polecaną hywa przez p 
lekarzy 

| 

| 


sama. albo z mlekiem zmięszana, z bardzo do- 
brym skutkiem. 

Takowa działa łagodnie rozpuszczająco, przy- 
spiesza wydzielanie flegmy i jest w tych razach 
wielokrotnie wypróbowaną. aD 
— 


Czasopismo ilustrowane 


Satyr 


(Wydawnictwo KI. M. hr. Wolańskiej). 
Wychodzi w Krakowie dwa razy miesięcznie i 
pomieszeza utwory pierwszorzędnych pisarzy pol- 
skich — w szczególności satyryków i humory- 

stów. 

Ostatni numer „Satyra“ przynosi między in- 
nemi utwory: Michała Bałuckiego, Kazimierza 
Bartoszewicza, M. Gawalewicza, Wiktora Go- 
mulickiego, Al. Kraushara, A. Pileckiego, J. J. 
Rychtera, M Rodocia (Biernackiego), Maryi hr. 
Wolańskiej i wielu innych. 


Prenumerata. w miejscu półrocznie 2. złr. 
25 ct. — rocznie 4 złr. 50 ct. — na prowincyi: 
5 złr. rocznie z przesyłką. 

S$ Numery na okaz — gratis "TĘ | 
Każdy nowy. nawet półroczny «abonent, otrzyma 
gralis Hustrowanr"Noweracznik „Krakowianka 4 

Hg Adres Wydawnictwa: Kraków, Rynek 
Główny, L 5 "TĘ 3069 


Józefa Maliszewska 
nauczycielka muzyki 
udziela lekcyj gry na fortepianie 
Stradom, 2, | piętro. (12) 


Albumy, wyroby z bronzu i skóry, port- 
monetki, przybory do podróży i majoliki 
poleca 573 0 
MAGAZYN AU BON MARCHE 
FILIPA EILE 
w Krakowie, ulica Grodzka L. 6. 


Zwracamy uwagę na ogłoszenie 0 podręczo:- 
kach naukowych P. v. Reussnera. 


in S 


30. Zlecenia z PROZĄ 

uskutecznia się odwrotna 

pocztą bez doliczenia pro- 
wizyi. 


Listy zastawne. d 


> „.|5%, Listy zastawne z r. 1869 za rubli 100JL0O1 25] — —|4:/-0/, Gal. Tow. kred. ziem. okr. 52 * + 100|100 —=j400 50 
Ruble papierowe. . . za 100 rublijiid --|IŻU ¿0 49o Listy likwidacyjne . . „ » 100] 98 —| ja O Bank krajowy galicyjski gp ate. 100 s 
Marki niemieckie . . za 100 mar. | 59 —| 59 40jzo/ Listy zast. Warszawy 1. Em. „ „ 100101 90] — — A Bank kraj, oblig. komunalne 4 ztr. 100 
z0-to fonat - Wa 3 a Je u SE A 9 o 5°/ Ą ż 5 T Em. = „n lOO = — 41/49/, Banku austro-węgierskiego ca złe. 100 
6%, Pożyczka krajowa galic. za złr. 100 |L03 — IB A on II. Em. „ „ 100|101 90] — —| 40} Banku austro-węgierskiego za złr. LUU 
4)'ą%/, Pożyczka krajowa galic. za złr. 100| 98 —| 98 75 boj, „  IV.Em. „ „ 100f100 207 — — 4óh Banku hip. węg. z premia za złe. LUQ 
5*%/, Obligacye indemn. gal. za złr. 100 k. m. |104 50|105 50 9 4 7 
49 galicyjski fundusz propinacyjny . . .| 95 —| 96 — Wiedeń, dnia 30/12. Losy 
411409 Listy zastaw. Banku kraj. za złr. 100 | 98 80) 99 40 Obligi długu państwa y zy f 
50/, Obligi komunalne Banku kraj. I. Emis. |100 70101 40 a Budapesten. losy Bazylika na 5 ar. w. 
407 Li ' i (bez bieżącego kuponu). Kredytowe . . na 100 złr. w. 
lo Listy zastawne Tow. kred. ziem. 96 —] 97 — ; 4 ytowe austr. n 
49) m.| 94 —| 95 -__|5%/, Renta austr. papierowa za złr. 100 97 75] 97 95] Krakowskie .- |. . na 20 zdr. w. 
FONA i P , o „| 99 701100 40]B%ło en „ srebrna za złr. 100] 97 30] 97 BO) Czerwonego Frzyża austr. na 10 złr. w. 
Bo £ Banku hip. z prem. 109), |108 —|108 7ójóo »  » zota . a z4r. 100|L16 66|116 85| Ozerw. Krzyża węgierskie na 6 złr. w. 
50), > e ZWENZAAONAUNIOO 70I10L 4012o =r „ papier. nowa za złr. 100]100 351100 55| Rudolfa So: 10 2. 
43a?) i i 4 p. 198 30] 99 —l4° Losy z r. 1854 na 250 złr. . za 10UJI41 25/142 29] Stąnjsławywskie na 20 złr, w. 
bob „ „Król. Pol. za rubli 100 |101 25|102 26 a WOD A 155 - [167 — Joustn 
o ikwidac = pO „ . ZA ZA ) — — SEL 1 ; ; 
UA likwidac. „ Usa MÓOJ| EE] 99 50JP lo r 4.1864 bez oj, całe . za 100J187 — |187 50 ? l h => bankowe i pe K 
0 Angliobank . . . . na złr. 
Lwów, dnia 30/12. Obligacye korony węgierskiej. $- Hańkwćrein Wiener . na 100 złr. 1 
Akcye Banku hip. gal. (dywid.) na złr. 200 [338 —| — o, Renta złota za złr. 100] — —| == >| E— Kreg. dla handlu i przem. na 160 złr. [312 76 313 
50/, Listy zast. Banku hipot. gal. za złr. 100 |100 80f101 Soj5”/, Renta papierowa . . . za złr, 100/100 40J20" 69 A. —| Kreditbank węg. allgem. na 200 złr. 361 — |361 
5'/0/, Listy zast, Banku kraj. za złr. 100] 99 —| 99 70|Pożyczka prem. weg. po 100 złr. za złr, 100143 50 144 bú a Galic. Bank hipoteczny na 200 złr. 340 = 
Ya’ » n» Tow. kred. ziem. za ay 100 w —]| 100 5 4*/, Losy Cisańskie (Theis-Reg.) za złr, 100]138 90|139 — R oł kac mid PO Dp aon a RE 8U ga 30 
CI A TA Y „ okr. 56 złr. 100| 94 60] 95 30 * stro-węgierski . 981 -- Fr 
404 Obligacye indemn. galic. za złr. 100 m. k. |104 80|105 50 Obligacye indemnizacyjne. b 17T:—| Unionbank . . . . . na 100 złr [237 — R, 
49% galicyjski fundnaz propinacyjny . . 94 90] 95 60]49j, galicyjski fnndusz propinacyjny . - 95 15] 96 15|132-25| Ferdynanda Północna . n4 1050 złr. < y 280 = 
507, Oblig. komun. Banku kraj. za złe. 100 {101 —|101 70]59/, Oblig. indem. Galicyi za 100 m.k.|104 90|105 25) 8:40] Karola Ludwika . na =10 złr.|218 — 218 25 
5'|40/, Obligacye pożyczki kraj. za złr. 100] 98 50] 99 20]4"/, Oblig. indem. Węgier za 100 złr. | 94 76] 95 75| 14—| Lwowsko-Czerniowiecka na 200 złr. [246 —]|246 50 


kupuje i sprzedaje pod najkorzystniejszemi warunkami krajowe i zagraniczne papiery, akcye, 
listy zastawne, losy, monety, wymienia wszelkie kupony, wylosowane papiery. — Zlecenia z prowineyi 
uskutecznia odwrotną pocztą bez doliczenia prowizyi. 


w Krakowie, Rynek |. | 


i 


Kraków, 1 Stycznia 1893. 


Akademik mni 


maturzysta 2 dyplomem Akademii w Wiedniu 
biegły korespondent w języku polskim i niemieckim 
poszukuje posady. 
Zgłoszenia pod A. G. do Administracy! „N. Reformy”. 


n 


Ksiegarnia L. Zwolińskiego i Spółki 


w Krakowie, ul. Grodzka, L. 40, 
przyjnauje przecdcipłatę 
na wszystkie czasopisma w kraju i zagranicą 
wychodzące, zapewniając rezularną i szybką | 

ekrpedycyę tychże. 

Katalogi pism wysyła się na żąda- 
mie bezpłatnie. 
Wypożyczalnia nut i książek 
pod bardzo przystępnemi warunkami 


Katalogi wysyłamy na żądanie od- 
wrotnie i franco s8u05 6 10 


W. C. Angelus 


(dawniej F. Bruno Hahn) 


w Krakowie, ul. Grodzka, 2, 
poleca 2366 4 4 


patentowane JlListwy do 
sukien damskich, S$zlarki 
haftowane, IPartumerye, 


Gąbki, Nożyczki. 
| akwa". Bd | 


Na wystawie gospod. w Wiedniu 189! 
dyplomem uznania nagrodzone. 


Krajowe 


wyroby andrychowskie 


jako to 1104 €9 104 
płócienka, zefiry, kapy weł- 
niane jakartowskie, obicia 
na meble, różnego rodzaju dre- 

lichy, do nabycia : 
w Bazarach wyrobów krajowych w 
Krakowie i Przemyśla 
i w Tawarzyotwie Galloyjskiem akcyj 
nem we Lwowlo. 
Wyroby tańsze a trwalsze i lepsze od 
zagranicznych. 


Mayfartda i Sp. przenośne piece 
oszczędnościowe w formie kotla 


do gotowania i przeparza- 
nia karmy dla bydła, uży- 
wane być mogą także jato 
kotły do bielizny, mało zu- 
żywają materyała palur go 
ı wszędzie wygodnie usta- 
wicne być moga. Tylko za- 


opatrzoue odlauu z Żelaza 
TALOA rosze 


Z ZN 

żadać ceunskow HO OD O TOODO 
maszyn do krajania bura- 
ków, śrutowników. gnila- 
tanzy ziemniaków, mło- 
gara i kieratów. 


Ph. Mayfarth & Go., Wien, sieszż: "36 


Odlewarnia żelaza i fatryka maszyn rolniczych. 


NG Zastępcy poszukiwani. Tj 
Katalogi darmo, +54] 6 12 


1426 63 150 


ad lat 16 istniejąca 

« LJ r 
Pracownia fabryczna Bilardów, 
Zarsz-w rekonetruuje stare bilardy na najnowsze 


Pierwsza krajow m. 


tusony, licząc ceny konkureucyjne najtańsze 


JOozerPiotrowak1i 
Kraków, Wielopole, IN. 


Suszone W 1892 r. grzyby do potraw 


prawdziwe «(00 5 10 


grzyby jadalne 


| gstunek cienko krajane po zir. 1:80 

» _ frnbo » » 160ipo 140 
EA po 90 ot. za kilo tu na miejscu 
5-kilowe paczki franco. Odeprzedającym i 
biorącyra większą ilość stosunkowo taniej wy- 
eyla za przysłaniem gotówki lub za zaliczką 


Leopold Stern, 


mMisommwtein (Böhmerwald). 
1 u wzcęgy Code | 
«! [2 mai. "T 5 
2% “4 
MA JODDP 1-41 NIEZNIENNYN Q4 3 


Aaprobowane przez panis 


m Akai demią medyczną 
w Aeau, adoptowane 
Formularz off. 
silay francuzki, sank 
DJ 


olonowane przez rudę  isðb 


Medyczną w Petersburgu. 
Pusiadające równocześnie własności Jodu 

- telaza, pigułki te skutkują wyłącznie, we 
wszystkich rodzajach chorób, które wywo- @® 
toje zarodek skrofuliczny (puchliny. zatka- @ 
"IE „kanałów, humory, etc.) słabości, prze- © 


H 3 
LA LJ 
©- © 
© 
$:: , którym, zwykłe żelazo jest zupełnie 
2: bat, D w Chlorozie (bladaczce), 
Lenuorrhóa (białych upławach), w Ame- 
© "%-rhóe :zatrzymanie zupełne lub częścio- 
e. VO regularności), w Suchotach, w Syfilis m 
pryatioznej etc. Ostatecznie podają one W 
= rzom środek terapeutyczny, nadzwy- 
£xa] silny, do podżywiania organizmu i do gp 
WZDącniania konstytucyi limfatycznych, % 
£ nych lab osłabionych. 
3. B.— Jod niecrystego lub zepsutego & 
tala, jest lekarstwem niepewnem, roz- 
| ER ającem. Jako dowód czystości i 
© :; tyczności prawdziwych  Pigułek 6 
Pat, Par żądać należy, naszą pieczęć na 
zm mei 1 pod is nasz ni- 
e ołożony u spo o 
% du ag styki koty. 


* „ptekarz w Paryzu, RUR BONAPARTE, kW 4 2 
WYBSTRZEGAĆ SIĘ PAŁSZERSTW, 


<anocaaa00 a% 602002 


NOWA R 


>K zm N SA NE | mian kat 
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! oraz wszelkie przybory dosportu łyźwiarskiego e: 


b 

u poleca i 

Peal po najtańszych cenach i w wielkim wyborze ań 
| handel pod firmą U 


4 rad 
U „MN rzej Schultz (| 

| w Krakowie, Rynek, L. 22. |) 
p Teleton Nr. 16. 248,70 J 
rad Cenniki illustrowane na żądanie franco. ha 
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EFORMA. Nr. 1. ð 
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= ać jĘ_Karty do gry. = Wyroby tokarskie. = Bzizoiki 1 wrzobionio ŻE 


4| Uwaga. 'rilzy nieklejone nie pękają przy robie 
niu papierosów. 
BEE EOQ©NELEUFEŁEINOCYXI! 


Kto chee palić rzeczywiście dobre I zupełnie 
nieszkodliwe papierosy , nleoh kupuje 


TUTKI (GILZY) NIEKLEJONE 
z fabryk 


S. WIERUSZ- NIEMOJOW SKIEGO 


Lwów, Teatralna, 3. 
Kraków, Sukiennice, L. 28. 
Ceny bardzo niskie. 

100 sztuk oc 18 ont. 
Zlevenia zamiejscowe odwrotnie. — Upakowa- 
nie gratis. — Przy odbiorze 50U0 koszta trans- 

portu ponosi fabryka. 361 133 U 


D EE 6. 
BIURO 
Stowarzyszenia Nauczycielek 


w Krakowie 


(Fez am am R EB IMP WE WE WE GEE SE BBE /SÓ) | które podejmuje się pośrednictwa w umie- 


©C©6©-->©-C1©0<+ 
Podpisane 


Zastępstwo 


Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 
Królestwa Polskiego 


wypłaca 


Ò 
Q 
o 
= ny 1 Wylosowane listy Zastawie 


tegoż Towarzystwa w rublach lub austrya- 
cką walutą, bez żadnego potrącenia 
prowizyi lub kosztów. 


August Raczyński 


Dom bankowy i Kantor wymiany 


8040 4 4 W Krakowie. 


NB. W myśl przepisów Towarzystwa kupony i wylos. 
lsty zastaw. przedstawiane być maja do spłaty przy podwój- 
nej specyfikacyi numerów, z każdej seryi oddzielnie. 
Formularze specyfikacyi wydaje się bezpłatnie, 


"p anó, 


Najlepsze zdrowotne wódki. 


Krajowa Fabryka 
Spirytusu, rosolisów i rumu 
KAROLA NEUMAYERA 


właściciela dóbr Rokowa i Balice 
w Rokowie pod WacLowicami 


poleca najrozmaitsze gatunki wódek w drodze ciepłej wytwarzanych , oraz spe- 
cyalny likier zdrewatny „Ixezlsior*, pomysłu dra Fr. Opydo w Waduwi- 
cach Cena butelki litrowej z opakowaniem i przesyłką do każdej stacyi poczto- 
w»j i kolejowej © złr. Cenniki darmo i opłatnie. Z licznych świadectw poświad- 
zających wysoką wartość zdrowotną tego likieru, przytaczam najnowsze wy- 
dane przez dra H rajewicza, dyrektora szpitalu św. Łazarza w Krakowie. 


Niniejszem potwierdza się, jako wódka „Excelsior“, wyrabiana 
w fabryce Karola Neumayere w Rokowie przy "Wadowicach, używaną 
bywa w tutejszym szpitalu Św. Łazarza z ordynacyi P. P. L-karzy 
ordynujących z dobrym skutkiem, jako Środek podniecający trawienie 
i siły chorego. 


Kraków, dnia 8 listopada 1892. 
Dyrektor szpitalu 
Dr. Harajewicz. 


Ie Tie TUEK 7 RARZWNASANO YCIA R 


4 Paręset parobków kawalerów, dziewcząt TON 
fornali żonatych, karbowników. polowych, leśnych, 


mamy i zaraz wysłać możemy. 
Innej służby również mamy podostatkiem. 


Na wiosnę potrzebnych robotników polnych i fabrycznych za- 
pewnić W. Chlebodawcom możemy. 2957 : 


Wymagania ludzi umiarkowane. 
dowiemy za stręczenie skromne. 


2983 6 6 L. S. 


Pośrednictwo w kupnach, sprzedażach, dzierzawach i najmach. 


Biuro wywiadowcze Br. Krasickiego, Jaroslaw. 


ie Neee fe A | 


f 
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szczaniu: usuczycielek prywatnych, gu- 
wernsntek i bon, przeniesione zostało 
z d. 15 października 1892 r. do lokalu 
Stowarzyszenia przy ul. Sw. Toma- 
sza, L. 8, I piętro. — Kierownictwo 
Biura objęła p. Beaupre. — Godziny 
urzędowe : codziennie od godz. 10 do 1, 
prócz niedziel i świąt. 2497 1112 


| o mg 
Koncesyonowane 


BIURO STRĘCZEŃ 


Maryi Kobiałkowej 
w Krakowie, przy ulicy Mikołajskiej, Nr. 15, 


ma zaszczyt donieść 5zan. Publi"zności, iż po- 
dejmuje się dostarczać tab w miejsco, jak i na 
prowincyi słnżbę dworską, umieszczam rząduó «, 
ekonomów, leśnych, pisarzy, gorzelników. rze 
mieślników dworskich, bony freblowakie polki, 
niemki, francuski, panny służąca. gospodyni- 
bufetowe, kucharzy, kamerdynerów, lokai, ku- 
charki i t. d. 2952 8 ~= 


m NN | 


Premiowana na czeskiej krajowej 
wystawie w Pradze 355 94 0 


Jana Skorkovsky'ego 


Fabryka sukna 1 ubrań 


w Humpoletz 
poleca Wysekiej Szlachcie i P. T. Publiezności 
swój obfity skład najświeższej mody mae. 
teryj ma surduty, spodnie i całe 
ubrania na sezon jesienny i zimowy 
Zbiór wzorów przesyła najohętniej opłatnie. 


Tylko 3 zir. 
najodpowiedniejszy 2708 6 6| 


Podarek na Boże Narodzenie 


(pamiątka po zmarłych I) 


"w r. 1579 


Portrety naturalnej wiekości 
według każdej nadesłanej fotografii. Zadatek 
1 złr. Termin dostawy w przeciągu 10 dni. 
Najwierniejsze podobieństwo poręczone. Foto- 

grafia zostaje nieuszkodzoną. 
Odznaczony rakład artystyczny p. f. 


Niegfried Bodascher 
w Wiedniu, Ii, grosse Pfarrgasse, Nr. 6. | 


Kierownik kopalni ropy 


kilka lat w jednej kopalni „pracująwy. ubziiajo- 
miony z wszelkiemi czynneściami w zakres ko- 
palnictwa naftowego werodzącymi i uwiejący 
sam wierció systemem kanadvjskiu, poSszue= 
kuje posady. .0un 3 6 

Na łaskawe oferty przesłane do A Muinistra- 
oyi yi pod „Kierownik, 100** s samu odpowie 


N. BTING-IL_A. 
wiedeńskie 
uznane jako najlepsse do her- 
baty, wina i lodów. 
Można je przechowywać (ntrzymując sucho) 
przez całe miesiące bez utraty dobroci i 


przyjemnego smaka i Z tego powodu są go- 
dne polecenia dla każdego domau. 


Cierpiącym ma Żołądek 


przez lekarzy zalecane. 
Za przysłaniem 40 cnt. wysyła się także 
opłatnie pudełko na próbę. 2280 16 20 


N. Stingl & Neffe 


Wien, Il., Circusgasse, 36. Poczt: 2. 
Znakomity chleb Grahama. 


Dosprzedania. 


Dony w Krakowie || W Tarnowo 


Biższą wiadomość w Krakowie, uli- 
ca św. Marka Nr. 7. w oficynia na I 
piętrze, rano do godziny 9 i popołu- 
dniu od 3 Pośrednictwo osób trzecich 


wykluczone. 2967 3 4 


Można nabyć przez każdą księ- 
garnie odszwzególnione nagrodą. tylko 60 
w 27 nakładzie wydane pismo radey med. 
Dra Móllera o 1655 28 52 
zaburzeniach w układzie ner- 
wowym i sexualnym. 


Opłacona przesyłka w kopercie za nadesła- 
niem 60 et. w markach pocztowy<h. 


Edward Bendt, Braunschweig. 


Gdy mi potrzeba inserować w du-n- 
n'kach krajowych iub zagranicznych to 
zawsze uskuteczniam to najlepiej prz z 


Centralne 137 1200 


Biuro ogłoszeń 


Lwow. Kopernika, L. Ii. 


ANDRZEJ SCHULTZ 


w Krakowie, Rynek, L. 32. 


á| Handel towarów norymbergskich i galanteryjnych. 
ś Skład Różańców i Koronek kokosowych, kościanych, drewnianych i szklamiych. 
Obrazków świętych, Krzyżyków, Pasyjek i Moedalików. 
Wielki wybór Korali prawdziwych i Paciorków szklanych, 
Guzików, jedwabiu, nici, bawelny i innych potrzeb do szycia i haftu. 
Przybory do robienia kwiatów. 
Liście najrozmaitsze, Papiery i Bibułki w arkuszach lub wycinane. 
Nożyczki, Noże, Scyzoryki i Brzytwy angielskie. 
Potrzeby do umundurowania dla PP. Oficerów i Urzędników państw. 


MSG Zamiejscowe obstaluuki natychmiast załatwia. "Tag 
Telefon Nr. 16. 2795 5 0 


| 
X a Skład fabryczny kołków do obuwia, narzędzi | potrzeb szewskich. Eo W 


Ahtna herbaty è 


a) Z dniem 4 
pierwszego Sierpnia roku /891-szego 
sp=zodaie wszystkie nowe fortepiany i pianina mo- 

jego skadu 5'0 ponizej cen fabrycznych i zadowalniam się 
reszta otrzymywanego od fabrykantów rabatu. Że tak jest rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- 
nia się wprost z fabryka, które każdemu jaknajohętniej ułatwiam, jużto oen- 
ników i ksiażek rachunkowych, które wszystkim z całą gotowością pokazuję. — 
b) Cześcia reszty, która mi pozostaje od fabrycznego ra- 
batu, opłacam wszystkie ko- szta przewozu. danego narzę- 
dzia muzycznego od fabry- ki aż do miejsca przezna- 
czenia ce) Na żądanie wy- syłam fortepiany i pia- 
nina ze wskazanej mi fa- bryki wprost pod wska- 
zanym mi adresem i sprze daję je na tych samych 
warunkach, na których sprzedaję narzędzia mu- 
zyczne znajdujace się na moim składzie; ka- 
żdy więc taki fortepian, który (n.p. w Wiedniu) 
kosztuje na miejscu we fabryce 400 złr., a z 
opakowaniem i dostawa (n. p. do Tarnowa) ko- 
sztowałby 430 złr. — sprzedaję za złr. 380 
i odstawiam aż do Tar- nowa bezpłatnie. d) Za 
wszystkie nowe, nawet najtańsze narzędzia 
muzyczne mojego skła- du (a wiec za fortepiany 
od złr. 300 i pianina od złr. 200) daję porękę 
20-letnia. e) Każde na- rzędzie muzyczne kupione 


KRZYSZTOFORY, 
u mnie (albo w moim skła” K RA K ÓW > dzie, albo w jakiejxotwiek 


w tej samej cenie, w jakiej je sprzedałam i wymieniam na inne, jezeli kto tego za- 
żąda w przeciągu trzech miesięcy od kupna. /) Sprzedajac fortepiany i pianina 
na raty (choolażby po 10 złr. miesięcznie) nie żadam za nie ani centa 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzedzia muzyczne uży - 
wane wymieniam za dopłata na nowe. h) W sprzecaży 
fortepianów i pianin wstawionych u mnie w komis 
pośrednicze zupełnie bezintere- 


| > A © sownie. ia 
PISIA A A 


RZADKA“ 
Pierwsze Galic, Towarzystwo dla krajowego przemysła tkackiego 


W X_ROŚNIE. l 
Największy i jedyny skład czysto Inianych płócien 
korczyńskich, od najgrubszych półbielonych domowych na ścierki, 
sienniki i maglowniki, — płótna średniej grubości na koszule i kale- z 


FORTEPIANÓW 
B.GABRYELSKIEJ 


| ada 4 


el sony — najcieńsze weby — płótna bez szwu na prześciersdła, | 

Wyroby wzorzyste (adamaszkowe), jak: bielizna stołowa, E 

ga garnitury kawowe, ręczniki tureckie (zdrowia), dymy, portyery, firanki, 5 

płótna na filtry. siatki do chmielu itp. rd 

z Sklady główne: p 
K fpei ni Bazar krajowy Galic. Akcyjnego Towarzystwa Handlowego, w 9 

R Krosno: we własnym składzie. > 

= Sklady kozaisowe : a 

z Tarnopol — Michalewskiego. © 

2 Tarnów — Otto Foerster. , £ 

Czerniowce — Leon Sohneid. 1896 46 0 = 

BY Cenniki i próbki rozsyła się franco. ŒE 

PRARARAERAPRAERA NE RARE AI SIENDE OSA RANNE A A x 


wyrabiają i sprzedają! „,,,,,, firmy: 


ten! Von (nalazki, Brandt ż6W.Nawrocki| a- manie i 


"BER ERLIN Friedrich-Str78.| W. Ziołecki. 
ZO AML** WTA Biuro Pafentowae Berlinskie.| 1326 25 72 


h 
z Prawdziwe Eo 


według zabici c. k. akyl abwiadcżali0) © dl» win w ar 


bardzo dobre, nn iN wino Malaga, 


jako znakomity środek wzmacniający dla ałabowitych, chorych , przychodzących 

do zdrowia, dzieci id, w miedokrewności i osłabieniu żołądka bardzo 

dobrego skutku, w 7/, i "a oryginalnych butelkach i zaopatrzone w urzędownie zło» 
żony znak ochronny 


HISZPAŃSKIEGO HURTOWNEGO HANDLU WIN 


VWINADOR 


w WIEDNIU w HAMBURGU 
LECZNICZE WINO MALAGA BIAŁE 


oprócz .ego różne bardzo dobre wina zagraniczne w oryginalnych bu- 
telkach i po oryginalnych cenach. 


Mają na składzie : 


pp. Antoni Schulz, bandel win, |w 'AROSŁAWIU: 
„ J. Barberowski, handel korz., 


w KRAKOWIE: Ant. Zabłotny. kupiec, 


+ y Sobotowski, hotel Przemyśl; 


M. Brzostowaki, centr. kraj. |w KROŚ*IE : . Ch Dym i Sp.. handel mięez.; 
piwnica win, w ŁAŃCUCIE : - M. Szulc, aptekarz, 
„ A. Ciechanowski. handel win, | w M LÓWCE S. Reisner, avtekarz ; 


„ k Kijak, kawiarnia, 

K. Knoreck, handel łakoci, 
J. Kosz, kupiec, w 
M. Kowarzyk, kawiarnia, w PRZEMYŚLU: „ 
St. Majewski, hotel Drezdeń- r 
ski i hotel pod Różą, 

„ L. Malik, onkiernia, 

„ Al Merc, handel łakoci, = 
Mikuszewski & Zegadłowicz, ; 
handel korzenny i łakoci, 

„ 6. Otowski i Sp., droguerya, 
„ Karol Peschka, Ñirand re- 

stauration. 
„ Rehman i Hendrich,cukiernia; 
W. Schmidt, cukiernia ; 
J. Michnik. kupiec , 


w NOWYM SĄCZU: J. Kosterkiewicz, handel win, 
J M. Landau, handel win, 
S Majewski, eukiernia; 
M. Krug kupiec, 

E. Krug. kapiec, 

F. Kwaśniewski, hotel 
toria“, 

D. Ludkiewicz, droguista, 
Piotr Bzdyl, hotel Przemyśl: 
w kawiarni Corso, 

w Narodowej Terhowli ; 

J. Schumacher, cukiernia ; 

„ Tad. Soharff, kupiec, 

„ Szymoa Szajna, kupiec, 

„ J. Szermentowski, cukiernia, 
„ Dawid Rausch, kawiarniś ; 


„Wie: 


w RZESZOWIE: .. 
w TARNOWIE : 


w BOCHNI: ` 


w GORLICACH: „ Jan Rudzki. kupiec; w WADOWICACH : Jan Pohi, kopiec, 
w GRYBOWIE: „ A. Muszyński, kup'ec; „ A. Hernlch , cukiernia. 
HG Proszę dokładnie uważać na znak ..VINADORG, tudzież 


urzędownie złożony znak ochronny, gdyż tylko wtedy można Ek 
za bezzwględną prawdziwość i dobroć. "TĘ 818 5 6 


6 RE” ` NOWA REFORMA Kraków, l Stycznia 18%3 


SEEN E 3 czek tok: 
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S ; E e: | kkt 

hs R Fr , . sł Sekretny sposób a «gi * z E 

s Towarzystwo Zaliozkowe w Krakowie 23 wyrobu Gognacu. $! Juliusz Silbiger | Alfred Rassi, Opawa 
ts przy ul. Szewskiej, L. 16, GTA a AMR OO U, w Tarnowie pogo i yol 

"4 £ e s 4 bnt lzę tylko A zkr., dalej znakomity 2809 5 5 zaiozony w roku 1857. 
wwyłcładki oszczednosci) cognac z zorini za n buri . i Á 

» i płaci odsetki od dnia KORA: do dnia pod- © o Bo złe, Odpady rat Skład hurtowny S kła d nasi on | esn y C h I p 0 | n y ch 
| ) niesienia kapitału po &!'/,?/e 104337 R2 je, AAC og Calw a o ` r > | | poleca 
AAAA OOOOOOCAA T WIJ Wy (| ni ( I í i bardzo dobrze kiełkujące nasiona wszelkiego rodzaju 

en gros i en detail. 2816 2 16 


Cenniki i próbki na zadanie franko, SE” Próbki i cenniki na żądanie darmo i opłacone. TW 
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[4 S ARG A przez kompetentne władze uznany 0 
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Czerwone wino 


` Husten, Schónnejtsfehler und Ge- 
można dostać u nadfizyka brechen, sowe hautkranke unde 


e he ilt schuell und gründlich nach nen-r Metho 

3 komitatowego Dra Pawła de und Medikamenten samnt sehriftlicher Ordi 

Daniłowicza w Erlau. nasjon Egan sd Honorar pr. Postnachnahme 

~< Najmniejsza ilość 1 hektolitr. F. Rarth, 40 Jatre praktischer Thierarzt, 

. isat z 3. 

MAGAZYN Od | styczna 1893 także 56 litrów. Cena ze | yae ugis m Sa passę, U 
pod firmą litr, 1 złr., 1 złr 50 et. i 2 złr. 


Środek czyszczenia zębów 


ALODON'T 


Można nabyważ w aptekach, składach kosmetyków it. p 


a R. ; r S O AWERSIE l sztuk. 
J. ZAPLATALSKI ote nei umea |Rzadea poea uie | POZZO US YC O OOO NYM w vu? 
z zp e . j. 50%. n ny, do zaangażowania od No- | ————— l M 
w Krakowie, Rynek główny, linia A—B, Za czysto naturalne gatunki wina poręcza się | wego Ronu. Adies: Agronom, w Dzikowie Sta- 
d Otszyce. 269 20 25 
poleca w najnowszych fasonach oryginalne 2770 12 i6 AED - Ta 


(SOEROFOEO ANCO ONO 


kalosze rosyjskie i amerykańskie r- 


oraz buty filcowe z wełny „Halina“ i sierści wialbłądziej, ó (Wi j Piya hd BECZKI | NG 


ZN Bieliznę Dra Jaegera ZA 0 
18601 i wszelkie artykuły zimow3. CY) 4 J RIPPER A 

śe wi Zlecenia zamiejąc2W + us £utecznia sę odwr» E KY B 

ZSJETEPBYPIDĄ tn'e nia licząc opakowania. ee )w Erakowie, ul. sw. Jana, 5, 


fe jade jaja code <jażede cii. u a dae ojadafo a chanfa =jiafa oł oleca Szan. Publiczności zawsze aa składzie utrzymywane piwa w butel- 
(jo EE _$€_3-€_3-*>E FIE" rt "CPE EE 4 P kach ita E i i ATTA A p 


| ue ga 
* Ræ- Bardzo ważne dla Panów! Z 4 Pim okocin. erotrlowa Piwoołom. itt martow. 


Y Z powodu krótkich dni w tej porze urządziliśmy w skła- % ó PIWO okocimskie Mal. 


dzie naszym światło elektryczne, które umożliwia roz- A pino okocinskiewystale 


poznawanie koloru ı jakości towaru jak w dzień. 


krawiec} 
cywilny:i wojskowy 


f Krakow, Ryaek głowny, L 30, 
poleca bogato zaopatrzony skład wszel- 
u {kiego rodzaju 2848 20 30 
UNIFORMÓW 
jakoteż wszelkie artykuły 
jm dla c. k. oficerów, urzędników wojsko- 
Am wych i cywilnych. 
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Piwo Ołomuniec. Wystalb 
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, Księcia Alfreda Montenuovo 
dzierżawca piwnie win 
S. G. Schwabacha w Pięciukościotach (Węgry) 


poleca swe na wszystkich obesłanych wystawach pierwszemi 
nagrodami odznaczona 


wina Villany czerwone i wina Pięciokościołów biało 


Ste lowe i deserowe 


Polecamy w doborowym zapasie: 


| Paletoty, Chesterfildy, Kaizerroki, Menżykowy, 
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Bock okocimski. 


<S£> 


Szlafroki, Haweloki, Ubrania marynarkowe, żakie- 
towe, salonowe i frakowe, Spodnie kamgarnowe, 
h Bondy do codróży, Kamizelki jedwabne, oraz 
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Przy odbiorze przynajmniej 
10 butelek piwa Pilzneńskiego 
opnszczam na każdej butelce 
I centa, przy innych gatunkach 
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Powyższa gatunki piwa 
J utrzymuję na składzie w 
beczkach 3/,, "e 1, bek- 


a 
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po umiarkowany. h ceuach Szczególniej godnem polecenia w 


Zaopsirzona firmą J. Bipper, Kraków, na zastaw których zostawia ray 
się ksucyi 10 centów, na zwykłą butelkę korkowaną 5 centów, którą przy [WJ 
4 zwrocie butelek zwracam. Ge 

Polecając się przy nadchodzących śswiętaeli łaakawyni wżględom Szan. (0) 


N nieznych,, sprzedajemy 
po cenaclı fabrycznych. 
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S Š e ; i i j si ( czasie epidemii, odu wielkiej ości taniny, zna- 
( wielki wybór ubrań dziecinnych ję: ye ik DO neo botalkach dodaj aidia po AP aam e dsatgąsem Jonai | 2682 37 78 
podług najnowszego fasonu. y "ET gp 0 z 1885 r. Villany czarne portugalskie wino. 
d } y d A £ Dla większej wygody Szanownej Publiczności zaprowadziłem flia- Wysyłka pouząwszy od hektolitra. — Uenniki darmo i opłarnie. | 
A Wszystkie powyżej podane przed AP wyrabiane w wła- (0) szki z zamknięciem hermetycznem p reelanowemi kor- $) A 
qm zakładzie z uajlepszych materyałów krajowych i Zagra- Sd kami, które są przevisznięte zielon-binłym sznureczkiem, a plumba $4 
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POT ariacelskie Ę 
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Z uszanowaniem 


3 qi «4 Publiczności, ręczę za dobroć gatunków i wystale piwa; orez ri 
Heilman Kohn i Synowie ; (yy wa Movin 0 M id 
ulica Grodzka, L. 9, l piętro. i 42887 3 8 J. Ripper. a |f sporządzone w āptecè pod Aniołem Stróżem ED 
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jj C. Brady w Kromieryżu (Marawa, IHi 
stary i znany środek leczniczy, działający znako:. |% 
micie przeciw wszelkiego rodzaju chorobom |k 
żołądka. ta 

Tylka prawdziwe zanpa czem " abek umieszczenyu pi 
4 jdże znakiem ochronnym | podgicon. vi 
Umra © Cena anami) 46 et, podwojnej 70 et. i 


A 
H L. 9, we Lwowie, w Przemyślu, w Czer= 
pi " miowcach, w Bialy (Bielsku), w Opa- pe 
~ H wie, w Pilźnie, w Tarnowie, w Rzeazowie, w Jarosią- E 
i ez w Mtamislawowie i w Nowym Nączu. 2237 29 0 KA 

5 é 
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Koce i derki 


na konie, oraz koce wojskowe i gu- 


Sklady 18878: Hope rowie w Preemiat w Caer: W | aaar 


Najwyższe odznaczenia na wszystkich powszechnych wystawach, 


Grubo posrebrzane sztućce i na- 
czynie stołowe wszelkiego rodzaju, Ka- 


1. a 
sę 
LJ 

= fel 3 e . 

4 <poigmarta; Prawdziwe Niariacelnkie krople za- 

| Z Miar pądhowe są do nabycia w 

Kraxowie: w aptakach F- Gralewsxiego, W Redyka, L. Rosnera. F, Sobiarajskiego, E, Stock- 
mara, J Trauczyńuk: ga spudkob ereów, K Wiszniewskiego; w Andrychowie Am. Mirronowieza; 
w Bochni: w aot M łaty; w Chrzanowie: w aot Jporysz«; W Oabocy0Boa w ape, J. Biliń- 


iki sg podane. 


pati. 


2525 6 22 kawy 


od pojedynczych do nżj- S akiezo «w Grybowie: w not. J. Ko'lau<eg0. w Kantach: w apt. E 9 kaliskiego; w Limanowy : 

. . I pecyalne ezo: y Pia 3 80; y: 

r bu W Mikuszowi ach - wast. H A Żubrzy kigo: w Lipniku: w apt. A. Fashsa; w Myślenicach: w apt. WI Gamiń- 

nie na ERE WY T D ETZ PO artykuły iago; w Nowym Sączu: w apt. Jako magic go i Wa M ip w Stary 1 SAGE w apt 
11m rze Malanzińskiego; w Suchy: w apt. '. Czerniskiego; w Szozurowy; w apt. A Szym :łowiazą ; 

Sada w wie WYyDO 2748 5 + dla hoteli, restaue n ap LE i haider R Wieczykakiezo ; w Wilamo sloa0f: w spt: F. Ssbawdra; MAALAA" 

racyj, kawiarń, jako w apt. F. Tahean: w Żywcu: w avtok»ch: L. Grffs i J Hardliszki, 2602 9 43 


Bazar wyrobów krajowych w Krakowie. 


"też dla pensyonatów itp. 


Ilość srebro jest na každej sztuce CESU] 
wybita, jax również cało nazwisko CHA!STOFLŁ 
i 


obok umi-szczona marka fabryczna. 


, P 
© Jedyne zastępstwo prawdziwego srebra. 
© 12 łyżek stołowych . zir. 17.— | 12 łyżeczek do mokki  złr, 17.— 
5 2 widelców « « a „ 17— 1 chochla do zupy a 5,30 © 
+ CA 12 noży . i T 1 chochlu do mlieka . 4 ya - s 
„61 àa 12 widelvýw deserowych „ 15 — 1 łyżsuw do sałuty , + — |£ 34 p ” d 
X © s 12 noży deserowych y „ 15.— |12 odit wot do hdd 8.25 Najpiękniejszy m wynal» kiem ost»tni:h C2A89W Jest G. k. uprzyw. galwano-ele" 
* e 12 łyżeczok do kawy. „ 3 1 podkład pod widelce œ. 1.50 ktryczny aparat »Refeotor“, który daje się nosić niewidocznie na ciele, 


REUMATYZM 


Uzdrowienie zapewnione przez użycie likieru i pigułek przygotowanych przez p. 
COMA, ulica Saint-Claude, 28, w Paryż. Likier leczy ole czanowe o ostrym 


ST PRO WE a „NIM wiedenski 
020000000050%00050%0%06%0+000565600 [JBIDOROÓW MESKICH i DZIECINNYCH 
pr pad ać id IE CHEMIN A FELD M ANN A 
M. BEYER i SPOLKA 379 Wszystkich Swietych, L 1, róg u Grodzkiej, wok Magistratu 


$ Zakład wyrobu gotowej bielizny i wypraw ślubnych, % | W najlepsze ubrania mąskie i dziasinne po cenach fabrycznych 


a przeciw sexuslnemu onłabien u (osłabiona siła męskw) chociaż nawet zadawoio - 
normu, działa za znakomitym wynikiem. Retest” jast patentowany we wszystkich 
państwach i odznaczony wieloma złotemi i srebrnemi medzlami. Systegiu, 
rof. Dr. Volty. Aparat ten pod gwarancją nieszkodliwy. daje się wyko* 
uie nosić w kieszeni. Stale polecany przez lekarzy wszystkich państw. Browary 
z illustracyami i sposobem użycia można dostać darmo (w zamkniętej koweróe 
za przysłaniem 10 cut. marki) u c. k upzyw reprezentanta Je Augemiel- 
1660 da, elektro-technika, Wien, 1., Schalerstrasie, 18. 29 0 


| any MEWY" NA"... „ali 
Taniej niż gdzieindziej, 2 powodu przywileju uwalniającego harbat 


ą tą od cha w Rasy. 


Eai Oai afai 


Kożuszki futrzane, wyborae, 15 złr. 50 ct. 


H d a mianowicie : = gd 
Skład fabr cozi t0 Warów łócienn ch Szlafrok zimowy . . od złr. 7.— do 16 —| Paltot szewiotowy lub montoniakowy złr. 25 50 ą Hierbata KOSY jska 
r y i | l branie marynarkowe od złr. 12.— do 14.80 f Ubranka dziecinne . . . . . . un a oajlepsza, od damna a ad. zapachu "AE aw m w orignal Sara: 
i i i z ie kamgarowe . . . . . . tr. 4 | PŁ mAsSN MONET a o0 złr d niu pod ochroną banderoli rządowej rosyjskiej, w paczkach 1 Olasgzankaui o P>". i 
w Krakowie, Sukiennice 12, 13, 14, a SOP dakagłć RH orae ię" 5 9 Saralknoh doboroś ŚJ po A: od 2 do 6 złr, za funt, "2641 30 0 


Armay HwWwiatowej 


Wogau i Spółka w Moskwie. 


Główny skład dla Krakowa I Galicji Adoit Saiomon, ul, Krupnicza, t10. 


z Zaspanie niemożliwe + 
Ś:Budzik anker 


zdobny, w niklowej szkatułce, prawie ŻU ctm wysoki, zir. 1 96, z kalendarzem 


naprzeciw koscioła Najświętszej P. Maryi, 
Otrzymali na sezon jesienny i zimowy 
WIELKI WYBOR 


i staników damskich, sukienek i ubrań trykot, dla dzieci 4 


w hlaźdej wielkości. 
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J Zmiana lokalu. _\ 
JU Pierwszy Zakład U 
0 s . a A V 
|[owszelkiego rodzaju pojazdów 


| Bielizna męska, damska i dziecinna 


w różnych gatunkach i wielkościach 


całe wyprawy dla młodzieży szkolnej 


1.56 zir. 


są gotowe La składzie po najniższej cenie. ) r, U 2 złir. 75 ct. Ze Świecącą w nocy tarczą zegarową o 40 cnt. więcej, T»nie 

L4 ~ L LE ALI . s PAT i (U RQ :4 air. 4,75. 

Płótna krajowe + zagraniczae, oraz bisizna stołowa biała i kolorowa „ JULI LIPINSKIEJ bozia ar a mę w afty, 1 pada 
Bomodań = |... GE WE "R | przeniesiony z Półwsia Zwierzynieckiego na ulicę 4 | mach. zdr. 3.50, ze spreżym zir. 4 50, świecyty w nocy wigo 0 60 ck, 

oryginalnej bielizny welnianej trykotowej Prof. Gustawa Jaege- bd U U Zegar z kukułką, w ładnie rzeźbionej szkatułca, ze wajkazówka- 


mi i godzinami z Kości, około */ę metra dlug, 6 zir. č 
Zegar z kukulkg lub przepiórką, biąsy, z ropertoji owym wer- 
kiem, około 1 metr wys xi, AS zir. 50 cnt. | ' 
Podziw! Zegarek męski, k es:onkowy, z nowego srebra, remontoir, 
4 złr., o 3 kopertach zir. 5.50. Męski ankereremontoir, 12-łut srebro, 
o 15 rubinach, z 3 kopertami, b. mocny, z marką „trwałość *, 9 zir. 


Dwuletnia gwarancys, — Oennikt darmo. 2660 27 ( * 


Š ra, oraz wszelkich wyrobów tryxotowych bawełnianych, TR ) Kopernika, L. I (róg ulicy Kolejowej i Kopernika) 4 
d nianych i jedwabnych, skarpetek męskich, pończoch damskich %& |» dostarcza 2882 3 10 Aá 
i i dziecinnych. * 0) karet, remiz, landauerów, doróżek paro i jedno- 0 


4 Bielizna płócienna i trykotowa W. X. Seb. Kneippa. aż |rą| i : r. A 
Wielki wybór parasoll jedwabnych, wełnia- $ U konnyu z. śluby, pogrzeby, wycieczki poglad y 
: nych i bawełnianych. 2081 3 o © [0] se Karawany fo wynajęcia każdego czasu. %8 U 


ZCP jlG===w SST SSS W STS | E. MAYER, Wiener-Utran-niustre, 1, Schottenring, 37 


i hi ra rg * unas” 4 rz men 


Kraków. 1 Stveznia 1893. NOWA REFORMA. Nr. 1 7 
Eaa D 2. Niezbędną w kaźdem gospodarstwie jest MASSAGE. 


Rok założenia 1864. — Odznaczony listami pochwalnemi | uedilem zasługi Kathreinera Kneippa kawa słodowa Dr. Michał Kaufmann 


. A „ARE PEL laczy jak dawnej: choroby stawów. mie- 
ze smakiem zwykłej kawy ziarnistej. 2998 2 52| smi i nerwów (nerwobóle. korze, TA 
Ma oua ten niszem nieprzewyższony przymiot. że można odzwy- | oie, hysteryę). jakoież atonię kiszek i otyłość 
czaić s'ę od szkodliwego używania niemięszanej luh z surogatem pomię- | zapomocą mięsienia ( Massage), według me- 
szanej kawy ziarnistej i przygotować sobis o wiele lepiej smaku- tody Mezgera w Amsterdamie. 
jaca. a prot m zdrowszą i pożywniejszą kawę. — Nie- Przyjmuje od godziny 2 do 4 popołudniu w 
przewzższony dodatek do kawy ziarnistej. domu Wgo Kacz narstiego przy ul. Grodz- 


Wystawy krajowej z roku 188%. danym przez ces. król. Ministerstwo handlu 


CA) "PIERWSZY KRAKOWSKI MAGAZYN | 
? WYROBÓW RYMARSKO-SIODLARSKICH 
i GALANTERYJNO-SKÓRZANYCH ł 


| Nadzwyczaj polecenia godny dla pań, dzieci i chorych, kiej, pod L. 32. 246 32 5» 
JANA EL. EC EN SEX IL EGO Należy unikać starannie naśladownictwa. ARRARAAARKDAD K 
Wszedzie można dostać = ią kilo à 25 cent. SĄ do nabycia w księgaraiach dzieła 


ulica Szpitalna, L. 32 (vis à vis nowego teatru), 
poleca - 
kufry, torby i torebki podróżne różnego rodzaju. necessery, plaidrouleaux, fute- 
rały na laski. parasole. strzelby i rewolwery, paski damskie, paski do pledów, port- 
monety, pularesy, étuis na cygara i papierosy. portfele na papiery, kagańce, obroże 
i szorki na psy z niklowem lub pozłacanem okuciem 1860 27 0 


DE” w wielkim wyborze, w jak najlepszym gatunku, po nader niskich cenach. "4BĘ 


OOOOOCOWOCOOOCOWOGOCOOOCIA |4 Plato v. Reussnera: 


Księgarnia, skład i wypożyczalnia nut muzycznych, N aj le psza Metoda 
oraz ekspedycya pism peryodycznych do nauczenia się bez mauczyeiela 


czytać, pisać i rozmawiać po niemiecku 
w 3-ch miesiącach. po angielsku 
w 24-lekcynch. Cena Metody nie- 
mieckiej niższy kurs 80 cnt., wyźszy knre 
2 złr. 10 et. — Komplet (kurs niższy i 
wyższy razem) 2 złr. 60 ont — Meto- 
da angielska: z wymową 9V cnt. 
Najlepsze Elemeatarze pol- 
sko-niemieckie : z wymową, z 14 
wzorkami pisma i 200 rycinami : 47, 28 
i 14 cent. — Elementarz polski 
z 20—40 wzorkami pisma , rysunkami i 


Na Gwiazdk poleca powyższa księzarnia wielki wybór ksią- rycinami (obrazkami), razem 340 fi- 
ę žek ozdobnie oprawnych, w języ:ach: pol- gur, tudzież ze wskazówkami pedagogi- 

skim, niemieckim i trancnskim 2777 10 cznemi , oprawny po 35 i 28 ont., bro- 

R urowany po 20, !4i? cnt. — Obraz- 


K2000GODOWODOCOOOUODOCOGOOO) |$ 1i de ask poriada nel, n 


ent. zeszyt, obejm jaey 10J do 150 fignr. 


XXIAJAOOOOECXE. 


ŻA 
ZIOOOOOOKA 


na wszystkie czasopisma krajowe i zagraniczne, 


Katalogi czasopism rozsyła się na żądanie franco i gratis. 


LAMPY DITMARA. « 


FABRIKS-ZEICHEN 


X przyjmuje 
prenumeratę 
; 

x 

Ć 


- 4 £ O Powiastki polsko-niemieckie 
PAW a Nowości Ditmara na sezon | r r 7 28 ont. — Powieść Ali-Baba I 40 
IS92/8 wszechstronnie dowodzą, że udo 0 1 37 uczne zbójców 20 cnt — Powieść Myśli- 
Co GE hi 4 © © wi Głemz 14 cnc. 35376 12 
skonalenie lamp naftowych zrobiło postępy, Główny skład 


odpowiadające w wysokiej mierze nader spo- F maszynki ortopedyczne, bandaże, gorsety, aparaty do |4 w księgarni G, Gebethnera i Sp. 


tęgowanej potrzebie oświetlenia w nowszych 


Mg" bardzo jasnem światiem, > wankiewicz, Kraków. ulica Rajska, L. 2. 
otven | LUDWIKA KNAPIŃSKIEGO| Do, wssasss= 
cenach powszech. pokup. 

która za wyroby własne została odznaczona nu ostatniej wystawie SKLEP, 


przyrodniczo-lekarskiej wielkim medalem srebrnym. i Ig 4.4: 
wy a i å b 8 pokoje, kuchnia i 3 piwnice od 1 
i P ? Przyjmuje wszelkie marzędzia do ostrzenia l prze=|kwjeinia 1893 przy ul. Krupniezej. l. 10. 
U rabiania w oprawy metalowe, z aluminium, lub mo=| W lokalu tym był przez parę lat han- 
i | Mdl 16 gli, wego srebra. del win p. Schalza. | 
Pracownia posiada największy aparat do niklowania, m Si bardzo dobre na interes, czy 
przeto przyjmuje wszelkie wyroby do nikl> wania polżrowana i ostrze- R Pc 


| AeA prosteg ' trzymania się i chirurgiczno-lekarskie instru- w Krakowie. 
Lampy Ditmara zdobyły sobie menty, wykonane pod gwarancyą ze stali angielskiej | 2Y YyYyYYYY R 
| | | BEE” gustownemi formami poleca Wielm Fanom Lekarzom Dzierżawy apteki à 
T a ` A w w z u niejszem mieście 
h Mag” dokladnem wykonaniem, Pracownia i Skład Zęłoszeniseyp buzz ię ad XFCE TOO 


e k kraj. uprzyw 


j i Wiadomość : 
| Fabryka lamp i towarów nia, które wykonywa dokładnie i szybko. 1446 14 52 Podwale, L. oh Molia Bege 
z metalowych Ludwik Knapiński. Tamże jest 6 lub S$ pokei, przed- 


: . = 44 p kój, kuchnia, na II piętrze, do wy» 
Ill, Erdbergstrasse 23,255]] | | Kraków, Rynek, linia A—B, L. 44. | ajęcia od I kwietnia 189%. 


Próbnjcie 1 przekonajcie sią! 


R 


Błyskawiczne i wiszące lampy 


Lampy stolowe. Lam stoj Ce » 
Lampki ścienne. z ee e = adi PZEALD ZA. 


Latarnie. Lampy „Favorit“ Ditmara Lampy utrzymu- Ó ` 5 5 

TĄ. i s =m ar i je na składzie każdy re- P A | W 

Palniki z siłą światła 4 do 157 świec. Z P'0mieniem kulistym. = i: We, e ie k aTFnl aro eJ 
w Podgorzu 


podaje niniejszem do wiadomości P. T. Odbiorców, 


iż od dnia 1 stycznia 1893 r. zacząwszy 
wypiekać będzie 


chleb czysto żytni 


w bochenkach ważących 2 i 3 kilogramy HERBATA!! 


= r HERBATA?! 
po cenie 20O i 3O et. HERBATA! 


27 i Schwalbengasse 2, 3, 4. 


rka 


Pomimo wszechstronnego rozwoju chemii kosmetycznej i niezliczonych przetworów `n» tem polu, 
żadnemu z nich nie udało się usunąć starego bo od 30 lat istniejącego środka którym jest 


Dr. Fryd. Lengie/a Balsam brzozowy 


dowodzi to więa prawdziwej wartości tego środka upiększającego , wprost przez naturę samą nam danego. 
balsam brzozowy Dra Fryd Lengiela badał wydział medyczny cesar. rosyjskiego ministeryum , a prof Dr. 
wed. Raspi, prokurator uniwersytetu w Wiedniu i profesor Pyefluch w Loudynie i w. i szezególnie go za 
lecają. Balsam ten uzyskuje się za pomocą postępowania ehemiezuego, które od lat 30 via uległo żad ej 
miania, nadaje mu własność usuwania starego naskórka, w miejsce którego powst'je naskórek nowy. od 
znaczający się młodzieńczą świeżością, niemniej gubi też bezpowrotnie wszelkie nieczystości skóry, plamy, 
piegi i zaczerwienienia. wygładza zmarszczki i plegi po vspie, nadając skórze niezrównaną gładkość, Świeży 
il ożywiony koloryt. — Cena Balsamu brzozowego I ztr. 50 et. za dzbanuszek, 

ęce, które po użyciu Balsamu brzozowego zyskują nadzwyczajną delikatność, konserwuje sie nada] 
|ca pomocą Dra LENGIELA OPO.CRE ME, doza 60 ct., i Dra LENGIELA MYDŁA 
j [BENZOE, za sztukę 60 i 35 centów. 


wird strafgerichtlich verfolgt 


*auozpoys0p orzpóg ojumopó 


feuuosyoo pew fos auemupeney 


Die Verfźlachung dieser Schutzma 


VANONHJQ (NÝ 


SEN MORE EN, „HE a N WK - Wszystkie agencye zaopatrzone w tablice pie- w każdej oenie iilości w głównym składzie 
sku u Alfreda Blumenthala i w drogueryi A. Haas. 2402 62 0 karm parowej W Podgórzu utrzymywać będą ten HERBAT 
| gatunek chleba na składzie, jak również podejmie E. Gottlieba w Krakowie 
EJKEPIEEH EFET mm) Heh] mem] (EIELS]E|[ME[N] [EEO][E] się Zarząd odstawiać pieczywo wprost do domu za i, e T 
||| poprzedniem zamówieniem listownem. adresowanem Ubrabzi md żądać Maik, 


do Zarządu piekarni parowej w Podgórzu. zo 25 
B>G>0G'>0+>0>0G0 
Wystawa nieustająca 


Fyrobówstdaskiet, tapioerstict 1 okarskich ŚĆ 


Dachówka Niepołomicka 


e . ld a . 
pokrycie z wielu względów bardzo korzystne i naj- 


7'aty medal 
za d- bre herbaty 


trwalsze, odznaczona na wystawi j 
o E R e ystawie budowlanej we @]| Związku stolarzy krakowskich qarwi 
wowie w r. najwyższą nagrodą rządową, jest [g]|przy ulicy Floryańskiej, w pobliżu bramy, L-5% Ash ZKZ 


poleca 
Wielki wybór mebli własnego wyrobu do salonów, pokoi sypialnych 
i jadalnych, budoarów. gabinetów, bibliotek itp. sey 
Podejmujemy się wszelkich urządzeń apartamentów od najwykwintniej- Kalosze 100 NAT; 
szych do zupełnie skromnych umebliowań również przyjmuje się wszelkie za- 
mówienia i reparaove na robowy stolarskie, tapicerskie i tokarskie. 


Pokrycia meblowe z fabryk krajowych | zagrenicznych. Wielki wybór mebli | Kapelusze i czapki zimowe, Kami- 
bambusowych z pierwszej krajowej fabryki w Wiśniczu, wyłącznie tylko n nas na składzie. | zgjki wióczkowe i kurtki szwedzkie 


począwszy od Nowego roku 1893 w zapasie i można za- Z 4.ferepóypry A, 


4 e , k Ó 
mawiać na każdy termin be 
„| W Zarządzie fabryki dachówek w Niepołomicach 

oczta 1 telegraf w. miej tacya kolejowa dl: b Podłęże pan Nio al 
i a A 2 DŻ Uk pa da Pak nrokj ate wti h wypiąknnyck tesa flykwyi est „|do polewania. Ubrania jelonkowe. 
EBE|NEOEJEEEJGEMIEBS|GEMMECEFO E] || 2 aano iero yć pg" ay tM waty atwo rowy |Bilizną wolnianą, rękaw ezki w 
=, SR —— — LA a dokładne wykonanie ndziela się gwarancyę. . 3 
„SBRKE | | 


XKRODODOOXX XXXXOOOOXCCY Ceny nader przystępne. jowe, berlacze i buty filcowe do 


Odznaczona srehraym medalem c. k. Ministerstwa handlu na wystawie budowlanej lwow- x< Ciesząe się już dotąd licznemi uznaniami ze strony Szanownej Publiczności, polecamy się podróży 279U IA 30 
(lyżwy śniegowe) skiej i nagrodą I na wystawie konkursowej » r. 1889 w Krakowie i wamy nadzieję, iż nadał P. T. Publiczność poprze nasze usiłowanie. polecają po niskich cenach 
s 618 46 O zarząd. : 
według oryginalnych norwegskich. | 2$ o EE FE IA 2 Bracia Bilewscy 
w trzech wielkościach, 2 mtr , 2.10 Xx FABRYKA PARO W A 


$ FRANCISZEK AAI SEL kosi 


mra eo m. wyrabia Pierwsza |Ś% wyrobów artyst.-stolarskich, budowlanych i rketów X n aal, alb aa 
ai AAA opu ET arol w © h t a ) FRANCISZEK BARTIK r * Ziółka piersiowe 
guszki po cenie $ złr. wraz z w Krakowie, ul. Dajwor, L. 10, 8 F abryka parowa pilników $ Dra Sceburgera. 


iaską za jedną parę. 307146 j i 
wyrabia przy pomocy najlepszych systemów maszyn parowych i wzorowo W Krakowie, ulica Lu bicz, 22, Jedyny środek przeciw chorobom płu- 


Wysyłam urządzonej szuszarni drzewnej z własnych materyarów wysn-zonych  wszeł ; m. z 

b ` kie wyroby artystyczno-meblowe, kościelne i budowlane, oraz reperacya wyrabia wszelkiego rodzaju piłnmiki w najlepszych gatunkach, a zapaleniu garaia, OR! 

nash L oor karpackich ROA cr span: nana" ; i i spa ` jakoteż podejmuje się masiekiwania starych. ce, zaflegmieniu ı t. p. 354 0 
osiada na składzie wielki wytór fornierów eneniowych, parkietów. . ; : 7 le i 

Wieże i smaczne, 5 kilo a 4 złr. oraz desek (Laubsegentola!. 2774 6 5z Poleca SIĘ PP. fabrykautom , ślusarz m Itd, go ay koea z rl 1094 se. 


wyrób, rzetelną usługę i za przystępne ceny. 277 1i i2 Do nabycia w upiece „pod złotą gło- 


NIOGGGOOGELOOGOGOGGOUGGOGGOCY | vı“ Leona Rosnora w Krakowie. 


brutto za zaliczką. 2609 1720 


Zamówienia wykonuje na czas oznaczony jak najstaranniej, po cenach umiarkowanych. 
. Schreiber, Jordanów. , a 


OBAOOK 


yJ 


chustek jedwabnych na sz 


chi w Krakowie Rynek, Hotel Drezdeński, poleca wielki wybór krawatek 


e 


= 


Józef Rudni 


8 Nr. 1. 
Biuro 


po ś p. Amieli Dembowskiej 
pośredniczy nadal w umieszczania 


nauczycielek, grwernantek, DON, 


tak Pol-k, jak i cudzoz emek. 


Izabella Żychoń, 
8067 1 3 sądowa administraterka biura 


Na rok 1898. 


Wszystkim Szan. moim Odbiorcom, 
Znajomym, Kupcom i Kolegom za- 
syła z Wiednia szczęsiiwego i pomyśluego 


Nowego FRtoku! 


Albin Krajewski 


Wiedeń, l., Giselastrasse, L I 
Pierwsze polskie przedsiębiorstwe wysyłkowe. 
Uwaga Na żądanie d starcza wsz! stko, co k'o 
zażąda i eo w dział przemysłu i handlu wchodzi. 


Cennik ilustr gratis i franco. 1312 


Zabezpieczena przed naśladownicetwem mar- 
ką echronną 


Sól żołądkowa 


Juliusza Schaumann'a 


mapteksarza zxrajowego 
w Stockerau. 
Od wielu lat wypróbowany środek 
dietetyczny do wywołania trawienia. 
Vsnwa natychwiast zbytek kwasu 
żołądkowego. Niezrównany śro. 
dek do urezniowaoia i utrzy» 
mania dobrego trawienia. 
Mina destać we wszystkich renomowa- 
nych aptekach monarchii Austra- Węg er. 


Cena pudełka 75 et. 
Za zal ezką pocztową wysyła się najmniej 
2 prdełka | 


Skład główny: krajowa apte- | 
ka Juliusza Schauminna 
w Stockeritn. tal | 


Sprzedaż dóbr funduszowych 


Warzych 1 Brzostek 


Administracya dóbr funduszu re 
ligijnego zamierza sprzedać dobia 
fuuduszowe Warzyce w powiecie 
Jasielskim (w guinach Warzyce. 
Bierowka, Niepla i Ohrząstówka) 
obejmujące 450307 hektar. (482 o 
morgów) gruutów ekonomicznych 
i 42o'Y9oy hektarow (.45'41 mor 
gow) lasu, tudzież dobra Brzostek 
w powiecie Pilzueńskim (w gmi- 
na-h Nawsie brzesteckie, Opacion- 
ka, Wola brzostecka, Smarzowa, 
Skurowa i Brzosick) obe,mujące 
$7u'yoU hektarów (u4łt 62 imor- 
gów) grumów ekunolnisznych i 
217650 hektarów (370'1v muor- 
gouw) lasu. 

Oferty, które zawierać mają Wa- 
dyum w wysokości 1U'/y ofiaro- 
wanej Geny kupna tudzież Ośw.ad- 
czeuie, że oferent przyznaje Admi 
nistracyi dóbr fuuduszowych Czas 
trzy miesięczny dla powzięcia de- 
cyzyi to dv przyjęcia uferty, wnieść 
możua bądz na Gaiy przediniot 
sprzedaży, bądź na pojedyucze czę- 
Ści lub też tylku na pojedynuże par- 
cele do e. k. Dyrekeyi la- 
nów i dóbr skarbowych 
we Lwowie (ul. Koperuika L. 
2u). gdzie zasiągazć można blż- 
szych wyjaśnień 

Admiuisiracya dóbr funduszu re- 
ligijuegu zastrzega sobie zupełną 
wolność decyzyi Go do wniesiv- 
nych ofert. 3:68 1 


RAEI SENIN ENIN A NA NA 


a s 
Jadwiga Wacławska 
PRACOWNIA 


sukien i okryć damskich 


ul. Szpitulna, 6, 
pole się z wykonywaniem wszelkich ro- 
ót W ten zakres wchodzących, 8 u iano- 
wicie: sukien bal'wych wieczorowych, 
jekotez wypraw ślubnych. 
Staniki balowe wykonuje się krojem paryskim. 
FłamiucO. 10 UNdy : ukryci: wya. ny- 
wane są przez krawoów męunich. 
Ceny umiarkowane. 
Dziękując Szan. P. T, Paniom za do- 
tychczasowe wzg ędy, poleuam się i nadal 
łackawej pamięci, Z poważaniejn 
Jadwiga osz" 


1818 
L4 

Va R 
K ki sziachetne śpiewaki z War- 

anar Zm, Z Dbdjlepszych gmazi. 
Hudowla i wysyłka poręczona. Ceuniki z poda- 
niem wysokosci skali iosu, spos'bem obeho- 
dzenia się i żywienia darumo i opłatnie przez 
W. KBering w St Andreasberg i/H, Schulstrasse, 
10 
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427. Provinz Hannvver. 20620 9 


Sa a RÓ RĘCA 
Prenumerate 


na czasopisma kra- 

jowe i zagraniczne 
; ; przyjmuje ; 

księgarnia W. Poturalskiego 


w Podgórza. 303 36 
Najnowszy katalog bezpłatnie. 


Z drukarni Związkowej w Krakowie. 


NOWA R 


_XA>QOOEXD=M 


Reperuję, kituję i odświeżam wszelkie uszkodzo- 
ne lub przełamane 


przedmioty i figury 
z majoliki, porcelany, alabastru, terrakoty iub gipsu. 


Adolf Hochsti m. 


Skład wyrobów rzeźbiarsko-kamieniarskich, Kraków, i i 
ml. Fioryańska, L. 32. 19 1 12 
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© Georg Mellitzer & Co. 
Strohhutfabrikanten 


in Mannsburg bei Laibach, 


empfehlen ihr gresses Lager in allen Gattungen 

Strohhiiten fir Herren, Knaben, Damen. 

und Mädchen, als biliigste Bezugsquelle unter 
Zusicherung promptester Bedienung. 


Modejournal & Preisliste auf Verlangen gratis und franco. 


ZAKŁAD FOTOGRAFICZNY 
Walerego Rzewuskiego 


w Krakowie, ul. Kolejowa, L. 27 B, 
założony W roku LBGO, 

otwarty jest codziennie od godz. S-mej do zmroku. 

Wystawka fotograficzna róg ul. Floryańskiej na hotelu Drezdeńskim. 


:892 2 3 


W zakładzie nabyć można gotowe fotografie osób z rodzin znakomitych jak nie- 
mniej artystów, literatów i innych w kraju zoanych mężów, oraz typy i sceny 
ledowe z okolice Krakowa. 

Również kopie z obrazów artystów polskich, jakoto : 
Abrahamowicza Bronisława, Cynka Floryana, E jasza Walerego, 
Grottgiera Artura, Gryglewskiego Aleksandra, Gramatyki Anto- 
niego, Grabowskiego Wojciecha, Jaroszyńskiego Józefa, Kossaka 
Juliusza, Kotsica Aleksandra, Kapiińskiego Leona, Kozakiewicza 
Antoniego, Łepkowskiego Ludwika. Matejki Jana, Mireckiego 
Kazimierza, Michałowskiego Piotra, Szynalewskiego Feliksa. 

We środy i soboty popołuduiu dla mliodzieży wszyst- 

kich zakładów naakowych w cenie zniżonej. "TĘ 

Mauiryce przechowuje się lat kilka, wszakże ud lat kilkunastu bywa zscho- 
wany z każdej fotografii formatu wizytowego przyn:jmuiej jeden egzemplarz 
a którego na żądanie kupie w tej samej lub też iunej wielkości wykonane być 
m: gą. 

Przy listownyeh zamówieniach uvrasza się o dokładne podanie imienia i 
nazwiska osób fotografowanych ) adresu żą lają ‘ego. -= 

Zamówieni« najkorzystniej otrzyiņuje się, posyłojąc prz-kazem pocztowym 
z dułąrzen em 25 et na przesyłkę. 

Zakład bodejmnie się totourafowania wszelkiego rodzaju grup, winiet tu- 
dzież wszelkich repr 'dukcyj z fotografii. obrazów olenych akwarel, rysunków 
itp. oraz wykonywuje ua żądanie fotografie nowym sposobem zw. „Planotypią”. 


N owosć! 
Świeżo zdejmowane widoki Krakowa craz stereotypy. 


| eee a 


Towarzystwo 


WZAJEMNEGO KREDYTU 


w Krakowie 
wypłaca swym Członkom począ- 
wszy od d. 2 stycznia 1893 roku od 
udziałów wpłaconych przed | paż- 
dziernika b. r. 


pięć procent 
jako zaliczkę na dywidendę za rok 
1892, które w kasie Towarzystwa 2 
w Krakowie i Filii we Lwowie 
za okazaniem książeczki udziało- 
wej podniesione być mogą. 
Kraków, 22 grudnia 1892. 


iDy rekcya. 


3033 2 3 (Przedraku nie o, łacamy.) 


ZCZOGEKBEGONGGNEMZE 


z 


Tylko prawdziwe, szlachetne kamienie 
w oprawie: 


żę $ | granaty, ametysty, agaty, 
topazy, moldawity i t. p. 


Ferdynanda Hofmanna, ulica Grodzka, 26. 
Papier z fabryki Braci 


c | Od dawien dawna ze swej dobroci I zapachu znana prawdziwa |z 
w 
E M] HERBATA ROSYJSKA.|Z 
> T RES w handlu 2020 39 106 | 29 
4 ` F 
S| PRS w. ADAMOWICZA | 
N EORR VE w Brodach 
S| AIIN 'unt bardzo dobrej . Erie Se PIE złr. 1,40 | 9 
cj (U LUDY SEO unt najlepszej w oryginalnem opakowania . złr. 2F0| © 
2 1 |=“ 0m funt Imperial“ cesarskiej w oryginalnem opakowaniu złr. 3.50 = 
E s funt wysiewków z herbat kwiatowych, najlepsza . . złr lżo| £ 
T * Kawa lepsza od wszyst. „Siriuszów“ franco 5 kilo złr. 9.50 | +— 


EFORMA. 
POODODOCOBDOOOOOOODOCHAOOCXNK 


Księgarnia, skład i wypożyczalnia nut muzycznych, oraz eks- 26 
pedycya pism peryodycznych 
S. A. Krzyżanowskiego w Krakowie 
poleca 

Sierostawski Józef. „Zbiór kolęd“, ułożony do spiewu, 
lub na sam fortepian. Cena 1 ztr. 20 cnt. 

Ochmański Stanisław. „Pastorałki“, czyli zbiór kolęd lu- 

dowych do śpiewu, lub na sam fortepian. Cena 1 złr. 20 cnt 

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 2776 10 


KXDODQOODOKOCOOOOOCE 
Księgarnia D., E. Friedleina w Krakowie 


przyjmuja prenumeratę na wszystkie 


czasopisma polskie i zagraniczne 


naukowe, literackie i zawodowe 
wyąwszy polityczne. 3034 7 10 

pg "U go WA z zo HF z WW mg WU ac W | W oc WO z SU ac W ac W zy W O 7. 
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JUBILE 88 
w Krakowie, plac Maryacki, I, 


„pod Murzynami* 
poleca Szan. Publiczieści swój 


Magazyn i Fabrykę 


4 
di 
WYROBÓW sof 


SREBRNYCH i ZŁOTYCH% 


odznaczających się gustem, oryginalnością, 
trwałością i elegauckiem wykonaniem. | 
Wszelkie obstalunki I reparacye wykonywam jak najstaran- s4 
niej, puktualnie i po cenach umiarkowanych. U 
Złoto. srebro i drogie kamienie za- P 
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kupuję lub przyjmuję w zamian. 
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gotowe na składzie, 
zE 
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Srebro do wypraw ślubnye 


an IC 


z AS 
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DOM HANDLOWY 
w. BAZES w Krakowie 


Rynek główny, L. 35 (Krzysztofory) 


poleca swój 
bogato zaopatrzony skład: 
l LAMP 


pan b z p'erwszorzędnych firm wiedeńskich i zagranicznych, 
1 


szerególnie zaś wielki zapas i wybór obrenie t»k 
ulubionych lamp stojących (Standerlampen) i t. p. 
Szkła, porcelany i flaszek 


> „akcyjnego Towarzystwa àla przemysiu szkła 
dawniej Friedr. Siemensa“ w Neusattel, Ellbogen 
i Dreźnie. 


Towarów majolikowych i bronzowych. 


Magazyn posiada wielki zapas: 
towarów służących do codziennego 
użytku, kióe serzedaje po cenach możliwie 

najtańszych. I tak naprzykład: 
2 12 szklanek gładko szlifowanych 60 cent. 
Garnitur z szkla czystego z obwódką matową, zawierający : 
12 szklanek 
12 kieliszków do wina 

1 karaikę do wody 

I karatkę do rnmu 

2 kieliszki do wódki 

Garnitur do mycia, zd bieny deseniem, za 3 złr. 20 et. 

12 nożyków z trzenkami majolikowemi za I złr. itp. 

DaF Przy zakupnie wypraw, oraz urządzeń hotelo- 
wych i restauracyjnych odstępuję rabat, również udzielam 
na spłatę miesięczną osobom mnie znanym. bez doliczania nadwyżki. 


za 3 zitr. BO ot. 
2963 4 4 


Dla pniknięcia pomyłek uprasza się o dokładny adres, gdyż istnieje w Krakowie firma podobna, 


wr. MO wy | [wy LA LTZ -V * - PAN zzo TF nz TV z WE pp TO po ET 1 
FEJESE ENE A I | 


Magazyn strojów, sukien i Konlekcyj damskich # 

vazy | Keyj damskich 

MARII PRAUSS Y 

ulica św. Anny, L. 3, I pietro, A 

(dawniej Hotel Victoria). 2910 6 10 Sg 

Magazyn zaopatrzony został w najświeższe towary jesienne i zimowe, które B 

w wielkim wyborze poleca : d 

Materyaly wełniane, jedwabne i wieczorowe, gotowe 'L 
Płuszcze, Okrycia, Zakiety i wierzchy na futra, Kape- 

lusze paryskie, gorsety paryskie i wiedeńskie. $ 


h, 
Kwiaty, pióra, boa, wstążki, koronki, hafty, pasmanterye, ) 
0 


€E 


W. 


F. 


D a " 
E SHE JER 


A 

EŃ bielizna Jagerowska, pończochy jedwabne, póljedwabne i t. p. 
l Towary doborowe. Ceny umiarkowane. d 
G EHEHE EEEH EEEE EEE 
wanny i stolki kapielowe 


także z piecykami do zagrzunia wody wyrabia | utrzymuje na składzie 


Karol Markus w Krakowie, przy ui. Szpitalnej, L. 18. 


Największy wybór prawdziwych 515 S3 104 


Czeska agencyan 23918 3 3 IO WALFO W Tul skich. 


Trudni się także urządzaniam wodociągów, łazienek, wychodków I piorunochronów, 
Fiałkowskich w Bielsku. 


KAROL CZAPLICKI W 


Jez 


Kraków, 1 Stycznia 1893. 
L. 4365. 


KONKURS. 


Wydział powiatowy w Jaśle « 
zgłasza konkurs na posadę kon. 
duktora dróg z płaca 500 złr. 
i na koszta podroży 100 złe. 

Termin do przesyłania podań 
kończy się z dniem 30 siy 
cznia 1893 r. 

Do prośby własnoręcznie napi- 
sanej dołączyć należy: metrykę u 
rodzenia: świadectwa: moraluości, 
zdrowia, odbytej praktyki przy bu: 
dowie dróg. 

Nadto kandydat wiuien posia 
dać znajomość rysunku dróg i obj 
któw na tychże, oraz profilowa! 
a ci którzy oprócz powyższyci 
warunków, ukończyli niższe szko- 
ły realne będą mieć pierwszeń- 
stwo. — Posava będzie obsadzoną 
na rok prowizorycznie. 2112 


zywam p Włodzimierza A. w Ja- 

śle, aby zobowiązaniu zaduyść uezynił, w 
przeciwnym razie nazwisko wymienię, i 
srawe całą podam do publicznej wisdo- 
mości 3043 Ja. 32. 


Do wydzierżawienia każdego czasu. 


Dom caly, parterowy, 


4 I piętrowemi oficynami, suchy, obszer 
ny, zupełnie zamkuięty. na wysokim 
varterze, z dwoma f'ontami na planty 
i na ulicę. z kilkoma wieikiemi salami, 
wieloma ub kacyami, wszystkie wysokie 
unikacya 1 widne, z dużym ogrodem 1 
podwórzem, zdrową wodą, odpowie lai 


'|oa umi-szczenie szkoły, urzędu, 


biur wojskowyeh, instytutu 
naukowo-wychowawczego mu- 
zycznego, drukarni, lub ka:dego 
rodzaju zakładu p zemysłowo-handlowe- 
vo jak Wielkiej Rieatauracyi, 
Piwiarmi, Kawiarni z salami 
bilardowemi i koncertowemi. 

Oglądać można każdej chwili za zgło- 
szeniem się do stróża L. 8, róg 
ul. Zwierzymieckiej i Strasze- 
wsakiego. 20 1 4 


Już wyszedł z druku 


ANANAS“ 


najlepszy i najdowc'pniejszy kalendarz wina: 
styczny krakowski na rok 1893 (roczuik IX). 

Oprósz wyczerpujących imformacyj za- 
wiem Ananas t»kże bariso big t4 CZĘŚĆ 
literacką i humorystyczną szdob.o.4 
pięsnemi Kuorowauewi ryutoani, 4094 2 i0 

Cena egzemplarza BU ci.. z przesyłką w cpa- 
sse rekomeud. 6% et, Etórą najdogodniej prze: 
słać przekazem pocztowyim wprost do 


księgarni wydawniczej 


L, Zwolińskiago i Spółki w Krakowi 


ul. Grodzka, Lœ 03, 
Do nabycia we wszystkich księgara ach. 


W Z O R 
Skład nut mazytis eh. i 


KSIĘGARNIA 


skład nut muzycznych oraz ekspe- 
dycya pism peryodycznych 


Leona Frommera 


w Krakowie 
ulica Szewska, 7, 


polea 


nakłady prawnicze. 
Pawlikowski, Ustawa o ewidenuyi ka- 
t stu z komentarzem złr. —.50 
Rosenblatt. Ustawa karna oz. I. (zbro- 
duie, z komentarzem  złr 1.60 |" 
— Ustawa o postępowaniu karn-m 
z kome tarzem złr. 250, w eleg. 
oprawie złr. 3.30. 
— Kodeks handlowy złe. 2, w eleg, 
oprawie złr 2.60. 
— Wykład procesu karnego część I. 
2 


2 złr. 

Kasparek i Zatorski. Powszech, ksiega |; 
ustaw cywilny h złr. 4.50, w eleg. 
oprawie 5 złr., 2848 7 10 

dostarcza 
wszelkich dziek, gdziekolwiek 
ogłosaonych , w jakimkolwiek języku 
na raty miesięczne, przyjmujo prenu 
weratę na wrzystkie Czasopisma kra 
jowe i zagraniczne; poleca wielki wy- 

br mat ns fortepian i skrzypce, u- 

trzytnnje również na składzie wszye 

stkie książki szkolne. 


2 Z Z 
Ekspedy eya piam perzodyer. 


Kriczarnian Leona Fromms era W krakowie, Szew=kn. 2, 


Przyjmę 2996 5 6 


kilku chłopców do nauki 


z l lub Il klasy szko4 Średuich, w wie u od 18 
do 15 lat. Zamnejsuowi mają pierwaeństwo. — 
Posługi domowe wykluczone ; 

Jan ićleczeń ki 
siodlarz i rymaru 
UI. Szpitalna, 32, vis-A vis nowego teatru 


Która z panien 


skłonną byłaby oddać swą rę €, około 30 la 
| czącemu mę ezyznie, o zapewniońem stanow. 
sku, 568 Lrowiocyi zamień:kałema, który z bra- 
ku znajomości na tej drodze szuka poznania, ra- 
czy nadesłać Swą ofertę — jeżeli możebne — 
z fotografią i dokładnem npisaniem stosunków 
reflektantki pod «dresem: K MECHO, poste rest 

Kraków., 29-8 8 8 


ARA AAIEN EINEAN S D AA 


“W Parku Krakowskim y 
4 


ROWOŚĆ 


ślizgawka Wieczorna * 


przy wspaniał m oświetleniu nowemi lam- { 

pami Brandta, w ponmiodziałek, 

środę i piątek będzie otwarta cd 
godziny 8 wieczór. 4 


We środę, sobotę i niedzielę. 
muzyka wojskowa przygrywać bę: 
dzie całe popołudnis. 2797 36 


` s 
BOISZ W W WYW WL 


a 


SPA 


NPS PARP NPA a a E N 


a 


e? 


